
Podpisanie porozumień zakończyło strajk

ministrowie postarają się 
o wyższe nakłady na ochronę 
zdrowia, oświatę i kulturę

© S p ra y  płacowe •  Problemy dalszego rozwoju
GDAŃSK PAP. Jak już informowaliśmy, wczoraj w Gdań­

sku zakończyły się rozmowy między krajowymi przedstawiciel­
stwami NSZZ „Solidarność” a zespołami reprezentującymi re­
sorty służby zdrowia, oświaty i wychowania oraz kultury. Pod­
pisane zostały odpowiednie porozumienia. Tym samym zakoń­
czony został strajk okupacyjny przedstawicieli tych grup w 
Urzędzie Wojewódzkim w Gdańsku.

SPRAWACH płacowych

Krajowa Komisja 
Porozumiewawcza 

NSZZ „Solidarność”
w Szczecinie
JAK już informowaliśmy, 

dziś przybywają do Szczecina 
członkowie Krajowej Komisji 
Porozumiewawczej NSZZ „Soli­
darność” z jej przewodniczą­
cym Lechem Wałęsą. Dzisiejszy 
program przewiduje m. in. spot 
kanie z delegatami wydziałów 
Stoczni „Warskiego”, z Plenum 
i Prezydium M KR oraz pracow­
nikami przedsiębiorstw mor­
skich. Natomiast jutro odbędą 
się m. in. obrady Krajowej Ko­
misji Porozumiewawczej (g. 10, 
DK „Korab”), konferencja pra­
sowa i spotkanie ze społeczeń­
stwem Ziemi Szczecińskiej (g. 
18.15, amfiteatr w Parku Kas­
prowicza).

„Dobro Ojczyzny

najwyższym prawem"

Apel żołnierzy
Września 1939

W S Z Y S C Y  P o la c y , k tó r y m  le ż y  
n a  se rc u  d o b ro  i  pom yś lność O j­
c z y z n y . z g łę bo k a  tro s k a  ro zw a ża ła  
w s zy s tk o  to  co sta ło  sie  i  d z ie le  w  
PołsĆ e n as zyc h  d n i. D y s k u tu je m y  
w s p ó ln ie  i w s p ó ln ie  s zu k a m y  d ró g  
w y jś c ia . C hoć m a m y  często  ró żn e  
p u n k ty  w id z e n ia , w  je d n y m  m u s i­
m y  być zg o d n i a b s o lu tn ie :  „D o b ro  
O jc z y z n y  n a jw y ż s z y m  p ra w e m ” .

(Dokończenie na sir. 2)

Ogólnopolskie 

sympozjum naukowe

Ekonomiści —
0 projektowaniu

inwestycji
W C Z O R A J  ro zp o czę ły  sie w  Szcze  

c in ie  o b ra d y  o g ó ln o po lsk ieg o  sy m ­
p o z ju m  n a u k o w e g o  n a te m a t  s ta nu
1 p e rs p e k ty w  p ro je k to w a n ia  in w e ­
s ty c ji . S y m p o z ju m  z o rg a n izo w a ła  
R ad a  K o o rd y n a c y jn a  K ó ł E k o n o m i 
s tó w  B iu r  P ro je k tó w  p rz y  Z a rz ą ­
d z ie  G łó w n y m  P o ls k ieg o  T o w a r z y ­
s tw a  E k o n o m ic zn e g o  p rz y  w s p ó ł­
u d z ia le  Z a rzą du  O d d z ia łu  W o je ­
w ó d zk ie g o  P T E  w  S zczec in ie .

C e le m  s y m p o z ju m  je s t  ocena s ta ­
n u  fu n k c jo n o w a n ia  je d no s te k  z a j­
m u ją c y c h  sie p ro je k to w a n ie m  in ­
w e s ty c ji  o ra z  o k re ś le n ie  k ie ru n k ó w  
1 fo rm  ic h  d a ls ze j d z ia ła ln o ś c i.

W p ro w a d z e n ie m  do  d y s k u s ji s ta ­
ły  sie r e fe ra ty :  d r  E u g e niusza  
O s tro w s k ie g o  — ..O cena s ta n u  i 
m o ż liw o ś c i p ro je k to w a n ia  w  o p in ii  
e k o n o m is tó w  b iu r  p ro je k tó w ” , m g r  
in ż . W ła d y s ła w a  S tru s iń s k ie g o  — 
. .P ro b le m y  m o ty w a c j i  i z a in te re s o ­
w a n ia  p ro je k ta n ta  w y n ik a m i iego  
p ra c y ” , m g r  M a r ia n a  D o m a g a ls k ie ­
go — ..D e te rm in a n ty  i ic h  w p ły w  
n a p ro je k ta n ta  ja k o  tw ó rc y  d z ie -

(Dokończenie na str. 2)

gdańskie porozumienia określa­
ją nie tylko globalne kwoty 
podwyżek, ale także zasady ich 
podziału i terminy realizacji. 
Przyjęto przy tym preferencje 
dla pracowników najniżej zara­
biających. W odniesieniu do pra 
cowników służby zdrowia usta­
lono, że nowe zasady wynagro­
dzenia zostaną opracowane 
przez ministerstwo do 30 kwiet­
nia 1981 r. Będą one przekon­
sultowane ze wszystkimi związ­
kami zawodowymi do 30 czerw- 

1981 r. W odniesieniu do 
nauczycieli ministerstwo będzie

(Dokończenie na str. 2)

Porozumienia
z łącznościowcami
W ARSZAW A PAP. 17 bm., 

po wielodniowych rozmowach, 
podpisane zostały porozumienia 
Ministerstwa Łączności ze związ 
kami zawodowymi zrzeszający­
mi łącznościowców w sprawie 
terminów i sposobów realizacji 
wniosków i postulatów zgłoszo­
nych przez pracowników przed­
siębiorstw i jednostek organi­
zacyjnych tego resortu. W W ar­
szawie podpisano porozumienie 
z Zarządem Głównym Związku 
Zawodowego Pracowników Łą­
czności, a w Gdańsku z Komi­
tetem Strajkowym NSZZ „So­
lidarność” pracowników łącz­
ności. Z chwilą podpisania do­
kumentu w Gdańsku zakończo­
ny został w siedzibie gdańskiej 
Dyrekcji Okręgowej Poczty i 
Telekomunikacji strajk okupa­
cyjny.

(Dokończenie na str. 2)
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„Madryt 80“ przy drzwiach zamkniętych

Trwa debata generalna
M A D R YT PAP. 17 bm. na madryckim spotkaniu przedsta­

wicieli 35 państw sygnatariuszy Aktu Końcowego z Helsinek 
toczyła się debata generalna, tym razem przy drzwiach za­
mkniętych. Wymiana poglądów dotyczy zarówno stanu odprę­
żenia w kontekście realizacji założeń helsińskich, jak i projek­
tów na przyszłość. W poniedziałek glos zabierali delegaci Luk­
semburga, W. Brytanii, Holandii, USA, ZSRR. Czechosłowacji 
i innych krajów. Największe zainteresowanie wzbudziły prze­
mówienia radzieckie i amerykańskie.

PRZEW ODNICZĄCY delega­
cji radzieckiej, wiceminister 
spraw zagranicznych, Włady- 
mir Iljiczow skupił uwagę na 
kwestii bezpieczeństwa i współ 
pracy w Europie.

Mówca zdecydowanie odrzu­
cił próby wprowadzenia spra­
wy afgańskiej do tematyki de­
bat, stwierdzając że znajduje 
się ona poza zakresem manda­
tu spotkania madryckiego. 
Próby takie — powiedział — 
stanowią naruszanie zasady 
niemieszania się w • wewnętrz­
ne sprawy innych państw.

Przedstawiciel ZSRR omówił 
także znaczenie odprężenia m i­
litarnego i zwołania konferen­
cji w sprawie odprężenia m i­
litarnego i rozbrojenia, nawią­
zując przy tym do koncepcji 
i projektów Francji, Finlandii 
i Szwecji w tej sprawie.

Przedstawiciel Stanów Zje­
dnoczonych, Max Kam pal man 
oświadczył, że wprawdzie 
istnieje wiele wspólnego mię­
dzy Stanami Zjednoczonymi a 
Związkiem Radzieckim, ale 
oba kraje stoją na przeciw­
stawnych biegunach ideologicz 
nych. Niemniej oba kraje po­
winny współistnieć aby nie 
doszło do wojny nuklearnej. 
Po tym wstępie mówca przy-

Helmut Schmidt 
za kontynuacją

procesu SALT
W ASZYNGTON PAP. W wy­

wiadzie dla telewizji amery­
kańskiej ABC, kanclerz RFN 
Helmut Schmidt oświadczył, 
że Stany Zjednoczone i Zw ią­
zek Radziecki powinny konty­
nuować proces ograniczenia 
zbrojeń strategicznych, ponie­
waż w przeciwnym razie mo­
że nastąpić niebezpieczny wy­
ścig zbrojeń na świecie. Pokój 
można zachować nie w drodze 
wyścigu zbrojeń, lecz jedynie 
w drodze porozumień o ogra­
niczeniu zarówno systemów 
broni strategicznych, jak i 
konwencjonalnych.

JESIENNA DZIEW C ZYN A
(Foto—CAF)

stąpił do krytyki Związku 
Radzieckiego wysuwając na 
czoło swych wywodów akcję 
ZSRR w Afganistanie. Przed­
stawiciel USA tłumaczył się 
następnie z posunięć Wa­
szyngtonu w kwestii wprowa­
dzenia ograniczeń w handlu o- 
raz uzasadniał program inten­
syfikacji zbrojeń, realizowany 
przez USA i ich sojuszników.

Przemówienie amerykańskie 
— zdaniem obserwatorów w 
Madrycie, mimo, iż zawierało 
ostre akcenty, było relatywnie 
umiarkowane w tonie, w po­
równaniu do wygłoszonego 
również w poniedziałek prze­
mówienia delegata brytyjskie­
go. Już po raz drugi na spo­
tkaniu „Madryt—80” przedsta­
wiciel W. Brytanii wziął na 
siebie rolę zaostrzającego ton 
debaty i pogarszającego atmo­
sferę obrad.

Debata generalna trwą.

Na froncie
ireoko-irańskim
TEHERAN PAP. Trwa woj­

na irańsko-iracka. Agencja 
PARS podała w nocy z ponie­
działku na wtorek, że wojska 
irackie zostały 17 bm. wypar­
te z Susangerdu na odległość 
15 km. Według agencji, arm ia  
irącka poniosła tam. ciężkie 
straty i pozostawiła swój 
sprzęt. Siły irańskie wzięły do 
niewoli grupę żołnierzy irac­
kich.

Rozmowy w sprawie budowy magistrali gazowej
z Syberii do Europy zachodniej

Zapowiedź wielkiej
transakcji ZSRR -  RFN
BONN PAP. Konsorcjum 

złożone z 20 zachodnioniemiec- 
kich banków jest gotowe sfi­
nansować przy pomocy dzie­
sięć ioletn iego kredytu w wy­
sokości 10 mld marek (5,3 mld 
doi.) wielką transakcję ze 
Związkiem Radzieckim, która 
zapewni RFN przez lat 20, po­
czynając od 1984 r., dostawy

po 4 mld metrów sześciennych' 
gazu ziemnego rocznie.

Niemcy Zachodnie mają do­
starczyć ZSRR rur o wielkich 
przekrojach dla budowy magi­
strali gazowej z Syberii, liczą­
cej około 5 tys. km oraz stacje 
pomp i inne urządzenia. Qd-

(Dokończenie na str, 3)
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Podpisanie
(Dokończenie ze str. 1)

czyniło starania o dalsze pod­
wyżki płac. W resorcie, kultury 
opracowanie nowego systemu 
płac nastąpi według odrębnych 
porozumień.

Podpisane w' Gdańsku poro­
zumienia dotyczą także innych 
zagadnień w tym szerszych pro­
blemów funkcjonowania i dal­
szego rozwoju poszczególnych 
działów.

M IN IS T E R S T W O  Z d ro w ia  i O p ie ­
k i  S p o łe czn e j, p o d z ie la ją c  s ta n o w i­
sko  N S Z Z  „S o lid a rn o ś ć ” , iż  w zro s t  
n a k ła d ó w  n a o ch ro n ę  z d ro w ia  je s t  
n ie z b ę d n y m  w a ru n k ie m  fu n k c jo n o ­
w a n ia  o p ie k i z d ro w o tn e j zo b o w ią ­
za ło  się za p e w n ić  z w ię k s ze n ie  n a ­
k ła d ó w  na te n  cel do w ysokości 
5 p roc. dochodu  naro d o w e g o . P o ­
d e jm ie  ono ta k ż e  s ta ra n ia  o dalszy  
sto p n io w y  w zro s t tego w s k a źn ik a .

Z działalności
NSZZ „Solidarność”

W A R S Z A W A  P A P . 17 b m . za k o ń ­
c z y ł w  W a rs z a w ie  o b ra d y  ogó lno ­
p o ls k i z ja zd  K r a jo w e j K o m is j i  P o ­
ro z u m ie w a w c z e j N a u k i N S Z Z  „S o ­
lid a rn o ś ć ” , w  k tó ry m  u d z ia ł w z:ę li 
d e le g a c i „S o lid a rn o ś c i” ze w s zys t­
k ic h  ośro d k ó w  a k a d e m ic k ic h  i b a : 
d a w c zy e h  k r a ju  o ra z  zaproszeni 
goście i o b s e rw a to rzy .

W  czasie z ja z d u  o m ó w io n o  k o m ­
p le k s  s p ra w  d o ty czą cy ch  w a ru n ­
k ó w  p ra c y  1 p ła c y  ś rod o w isk  n a ­
u k o w y c h , a ta k ż e  z a g a d n ie n ia  zw ią  
zan e  z sa m o rzą dn o ś cią  n a u k i i a u ­
to n o m ią  u cze ln i.

Z ja z d  p o d ją ł na.In. u c h w a łę  w  
s p ra w ie  p ro je k tu  zasad w p ro w a ­
d ze n ia  5 -d n io w e g o  ty g o d n ia  p ra c y , 
p rzed s ta w io n e g o  p rzez  M in is te r ­
s tw o  P ra c y , P ła c  i S p ra w  S o c ja l­
n y c h  — w  k tó r e j w n io s k u je  ode­
s ła n ie  do  p o n ow n eg o  ro zp a trze n ia  
ca łości p ro je k tu  s u g e ru ją c , lż  w p ro  
w a d z e n ie  w o ln y c h  sobót p o w in n o  
b y ć  z w ią za n e  ze sk ró c e n ie m  t y ­
go d n io w eg o  czasu p rac y .

E L B L Ą G  P A P . W  E lb lą g u  od­
b y ło  się robocze s p o tk a n ie  K r a jo ­
w e j  K o m is j i  K o o rd y n a c y jn e j R o l­
n ic tw a  u tw o rz o n e j p rz y  K r a jo w e j  
K o m is j i  P o ro z u m ie w a w c z e j N S Z Z  
„S o lid  arność” . P rz e d s ta w ic ie le
w s zy s tk ic h  s e k to ró w  ro ln ic tw a  i 
p io n ó w  .o b s łu g i teg o  d ż ia łu  gospo­
d a r k i  d y s k u to w a li nad  obecną sy­
tu a c ją  w  ro ln ic tw ie  i  p ro p o z y c ja ­
m i je j  p o p ra w y .

W  „S e lf ie ”  —  p ierwsze

w  naszym w o jew ództw ie

Wybory do władz
zakładowych

kSZZ „Solidarność”
W ZA KŁA DA CH Sprzętu E- 

lektrogrzejnegó „Predom-Selfa” 
Odbyły się wczoraj — jako 
pierwsze w naszym mieście i 
województwie — wybory do 
władz zakładowych Niezależne­
go Samorządnego Związku Za­
wodowego „Solidarność”.

P O N IE W A Ż  w  „SsAfie”  n a leży  do  
„ S o lid a rn o ś c i”  po n ad  1000 osób 
(?8 p roc. za ło g i) — K o m is ję  R o b ot­
n ic zą  w y b ie ra n o  n *  k o n fe re n c j i d e ­
le g a tó w . D e le g a c i -4 w y b ra n i zo- 
s ta li p rzed  k i łk o m i ty g o d n ia m i w  
ta jn y c h  w y b o ra c h  p rze p ro w a d zo ­
n y c h  n a poszczegó lnych  w y d z ia ­
ła c h .

D o  K o n iis j i R o b o tn ic ze j m ia n o  
w y b ra ć  15 osób. W  p ie rw s z e j tu rz e  
w y b o ró w  w eszło  d o  p ie j 12 osób. 
P o zo s ta łe  t r z y  osoby ta k ż e  w  d r u ­
g ie j tu rz e  n ie  u z y s k a ły  w y m a g a n e ­
go m in im u m  c z y li 50 p ro c . g łosów  
p ius je d e n . T a k  w ię c  K o m is ja  p ra ­
c o w ać  będ z ie  w  z m n ie js zo n y m  — 
12-osobow ym  sk ła d z ie : W a ld e m a r  
B a n . Józe f M id z io , Ire n a  K u rz e ja ,  
J e rz y  R e m e c k i, A d a m  W a ra k s a , 
T ad e u sz  G rz y m a ła , J a n  Z d u n o w -  
sk i. A n to n i K a lis z e w s k i, T adeusz  
T o rz  W ie s ła w  'U rb a n e k , D a r ia  M o -  
ze l. J e rz y  G rze s zc zy k  1 J a n  G rz e ­
szc zyk —. ja k o  sp o łe czn y  in s p e k to r  
p ra c y .

P rze w o d n ic zą c y m  K o m is j i został 
w y b ra n y  W a ld e m a r  B a n , w ic e p rze ­
w o d n ic z ą c y m  — J ó z e f M id z io , Ire n a  
K u r z e j — s k a rb n ik . P o d k o m is je  u -  
k o n s ty tu u ją  się w  te r m in ie  póź­
n ie js z y m , p o n ie w a ż  u s ta le n ia  d o ty ­
czą ce s t r u k tu r y  z w ią z k u  m a ją  za ­
paść na po sie d zen iu  K r a jo w e j  K o - ’ 
m is ji P o ro z u m ie w a w c z e j N S Z Z  
„S o lid a rn o ś ć ” , k tó ra  dziś i ju t r o  
o b ra d o w a ć  b ęd z ie  w  S zc zec in ie .

(m w )

porozumień
M in is te r  o ś w ia ty  i  w y c h o w a n ia ,  

u w a ż a ją c  za s p ra w ę  zasad n ic zą  d la  
ro z w o ju  o ś w ia ty  zn a c zn ą  po p raw ę  
je j  po d staw  m a te r ia ln y c h , w y s tą ­
p ił  do rzą d u  o p rze zn a c ze n ie  na  
cele o ś w ia ty  w  ro k u  1981 6 p ro c . 
d o chodu  n aro d o w e g o  p rze zn a c zo n e ­
go do p o d z ia łu  o ra z  o d alszy  
w zro s t tego w s k a ź n ik a  ta k , a b y  w  
ro k u  1983 w y n o s ił co n a jm n ie j 7 
p roc. Od ro k u  szko lnego  1981/82 
z m n ie js zo n y  z o s ta n ie  w y m ia r  go­
d zin  d y d a k ty c z n y c h  o * ty g o d n io ­
w o w  p rzed s zko la ch , s zk o ła ch  pod­
s ta w o w y c h  i  o d p o w ie d n io  w  in n y c h  
p la có w k ac h  p ro w a d zą c y c h  d z ia ła l­
ność d y d a k ty c z n o -w y c h o w a w c z ą , na  
to m ia s t w  szk o ła ch  p o n adpodsta­
w o w y c h  o 2 g o d z in y  ty g o d n io w o . W  
ro k u  s zk o ln y m  1982/83 n as tą p i d a l­
sze zm n ie js ze n ie  czasu p ra c y  peda­
gogów  do po z io m u  18 g odzin  za jęć  
d y d a k ty c z n y c h  ty g o d n io w o .

- W  w y n ik u  ro zm ó w  w  re so rc ie  
k u l tu r y  u zn an o  za słuszne i uzasad  
n io n e  zw ię k s z e n ie  n a k ła d ó w  na  
k u l tu r ę  do w y so k oś ci có n a jm n ie j  
2 p roc. dochodu  n a ro d o w e g o . P o ­
n ie w a ż  w  o b e c ń e j s y tu a c j i  k r a ju  
n ie  je s t m o ż liw e  n a ty c h m ia s to w e  
zw ię ks zen ie  n a k ła d ó w  fin a n s o w y c h  
n a k u l tu r ę  do  p o s tu lo w a n e j w y so ­
kości, usta lo no  n a s tę p u ją c y  sposób  
sta łego zw ię k s z a n ia  n a k ła d ó w : m i­
n is te r  k u l tu r y  i s z tu k i za p e w n i 
zw ię ks zen ie  ś ro d k ó w  fin a n s o w y c h  
na k u l tu r ę  n a  1981 ro k  do w y so ­
kości co n a jm n ie j 0,9 p ro c . docho­
du naro d o w e g o  o raz  p rze d s ta w i 
p ro p o zyc ję  w zro s tu  n a k ła d ó w  na  
k u ltu rę  w  p la n ie  5 - le tn im  w  w yso ­
kości n ie  m n ie js z e j n iż  1,5 p roc. 
dochodu  n a ro d o w e g o . Sposób u s ta ­
la n ia  zasad fu n k c jo n o w a n ia  s -s te -  
m u z a rz ą d z a n ia  i  f in a n s o w a n ia  k u l  
tu ry  zo s tan ie  u z g o d n io n y  w  bezpo­
ś red n ic h  ro zm o w a c h  m in is te rs tw a  
i  N S Z Z  „ S o lid a rn o ś ć ”  w  da lszy m  
te rm in ie .

W C Z O R A J , na w ieść w  podpisa­
n iu  p o ro zu m ień  w  G d a ńs ku , za ­
k o ń c z y ł się s t ra jk  so lid arn o ś c io w y  
w  p la c ó w k a c h  s łu żb y  z d ro w ia  w  
S zc zec in ie  i  w o je w ó d z tw ie . S t ra jk  
o k u p a c y jn y  w  „ T ra n s ie ”  za k o ń c zy ­
l i  s tu d en c i P A M .

Porozumienia
z łącznościowcami

(Dokończenie ze str. 1)
O B A  p o ro zu m ie n ia  re g u lu ją  w y ­

sokość i p o d z ia ł k w o t  p ie n ię żn y c h  
p rzezn a czo n y ch  na p o d w y ż k i d la  
poszczegó lnych  g ru p  z a w o d o w y c h  
w  łącznośc i. P o d w y ż k i te  p re fe ru ją  
osoby n a jn iż e j uposażone: o b o w ią ­
z u ją  od 1 p a ź d z ie rn ik a  b r . i  sa w y ­
p ła ca ne  od 17 b m . P o ro z u m ie n ia  
w y z n a c z a ją  też  te r m in y  o p ra c o w a ­
n ia  p rze z  m in is te rs tw o  zn o w e lizo ­
w a n eg o  sy s te m u  w y n a g ra d z a n ia ,  
u jm u ją  k w e s tię  w y so k oś c i d o d a t­
k ó w  ńa s taż p ra c y , z a tru d n ie n ie  
w  d n i w o ln e  od p ra c y , w  g o d z i­
n ach  n o cn y ch , na d ru g ie j z m ia n ie  
itp . G d a ń s k ie  p o ro zu m ie n ie  m ó w i 
ró w n ie ż  o po d w yżc e  re n t  i e m e ry ­
tu r  d la b y ły c h  p ra c o w n ik ó w  łą cz­
ności. O ba d o k u m e n ty  re g u lu ją  po­
n ad to  sposób z a ła tw ia n ia  w ie lu  In ­
n yc h  w a ż n y c h  p ro b le m ó w  s o c ja l­
n o -b y to w y c h .

S poro  m ie js c a  w  p o ro zu m ie n ia c h  
z a ję ły  s p ra w y  do ty czą ce  ro z w o ju  
ła cznóśc i, g o sp o d ark i m a te r ia ło w e j^  
in w e s ty c ji i  re m o n tó w  w  resorc ie . 
W  p o ro z u m ie n iu  g d a ń s k im  m ó w i 
s ię  m . in . o  k o n ie czn o ś c i zw ię k s ze ­
n ia d o staw  w a g o n ó w  p o czto w yc h , 
sa m ochodów  d o staw czy ch  i c ię ża ­
ro w y c h . Z a  k o n ie c zn e  u zn a n o  ró w ­
n ież r e fo rm y  sy s te m u  o rg a n iz a c ji w  
je d n o s tk a c h  p o czty  i  te le k o m u n i­
k a c ji.

Z w ią z e k  Z a w o d o w y  P ra c o w n ik ó w  
Ł ącznośc i w y n e g o c jo w a ł w  ty m  
w zg lę d z ie  m . in . o p ra c o w a n ie  p rzez  

i r t  ko m p lek so w e g o  p ro g ra m u  
e s ty c ji na la ta  1982—85. k t ó r y  

m a u w z g lę d n ia ć  p rzed e  w s zy s tk im  
p o p ra w ę  w a ru n k ó w  p ra c y  o raz  
zw ię k s ze n ie  za k re s u  i ja k o ś c i u -  
slug  p o c z to w o -te le k o m u n ik a c y jn y c ii  
św ia d c zo n y c h  lu d n o śc i.

Posiedzenie
Rady Ministrów
W A R S Z A W A  P A P . J a k  in fo rm u ­

je  rz e c z n ik  p ra s o w y  rz ą d u  —  17 
b m . o d b y ło  się p osiedzen ie  R ad y  
M in is tró w . R a d a  M in is tró w  ro zp a ­
t r z y ła  p ro je k t  u c h w a ły  w  sp ra w ie  
z m ia n  w  sy s te m ie  k ie ro w a n ia  
p rze d s ię b io rs tw a m i u s p o łe czn io n y­
m i. Ic h  is to tą  je s t z w ię k s ze n ie  u - 
p ra w n ie ń  p rze d s ię b io rs tw  i  u p ro ­
szczenie system u z a rzą d za n ia , a 
je d no c ześ n ie  s tw o rze n ie  w a ru n k ó w  
d la  ro zsze rze n ia  o d p ow ied z ia ln o śc i 
za łó g  za  s p ra w y  p ro d u k c ji  i  e fe k ­
t y  g o sp o d aro w an ia .

W  n a s tę p n y m  p u n k c ie  p o rzą d k u  
o b rad  R a d a  M in is tró w  p rz e d y s k u ­
to w a ła  p ro p o zy c je  w p ro w a d z e n ia  
k a r tk o w e g o  system u sprze d aży  m ię  
sa, je g o  p rz e tw o ró w  o raz  t łu ­
szczów .

M in is te rs tw o  H a n d lu  W e w n ę trz ­
nego i  U s łu g  o raz M in is te rs tw o  
P rze m y ś lu  S pożyw czego  i  S k u p u  
zo b o w ią za n e  zo s ta ły  do p o d da n ia  
p ro je k tu  pod k o n s u lta c ję  spo łecz­
n ą . Jednocześn ie  za le c o n o  M in i­
s te rs tw u  H a n d lu  p o d ję c ie  d z ia ła ń , 
za p e w n ia ją c y c h  w p ro w a d z e n ie  n o ­
w ego  system u sp rze d aży  m ię sa  i 
t łu s zc zó w  od 1 s ty c zn ia  1981 r .

Propozycje zasadniczych rozwiązań

PTE o reformie gospodarczej
DO ostatniego numeru „Zy- »<• podsumowania

--  , . ,) / „  p ra c  i p o d ję c ia  p r ó b y  s fo rm u ło w a -cia Gospodarczego (nr 4o  z Ib. „ja w s p ó ln y c h  o ce n  i p r o p o z y c ji ,  
X I .8 Q )  załączona została wielo- Z a rz ą d  G łó w n y  P T E  w y ło n ił W
c t ro n iir r rw n  w k ł a d k a  z a t v t u ło -  cze rw c u  b r . zespół z ło żo n y  z po - s t r o n ic o w a  w M a a i r a  z a t y t u j o -  n a J  „ u  sp e e i,H s ti> w -n a u k o w e ó w  i
wana „“ TE O reformie . oą to p ra k ty k ó w  gospodarczych .
propozycje zasadniczych rózwią (...) W y d a rz e n ia  s ie rp n io w e  i 
rań retormy gospodarek w
Polsce. szv la  się lic zb a  lu d z i p ra g n ą c y c h

W  S Ł O W IE  w s tę p n y m  d o  teg o  a k ty w n ie  ucze s tn ic zyć  w  p rac ac h  
d o k u m e n tu  prezes Z G  P T E  p ro f. nad re fo rm ą  gospodarczą. P o w s ta ła  
d r  Jó ze f P a je s tk a  p isze m . in .: też  p o trze b a  p e w n e j w e r y f ik a c j i  u -  

P rz e d k ła d a n e  p ro p o zy c je  re fo rm y  p rzed n ic h  p o g ląd ó w  i  te z  system o- 
gosp o d arc ze j w  P R L  są w y ra z e m  w y c h , w y c h o d zą c e j n a p rze c iw  r.o - 
s ta n o w is k a  s ze ro k ich  k rę g ó w  ek o - w y m  te n d e n c jo m  sp o łe c zn o -p o iity c z -  
n o m is tó w  p o lsk ic h , zo rg a n iz o w a - n y m  i fa k to m  w  s y tu a c ji, spo leczno - 
n yc h  w  P T E . Są one w y n ik ie m  gosp o d arc ze j k r a ju ,  
w ie lu  p ra c  i  d y s k u s ji p ro w a d zo - N a  p o czą tk u  p a ź d z ie rn ik a  p o d ję ta  
n yc h  w o s ta tn ic h  la ta c h  za ró w n o  zo sta ła  p ró b a  obszernego o p ra c o w a -  
w  P T E , ja k  i  poza tą  o rg a n iz a c ją , n ia  s y n te tyc zne g o  p t . „P ro p o z y c je  
W y k o rz y s tu ją  w y n ik i  p ra c  b a d a w -  zas ad n ic zyc h  ro z w ią z a ń  re fo r m y  
czych  i s fo rm u ło w a n e  p o g lą d y  p la -  g o spodarczej w  P R L ” . O p ra c o w a -  
c ó w ek  n a u k o w o -b a d a w c zy c h , szcze- n ie  to  zo sta ło  poddane d y s k u s ji n a  
g ó ln ie  In s ty tu tu  P la n o w a n ia . S G P iS , łą c z n y m  po sie d zen iu  Z a rz ą d u  G łó w -  
In s ty tu tu  P o d s ta w o w y c h  P ro b le m ó w  nego P T E  i  p o w o ła ne go  zespołu  
M a rk s iz m u -I.e n in .iz m u , ja k  te ż  w y ż -  do s p ra w  re fo r m y  gosp o d arc ze j (w  
szych u c ze ln i ek o n o m iczn y ch  P o - d n iu  20.X.1980 r .) . Podczas te j  d ys -  
z n a n ia , Ł o d z i, W ro c ła w ia , K ra k o w a , k u s ji ,  ja k  i w  je j  n as tę p stw ie , zrrlo-
K a tó w ic  i  in n y c h .

•  Bez dodatków sojowych •  Mniej asortymentów

Wędliny będę lepsze
W IELO KRO TN IE w  ostatnich sow ano  s u b s ty tu ty  so jow e  i k a z e i-  

la fa o h  n n f in n s /n n n  s n r a w e  i  a -  n o w e. O b e cn ie  pozo sta ją  ty lk o  do- latacn podnoszono sprawę ja d a t ,^  poch o d zen ia  zw ie rzę ce go , 
kości popularnych wędlin, z W b re w  k rą ż ą c y m  o p in io m  n ie  sto - 
których kiedyś przemysł nasz suie się wyrobu w ę d lin  b ia łk a  
słynął. rylmeso.

S tosow ane obecn ie  zam ienn ik .: są
W iaki snnsóh Centrala Prze p e łn o w a rto ś c io w y m i d o d a tk a m i gdy  w  jaki sposoo Łontrała rrze - ld z ie  0  ich  w a i ^ y  od żyw c ze, zd ro -

mysła Mięsnego i pozostali pro w o tn e .
d u c e n c i  w ę d l in  z a m ie r z a ją  r e -  P rz y ję liś m y  zasadę ro b ie n ia  pełno -  
a g o w a ć  n a  k r y t y c z n e  o p in ie  w a rto ś c io w y c h  a r ty k u łó w , b y n ie
, __ i - o  m a rn o w a ć  d e fic y to w e g o  su ro w cakonsumentów? na wyroby kiepskie. U w a ż a m y , że

lepiej w tej trudnej sytuacji dać 
— Już zareagowaliśmy — od- mniej kiełbasy, ale za to lepszej 

powiada dyrektor do spraw pro i a k ° s“ - („ t r y b u n a  l u d u ») 
dukcji Centrali Przemysłu Mięs 
nego Jerzy Grudziński. — Prze-

szo n o  k i lk a d z ie s ią t  d o d a tk o w y c h  
n r o p o z y c j i  u z u p e łn ia ją c y c h  n o -  
n rz e d n i te k s t ,  j a k  te ż  p o s tu lu ją ­
c y c h  z m ia n y  n ie k tó r y c h  te z  i  s fo r ­
m u ło w a ń .  W p ły n ę ło  r ó w n ie ż  w ie le  
l is tó w ,  fo r m u łu ją c y c h  p o e la d y  i 
p o s tu la ty  z w ią z a n e  z k s z ta łte m  r e ­
f o r m y  g o s p o d a rc z e j. R e z u lta te m  t e j  
s z e r o k ie j d y s k u s j i  s p o łe c z n e j je s t  
p rz e d s ta w io n e  o p ra c o w a n ie . N ie  
je s t  o n o  o s ta te c z n e , w y d a je  s 'ę  
je d n a k  n a  t y le  d o jr z a łe ,  b y  p rz e d ­
s ta w ić  je  k o m is j i  p a r ty jn o - r z n d o -  
w e j  d o  s p ra w  r e fo r m y  g o s p o d a r ­
c z e j o ra z  n o d d a ć  s ze rsze j d y s k u s j i  
p u b l ic z n e j . ”

D O K U M E N T  w  części I  za w ie ra  
c h a ra k te ry s ty k ę  is tn ie ją c e g o ' syste­
m u  fu n k c jo n o w a n ia  g o sp o d ark i. 
Część I I  p ośw ięcona je s t p ro p o zy ­
c jo m  zas ad n ic zyc h  ro z w ią z a ń  sy ­
s te m o w y c h , część I I I  o m a w ia  d z ia ­
ła n ie  p rze d s ię b io rs tw  s o c ja lis ty c z ­
n y c h , część I V  — re g u la to ry  p a ra ­
m e try c z n e  c e n tra ln e g o  k ie ro w a n ia  
p rzed s ię b io rstw a m i!, część V  — p la ­
n o w a n ie  i  za rząd zan ie  w  ro ln ic ­
tw ie , część V I  — p la n o w a n ie  i za ­
rzą d za n ie  g ospodarką w  u k ła d a c h  
te ry to r ia ln y c h  o ra z  część V T I — 
w p ro w a d z e n ie  re fo r m y  gospodar­
czej.

(w it)

prowadziliśmy analizę stanu 
naszeg;o przemysłu. Na jej pod­
stawie dyrektor CPM wydał za­
rządzenie w sprawie jakości 
wędlin.

Ograniczeniu uległa ilość a- 
sortymentów wędlin z ok. 60 do
18. Duże zmiany nastąpiły 
zwłaszcza w wędlinach popular 
nych, których produkowano do­
tychczas 30 rodzaj‘óW — teraz 
ograniczono się do 9.

Zmiany idą dalej. Wycofuje 
się tzw. zamienniki z wędlin 
podrobowych. Równocześnie w 
popularnych zmniejsza się ich 
stosowanie o 1/3 z tym, że cał­
kowicie wycofano substytut so­
jowy. Ponadto skorygowano 
skład wędlin popularnych, eli­
minując z nich wodę i niektóre 
klasy mięsa. O 10 proc. wzro­
sło zużycie mięsa w tej grupie 
wyrobów.

O S T A T N IO  w ła d ze  te re n o w e  do ­
m a g a ją  s ię  od C P M  . w p ro w a d ze ­
n ia  do  p r o d u k c ji  Ic h  re g io n a ln y c h  
w y ro b ó w , n p . na Ś ląs ku  k r u p n io -  
k ó w , w  P o zn a n iu  1 B ydgoszczy  
m e tk i. P o s tu la t  te n  został ju ż  u -  
w z g lę d n io n y . M o żna je  ju ż  w y ­
tw a rz a ć  w  ilości do 20 p ro c . m asy  
o g ó ln e j p ro d u k c ji w ę d lin .

K o n tro w e rs je  b u d z i s to so w an ie  
tzw . za m ie n n ik ó w . D o ty ch c zas  sto -

Apel żołnierzy Września 1919
(Dokończenie ze str. 1) N ie  m o ż e m y  zro zu m ie ć  ty c h  lu d z i 

i  n ie  m a m y  d la  n ic h  żadnego  uso ra
K ie r u ją c  sie ta  s ta ra  rz y m s k a  w ie d liw ie n ia !  K a ja n ie  sie i odejście  

m a k s y m a , g łę bok o  p rz e le c i a k t u a l-  n ie  w y s ta rc z a . N a le ż y  surow o  ich  
na s y tu a c ja  k r a ju ,  ż o łn ie rz e  W o1- ro z lic z y ć ! C ze k a m y  n a to . b o w ie m  
ska P o ls k ieg o  — u cze stn ic y  w o jn y  n ie  s ło w a , a c z v n v  sie lic zą ! 
o b ro n n e j 1939 r . .  c z ło n k o w ie  szcze- _  _ . „  , • . ,  ;
c iń s k ie g o  Z w ią z k u  B o jo w n ik ó w  o D e c y z ja  S ądu  N a jw y żs ze g o  iest
W o lno ś ć  i  D e m o k ra c ie  u c h w a li l i  d o w o d e m , że w  t ru d n y c h  d n ia c h  
a p e l do spo łeczeństw a Z ie m i S zc ze- n *e z a b ra k ło  P o la k o m  ro zs ą d k u . T e  
c iń s k ie j. C z y ta m y  w  n im  m . in .:  ra z  od nas sa m y ch  z a le ż y  rz e te ln a  

o d n ow a.
„J e s te ś m y  ś w ia d k a m i k a ta s tro fa l­

n e j s y tu a c j i nas ze j O jc z y z n y . B o li A P E L U J E M Y  o s p o k ó j. ła d  
to  nas i n a p a w a  g oryczą, bo p rz e -  i ro zw a g ę  w  c a ły m  sp o łe cze ń stw ie , 
cięż n ie  d o p ro w a d z ił do tego  w ró g  N a jw a ż n ie js z y m  za d a n ie m  d n ia  dzi 
z e w n ę trz n y , a le  c i. k tó r z y  m ie n il i  s ieiszego s ta je  sie  p o d jec ie  w v d a i-  
się rz e c z n ik a m i k la s y  ro b o tn ic z e j i  n e j p ra c y , s k u te c zn y c h  d z ia łań  na  
całego n a ro d u . R zecz to  n ie  do p o - rze cz  d o b ra  p ow szechnego, n a  rzecz  
ję c ia  d la  nas. w y c h o w a n y c h  w  o k re  k o n s o lid a c ji sno łe cze ń stw a  ( ...) . bo 
sie m ię d z y w o je n n y m  n a  n a jle p s z y c h  t y lk o  po p rzez  t ru d  w ie d z ie  d ro g a  
w zo ra c h  p rzeszłości i  le i  b o h a te -  do lepszego ju t r a ” , 
ró w . d la  k tó ry c h  m iłość O jc z v z n v .
h o n o r i  zd y s c y p lin o w a n ie . z w v k ła  O  P O D J Ę C IE  tego  t ru d u  s y g n a ta - 
uczc iw ość lu d z k a  i p raw o ść  b y ły  riu s ze  a p e lu  z w ra c a ła  sie do w szyst 
n ie p o d w a ż a ln y m  w z o re m . k ic h  to w a rz y s z y  b ro n i, k o m b a ta n -

D o w ie d łiś m y  tego  w  t ra g ic z n y c h  tó w  I I  w o jn y  ś w ia to w e j, do  w s z y -  
d n ia c h  W rz e ś n ia , w  o b o zac h , w  a r -  s tk ic h  p a tr io ty c z n y c h  si! w  naszym  
m ia c h  s p rz y m ie rz o n y c h  i  w  k o n s p l-  sp o łe cze ń stw ie , do p o ls k ie j m ło d z ie -  
racji. ży. (Jg)

Sprawy szczecińskiej wsi

O B R A D O W A Ł
Wojewódzki Zjazd ZSL
K IE R U N K I działań maj‘ących na celu poprawę sytuacji na 

wsi były głównymi tematami obrad Wojewódzkiego Zjazdu 
Zjednoczonego Stronnictwa Ludowego, który odbył się wczo­
raj w Szczecinie.
W  OBRADACH u c z e s tn ic z y ł*  k ie ro w a n ia  b ie żą c y m i p ra c a m i W K

-------- -------  zosta li p rzez  z ja zd  u p o w a ż n ie n i
m a r s z a ie K  A d o lf  G rz y w a  i  R y s za rd  S zu n k e .prezes N K  ZSL,

Sejmu PRL, Stanisław Guc- 
cwa.. Obecni byli także: sekre­
tarz KW  PZPR Stanisław 
Wójcik i prezes W K SD Tade­
usz Stadniezeńko oraz przed­
stawiciele władz administra­
cyjnych na czele z wicewoje­
wodą Zbigniewem Janowskim.

Referat wprowadzający do 
dyskusji wygłosił prezes W K  
ZSL Tadeusz Orlof.

W dyskusji, której myślą 
przewodnią była troska o na­
prawę gospodarki rolnej, o ge­
neralną poprawę sytuacji na 
wsi, poruszono wiele ,zagad­
nień dotyczących gospodarki 
ziemią, dostaw środków do 
produkcji, samorządności i o- 
światy na wsi.

W  S W O IM  p rz e m ó w ie n iu  S ta n i­
s ław  G u c w a  w y so k o  o ce n ił d y s k u ­
sję n a  szc zec iń s k im  Z je ź d z ie  Z S L . 
S tw ie rd z ił  on , iż  w ła ś n ie  w  to k u  
ś m ia łe j, tw a r d e j w y m ia n y  zdań  r o ­
d z i się p ro g ra m  o d n o w y  ro ln ic tw a  
po lsk ie g o , ro d zą  się d ro g i w io d ą ce  
do w y p ro w a d z e n ia  g o sp o d ark i ro l­
n e j z k ry z y s u , do s tw o rz e n ia  t a ­
k ie j  s y tu a c ji, w  k t ó r e j  ro ln ik  p o l­
sk i b ęd z ie  w  s ta n ie  w y ż y w ić  k r a j .  
S poro  u w a g i p o ś w ię c ił m ó w c a  do ­
sk o n a le n iu  w s p ó łd z ia ła n ia  w  r a ­
m a ch  t ró jp a r ty jn e g o  s y s te m u  z a ­
rzą d za n ia  w y n ik a ją c e g o  ze w s p ó l­
nego d o k u m e n tu  B P  K C  P Z P R  i 
N K  Z S L . P re zes N ac ze ln e g o  K o m i­
te tu  p o in fo rm o w a ł o p rz y g o to w a ­
n ia c h  do  V I I I  K o n g re s u  Z S L . od­
p o w ia d a ł ta k ż e  n a  p e w n e  p ro b le m y  
szczegółow e po ru sza n e w  d y s k u s ji.

Z J A Z D  p o d ją ł u c h w a łę  o kre ś la ­
ją c ą  za d a n ia  s tro n n ic tw a  na te re ­
n ie  w o je w ó d z tw a  n a okre s  n a jb l iż ­
szych la t .

W y b ra n o  n o w e  P le n u m  W K  Z S L . 
W o je w ó d z k ą  K o m is ję  R e w iz y jn ą  i 
d e le g a tó w  n a V I I I  K o n gres .

P o s ta n o w io n o , że P le n u m  w y ło n i  
ze sw ego g ro n a  P re z y d iu m  W K  Z S L  
n a n a s ie n n y m  p o s ie d zen iu , k tó re  
o d b ęd z ie  sie za d w a  ty g o d n ie . D o

S T A T K I  N A  W E J Ś C IU :  

m /s „Ś w in o u jś c ie ”  z N o rw e ­
g ii. ' ,  ,

m /s „ W ró ż k a ”  z K o p e n h a g i, 
m /s „ H u ta  Z g o d a ”  z R o u en , 
m /s „G n ie zn o  I I ”  z  R o u en .

S T A T K I N A  W Y J Ś C IU :  

m /s „ W ró ż k a ” do  Oslo. i 
G o e te b o rg a ,

m /s „ Ż y w ie c ”  do  H o la n d ii , 
m/s „ S y re n k a ”  do F ra n c ji ,  
m/s „ K o p a ln ia  M a rc e l”  do  

F r a n c ji ,
m /s „ K o p a ln ia  S ie rs za ”  do 

D a n ii ,
m /s  „ C ie c h a n ó w ”  do D a n ii .

Ekonomiści —
o projektowaniu

(Dokończenie ze str li 
ła ” , m g r  Jó ze fa  P a c h n ik a  —  „C zęść  
e k o n o m iczn a  p ro je k tu  in w e s ty c ji —  
1ei ro la  i  z n a c ze n ie  dziś i ju t r o ” , 
d r  Je rze go  W a lic k ie g o  — .F o rm y  
o rg a n iz a c ji je d n o s te k  p ro je k to w y c h  
na t le  s ta nu  1 p o trze b ”  m e r  inź. 
Z b ig n ie w a  D ą b ro w s k ie g o  — Treś ć  
p ro je k tu  ln w e s tv c ii  w  ś w ie t le  do ­
ty c h c za s o w e j p r a k t y k i  i  p o trze b ”  
o ra z  m g r  E lż b ie ty  M a k o w ie c k ie -  -  
.Z a g a d n ie n ia  e k o n o m ik i w e w n e:rża ­

n e j i  ocena p ra c y  b iu ra  n ro ie k -  
tó w ” .

W  czasie w c zo ra js zy c h  o b rad  po­
w o ła n o  k o m is ję  w n io s k ó w , k tó ra  
z a jm ie  sie o p ra c o w a n ie m  u c h w a ły . 
D ziś  k o n ty n u o w a n a  je s t d ys ku s ja  
na s y m p o z ju m . (m w )
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Z sali Filharmonii

Lekcja pływania
L A U R E A T  I I I  n a g ro d y  X  K o n ­

k u rs u  C h o p in o w s k ie g o  za p re ze n to ­
w a ł sw e u m ie ję tn o ś c i n ie  ty lk o  ja ­
k o  so lis ta . W  u b ie g ły m  ty g o d n iu  
g ra ł w  F ilh a rm o n ii  ta k ż e  K o n c e r t  
f -m o l l  C h o p in a . M i ło  to  z je g o  
s tro n y , że n ie  p o g a rd z ił n a jb a rd z ie j  
o d d a lo n y m  od s to lic y  m ia s te m  w o ­
je w ó d z k im  w  P o lsce i  p o ja w ił  się 
a ż  t r z y  ra z y  n a  e s tra d z ie  naszej 
s za c o w n e j In s ty tu c ji  m u zy c zn e j.

K o n c e r t  f-m -o ll C h o p in a  p rz e k o ­
n a ł ch y b a  s łu c h a c zy , że A r u t iu n  
P a p a z ja n  je s t p ia n is tą  co się zo­
w ie . W  p rz e c iw ie ń s tw ie  d o  re c ita ­
lu  n ie  o d d a l się  c a łk o w ic ie  k o n ­
t e m p la c j i  c h o p in o w s k ie j l i r y k i  oka  
ż u ją c  g d z ie  t rz e b a  a rm e ń s k i te m ­
p e ra m e n t  i  w ię ks zą  g ra d a c ję  n a ­
s tro jó w . Z a c h w y c ił  zn ó w  p rz e p ię k ­
n ą , o  s ze ro k im  odd ec hu  k a n ty le n ą .  
W  sposób n ie d o s trze g a ln y  d la  pu ­
b lic zn o ś c i p o k o n a ł n a jw ię k s zą  
t ru d n o ś ć  K o n c e r tu  —  w p la ta n ie  
n ie z lic z o n y c h  o z d o b n ik ó w  w  je g o  
ś lic zn e  m e lo d ie . U c z y n ił  to  ze sm a­
k ie m  1 iś c ie  d z ie w ię tn a s to w ie c z n ą  
e le g a n c ją .

O p ró c z  K o n c e r tu  f -m o l l  usłysze­
l iś m y  V I I I  S y m fo n ię  B e e th o v é n a  
o ra z  p o e m a t s y m fo n ic z n y  L is z ta  
„Tas so ” . Ż a d e n  z ty c h  u tw o ró w  
n ie  m a  n a w e t p o d ty tu łu  „ L e k c ja  
p ły w a n ia ”  a c z k o lw ie k  zgo ła  d z iw n e  
n a z w y  n a d a ją  n ie k ie d y  k o m p o zy to  
r z y  s w y m  d z ie ło m , n a w e t  „ P ra w d z i 
w e  f la k o w a te  p re lu d ia  d la  psa” . O  
le k c j i  p ły w a n ia  t ro c h ę  p ó ź n ie j, na  
ra z ie  c h c ia łb y m  się p o d z ie lić  s w y -

Zidentyfikowano 
ofiary katastrofy

koło Płoni
.TA K  ju ż  in fo rm o w a l iś m y . 13 bra. 

w  p o b liżu  P ło n i doszło do tra g ic z ­
n e j w  s k u tk a c h  k a ta s tro fy  a u to b u ­
su . Z g in ę ło  w ów c zas sześć osób. 
k tó ry c h  z p o w o d u  zw ę g le n ia  z w ło k  
n ie  m ożna b y ło  n a ty c h m ia s t z id e n ­
ty f ik o w a ć .

W c z o ra j P r o k u r a tu r a  W o ie w ó d z k a  
w  S zc zec in ie  p o in fo rm o w a ła  nas, że 
n a z w is k a  osób. k tó re  z g in ę ły  w  k a ­
ta s tro f ie . sa iu ż  zn a n e . O to  one: 
A n n a  J e z io ro w s k a  — S zc zec in . W an  
d a  i F ra n c is z e k  B e n d ig o w ie  —  S ta r ­
g a rd , Ir e n a  J a k o w c z u k  —  Szczec in  
Z d r o je . E u fro z y n a  K rz e m iń s k a  — 
S ta re  C za rn o w o  i K a ta r z y n a  Iw a s z ­
k o  —  S ta re  C za rn o w o .

J a k  in fo r m u je  U rzą d  W o je w ó d z k i  
w  S zc zec in ie , po g rzeb  o f ia r  k a ta ­
s tro fy  o d b ęd z ie  sie n a ko s zt pań ­
stw a .

m i czysto  o so b is ty m i o d c zu c ia m i w  
czasie w y k o n y w a n ia  p rze z  o rk ie ­
s trę  „T as sa”  pod b a tu tą  S te fa n a  
M a rc z y k a . P ię k n a  k a n ty le n a  w io ­
lo n c z e l n a p o c z ą tk u  u tw o ru  ro z m a ­
r z y ła  m n ie  n ie co ; w  c h w ilę  póź­
n ie j u s łys za łe m  d z iw n ie  zn a jo m e  
d ź w ię k i .  ' P o g rze b a w s zy  w  p a m ię ­
c i o d k ry łe m , sk ą d  je  z n a m . Z  H u ­
c is k . P ię k n a  t a  w ieś, k t ó r e j  p o ło ­
że n ia  n ie  będą zd ra d za ć , b y  je j  o- 
szczędzić  tu ry s ty c z n e j p o w odzi, 
szczyc i się  m a le ń k im  k o ś c ió łk ie m  
i  ponad  s tu le tn im i z d e ze lo w a n y m i 
o rg a n a m i. Są one ro z s tro jo n e  ta k  
c u d o w n ie , że  c e lo w o  p o d ro b ić  ic h  
b rz m ie n ia  n ie  sposób. In s tru m e n ty  
d ęte  w  „ T a s s ie ”  p o tr a f i ły  je d n a k  
teg o  d o k o n a ć ; za p rz y w o ła n ie  
w s p o m n ie ń  m ło d o śc i szczerze im  
d z ię k u ję . G dzieś ró w n ie ż  słysza­
łe m  p o d ob n e  ja k  w  p ią te k  b rz m ie ­
n ie  s k rz y p ie c , le cz  tu  p a m ię ć  n ie ­
s te ty  m n ie  za w o d z i. R z e w n e  za w o ­
d zen ie  i ra tu n k o w e  w ib r a to  s m yc z­
k ó w  id e a ln ie  p as o w ało  do g ry  in ­
s tru m e n tó w  d ę ty c h . C ałość u tw o ru  
zosta ła  d osyć p rz y p a d k o w o  i  su ­
m ie n n ie  p o s za tk o w a n a  n a k a w a ­
łe c z k i sa m o rzą d n e  i n ie za le żn e;  
„Tasso”  u le g ł ro z k ła d o w i na czy n ­
n ik i  p ie rw s ze . O  i le  się n ie  m y lę  
s łys ze liś m y  szczec ińską p re m ie rę  
teg o  p o e m a tu  sy m fo n ic zn e g o . Z n a ­
ją c  n aszych  f i lh a r m o n ik ó w  n ig d y  
b y m  n ie  p rzy p u s zc za ł, że po p rostu  
n ie  d adzą sob ie  ra d y  ze sto su n k o ­
w o  m a ło  s k o m p lik o w a n y m  u tw o ­
re m .

L e k c ją  p ły w a n ia  o k re ś lić  n a le ż y  
a k o m p a n ia m e n t d o  K o n c e r tu  C h o ­
p in a  i  to  le k c ją  p ły w a n ia  w  s ty lu  
ro z p a c z liw y m . A rc y d z ie ło  to  g ra l i  
nasi f i lh a r m o n ic y  n ie  ra z  1 n ie  
dziesięć, a m im o  to  p ia n is ta  b a r ­
dzo  często  p o p a try w a ł n ie  ty lk o  na 
d y ry g e n ta  a le  i  n a  o rk ie s trę , ja k  
m i się w y d a je , z o b aw ą , z s u b te l­
n ego  ch o p in o w s k ie g o  a k o m p a n ia ­
m e n tu  p o zo sta ły  b liż e j n ie o k re ś lo ­
ne p la m y  d ź w ię k o w e , je d y n ie  sa­
m o d z ie ln e  f ra g m e n ty  o rk ie s tro w e  
p rz y p o m in a ły  to , co C h o p in  n a p i­
sa ł. P rz e p y s z n y , w y c z a ro w a n y  
przez  P a p a z ja n a  k r a jo b ra z  m u zy c z  
n y  f i lh a r m o n ic y  p s u li, j a k  na  
złość.

P o m ię d z y  d o b ry m  p is arze m  a 
g ra fo m a n e m  ró żn ic a  Jest og ro m n a, 
la u r e a to w i N o b la  n ie  zaszkodzi 
n a w e t k ie p s k a  p o w ie ść  o w a m p i­
ra c h . G d y  g ra fo m a n  za c zy n a  pisać  
n łe o r to g ra fle ż n ie  z y s k u je  m ia n o  
a n a lfa b e ty  1 w te d y  n ie  d o strzeg a  
go n ik t .  N a z w a  „ o rk ie s tra  f i lh a r -  
m o n ic z n a ”  do  czegoś zo b o w ią zu je , 
a p rze d e  w s z y s tk im  do n ie p r z e k ra -  
c za n ia  pe neg o  m in im u m , k tó r e  
d la  kogoś, k to  Jej n ie  zn a , m oże  
b y ć  g ra n ic ą  a n a lfa b e ty z m u . N ie  
w s zy s tk ie  in te rp re ta c je  ś w ie tn y c h  
m u z y k ó w  b y w a ją  g e n ia ln e , a le  w  
k a ż d e j zn ać  rę k ę  m is tr z a ; w  „T a s ­
s ie”  i  K o n c e rc ie  C h o p in a  n a  p ią t­
k o w y m  w y s tę p ie  w  p a r t i i  o rk ie s tro  
w e j ta k ie j  r ę k i b r a k ło  n ie m a l zu ­
p e łn ie .

J a n  G O R Z E L A N Y

Magistrala gazowa
Syberia -  Europa zach.

(Dokończenie ze str. I )

Pantomima
bez J. Kubickiego

WCZORAJ w Studenckim Cen 
trum  Kultury „Kontrasty” od­
było się uroczyste pożegnanie 
wieloletniego kierownika arty­
stycznego Studia Pantomimy 
Politechniki Szczecińskiej, dr 
Jerzego Kubickiego.

U ro c z y s ty  w ie c z ó r za p o c zą tk o w a ­
ła  p re z e n ta c ja  o sta tn ie g o  w id o w i­
sk a  „ M ie ć  a lb o  b y ć ”  (p re m ie ra  
s p e k ta k lu  o d b y ła  się w  k w ie tn iu  
b r .) , k tó r e  J e rz y  K u b ic k i p rzy g o ­
to w a ł w ra z  z Z y g m u n te m  Z d a n o ­
w ic z e m  1 J e rz y m  M o n ia k ie m . P o  
s p e k ta k lu  J e rz y  K u b ic k i o trz y m a ł  
od w ła d z  m ia s ta  1 w o je w ó d z tw a  
l is ty  z p o d z ię k o w a n ia m i za  d w u ­
d z ie s to le tn ią  p ra c ę  z zespo łem , za 
t r w a ły  w k ła d  w  ro z w ó j ż y c ia  a r ­
ty s ty c zn e g o  S tu d ia  i' k u l tu r y  ś rodo  
w is k a  a k a d e m ic k ie g o  Szczec ina. 
P a n to m im a  p o lite c h n ik ó w  pod je g o  
k ie ro w n ic tw e m  zy s k a ła  s w o im i o - 
p ra c o w a n ia m i rozg łos w  k r a ju  i  po  
za  g ra n ic a m i, m .in . w  D a n ii ,  W . 
B r y ta n i i ,  B u łg a r i i ,  S z w e c ji i  W ło ­
szech. D o  n a jw a ż n ie js z y c h  w y d a ­
rze ń  a r ty s ty c z n y c h  zespołu  n ależą  
m .in . s p e k ta k le  „ S a n a to r iu m  pod  
k le p s y d rą ” , „ S y n  m a rn o t ra w n y ”  
c zy  „ H o m o  lu p u s ” . •

U ro czy sto ść  p o żeg n an ia  szefa  
S tu d ia  zg ro m a d z iła  w ie lu  s y m p a ­
t y k ó w  s z tu k i p a n to m im lc z n e j o raz  
b y ły c h  i  ob ec n yc h  c z ło n k ó w  g ru ­
p y . J e rz y  K u b ic k i p rz e k a z a ł sy m ­
b o lic zn e  b e r ło  w ła d z y  n o w e m u  k ie ­
ro w n ik o w i a r ty s ty c z n e m u  Z b ig n ie ­
w o w i S ro c z y k o w i. O b y  n as tępne  
p re z e n ta c je  zespo łu  b y ły  godną  
k o n ty n u a c ją  d o ty ch c zas o w yc h  t r a -

biorem radzieckiego gazu od­
gałęzieniami magistrali zainte­
resowane są prócz RFN, także 
Austria, Włochy, Francja, Bel­
gia i Holandia. Wstępne poro­
zumienie radziecko-zachodnio- 
niemieckie podpisano w  Dues- 
seldorfie, zapowiadając kolej­
ną rundę rozmów w Moskwie.

Informacje na temat tej 
ogromnej transakcji przekazał

RFN. Widoczna na zdję­
ciu z lewej Leica R4-Mot 
to najnowocześniejszy a- 
pąrat fotograficzny z elek­
tronicznym sterowaniem. 
Zdaniem producenta, moż­
na nią wykonać idealnie 
każde najtrudniejsze nawet 
zdjęcie fotograficzne. Z pra 
wej — autentyczny aparat 
lej samej firm y wyprodu­
kowany w 1913 roku (!) 
według projektu Oskara 
Bar naćka.

(CAF - DPA)

w najnowszym wydaniu ham- 
burski tygodnik „Der Spie- 
gel”. Zostały one wczoraj po­
twierdzone przez federalnego 
ministra finansów, Hansa 
Matthoefera, który podał, że 
rząd federalny gotów jest u- 
dzielić gwarancji na część 10- 
-miliardowego kredytu.

IN F O R M A C J A  o ra d z ie c k o —z a -  
c h o d n io n ie n u e c k ic h  ro zm o w a c h  w 
s p ra w ie  w ie lk ie j  t ra n s a k c ji  gazo­
w e j w ła ś n ie  w  p rze d d z ie ń  p o d ró ­
ż y  k a n c le rz a  H e lm u ta  S c h m id ta  
do  W a s zy n g to n u , n ie  jest, p rz y p a d ­
k ie m . Z a p e w n e  B o n n  chce za m a ­
n ife s to w a ć , że k o n fro n ta c ja  o raz  
z ry w a n ie  d ia lo g u  i  w s p ó łp ra c y  go­
sp o d a rc ze j ze W schodem  — ja k  te ­
go c h c ia ł C a r te r  i  o czy m  m ó w ił 
podczas k a m p a n i i w y b o rc z e j p re z y -  
d e n t-e le k t ,  R o n a ld  R e a g a n  — n ie  
le ż y  w  m o ż liw o ś c ia c h  i w  in te re s ie  
R F N . I  n ie  t y lk o  R F N , g d y ż  — ja k  
w y n ik a  z In fo r m a c ji  a g e n c y jn y c h  
— k o rz y ś c i z b u d o w y  n o w e j m a g i­
s t r a li  g a z o w e j chcą m ie ć  ta k ż e  in ­
ne p ań s tw a  E u ro p y  z a c h o d n ie j. 
W ia d o m o ś ć  o te j  t ra n s a k c ji  ie s t  
w ię c  p rz y g ry w k ą  do  ro zm ó w , ja k ie  
S c h m id t b ęd z ie  p ro w a d z ić  w  sto ­
l ic y  U S A .

Wizyta papieża
w RFN

TRZECI dzień wizyty papieża 
Jana Pawła I I  w RFN stał pod 
znakiem ekumenicznych spot­
kań z przedstawicielami hierar­
chii Kościoła ewangelickiego, 
innych wyznań chrześcijańskich 
i innych religii.

W  P O N IE D Z IA Ł E K  ra n o  p a p ie *  
s p o tk a ł się w  g m a c h u  p rz y le g ły m  
do  k a te d ry  m o g u n c k ie j z c z ło n k a ­
m i R a d y  K o śc io ła  e w a n g e lic k ie g o  
w  R F N . S p o tk a n ie  to , k tó r e  przed  
w iz y tą  w y w o ły w a ło  w ie le  k o n tro ­
w e rs j i ,  p rze b ie g ło  w  a tm o s fe rze  
w za je m n e g o  z ro z u m ie n ia , a n a w e t  
ż y c z liw o ś c i ch o ć n ie  w s zys cy  cz ło n  
k o w le  ra d y  u z n a li za m o ż liw e  u -  
cze s tn ic zy ć  w  n im .

N a s tę p n ie  p ap ie ż  s p o tk a ł się z  
p rz e d s ta w ic ie la m i społeczności ż y ­
d o w s k ie j w  R F N .

DO G O L E N IO W S K IE J  F a b ry k i  
O p a k o w a ń  B la s z a n y c h  D o je­
c h a ła m  w  p o n ie d z ia łe k  20 naź  
d z ie rn ik a . że b y  d o w ie d z ie ć  

Sie i n ap is ać , co ro b i R ada Z a k ła ­
d o w a  z w ią z k ó w  b ra n ż o w y c h  Jesz­
cze  w  u b ie g ły m  p rze d  o d w ie d z in a ­
m i ty g o d n iu  ca ła  za łoga n a le ża ła  do 
Z w ią z k u  Z aw o d o w e g o  M e ta lo w c ó w .  
W  p o n ie d z ia łe k  o k a za ło  s ię , że i  do  
„ B la s z a n k i” . m im o  s k ą p y c h  in f o r -  
m a c ii .  ja k ie  w  s p ra w a c h  „ S o lid a r ­
n o ś c i”  d o c ie ra ły  w  te re n , z a w ita ­
ło  n o w e ...

T o  n o w e  w g ry z a ło  sie w  ż y c ie  za 
k ła d u  n ie  bez p rzes zkó d . P rz e w o d ­
n ic z ą c y  K o m is j i R o b o tn ic z e j R y ­
sza rd  D u b ie l m ó w i o w y m u s z a n y c h  
l is ta m i p o d pisów  z e b ra n ia c h  za ło ­
g i. o n ie d o s ta te c z n e j in fo r m a c ji ,  o 
o c z e k iw a n ia c h  n a  to . co p rz y n ie s ie  
z ja z d  bogatego  w  t r a d y c le  i  z n a n e ­
go n ie gd y ś  z b o jo w o ś c i Z w ią z k u  Z a  
w o d o w e g o  M e ta lo w c ó w . P o  ty m  
z je ź d z ie  s tw ie rd z il i ,  że b y ła  to  ju ż  
t y lk o  k r o p k a  n ad  „ i” .

Jest w ie c  w  „ B la s za n c e ”  —  „ S o li­
d a rn o ś ć ” . R e p re z e n tu je  ia  15 p rzed  
s ta w ic ie l i  z  w s z y s tk ic h  g ru p  p ra ­
c o w n ic zy c h  w  K o m is j i  R o b o tn ic z e j. 
R o z m a w ia m y  w  czasie k o le jn e j w i ­
z y t y  13 lis to p a d a  z k i lk o m a  osoba­
m i  z K R :  p rz e w o d n ic z ą c y m  R y s z a r­
d e m  D u b ie le m , zas tęp ca  p rze w o d ­
n ic ząc eg o  J e rz y m  P a c a n e m , cz ło n ­
k a m i J u lia n e m  T a rg o s ze m . W a c ła ­
w e m  Z ie liń s k im . K a z im ie rz e m  M a ­
z u re m . W  ro z m o w ie  u cze s tn ic zy  
ta k ż e  c z ło ne k  z a k ła d o w e j „ S o lid a r ­
n o ś c i” G rz e g o rz  E d e lw a jn .

K o m is ja  ie s t m ło d a  w ie k ie m , m ło  
d a  s ta żem , d z ia ła  b o w ie m  z a le d w ie  
k i lk a  ty g o d n i. P ie rw s z e  swośe k r o ­
k i  s k ie ro w a l i do  s ta r e j R a d y  Z a ­
k ła d o w e j.  a b y  u zg o d n ić  zas ad y  
w s p ó łd z ia ła n ia  w  p ra c y  n a  rze c z  za 
ło g i, n a  rze cz  u z d ra w ia n ia  n a p ię ­
ty c h  s to s u n k ó w  m ię d z y lu d z k ic h .  
T e n  o s ta tn i te m a t  p r z e w ija ł się b ę­
d z ie  u p a rc ie  w  c a łe j n a s ze j ro zm o ­
w ie . P o ru s z y li go ta k ż e  w  n iś m ie  
s k ie ro w a n y m  do d y r e k c ji ,  o b o k  p ro  
b le m ó w  w ła ś c iw e g o  w y k o rz y s ta n ia  
fu n d u s zu  p łac.

—  S P R A W Y  p ła c o w e  d y r e k c ja  ro z  
w ia z a ła  zg o d n ie  z n a s z y m i sugestia ­
m i — m ó w ią . — C h o d z iło  o n ie p ra ­
w id ło w y  ro z d z ia ł ś ro d k ó w  z  osobo­
w e g o  fu n d u s zu  p ła c  za  w y k o n y w a ­
n ie  czy n n o śc i n ie  z w ią z a n y c h  z  d z ia  
ła ln o ś c ia  z a k ła d u , n o . fin a n s o w a n ie  
z tvch ś ro d k ó w  p ro w a d z e n ia  k r o n i­
k i  z a k ła d o w e j. U s ta lo n o , że zostaną  
o n e  p rzezn a czo n e  n a  p o d w y ż k i p lac  
d la  osób n a jn iż e j z a ra b ia ją c y c h .

O soby te  z o s ta ły  w y ty p o w a n e  p rzez  
K o m is ję  R o b o tn ic zą  i z a a k c e p to w a  
ne p rze z  za ło gę .

W  S P R A W IE  k o n f l ik tó w  m ię d z y ­
lu d z k ic h  — k o n ty n u u ją  — d y re k c ja  
n ie  z a ję ła  zd ec yd o w a n eg o  s ta n o w i­
sk a  z u w a g i n a  d z ia ła ją c e  jeszcze  
tz w . u k ła d y . O b u rz e n ie  z a ło g i w y ­
n ik a  zaś z teg o . że  do t e j  p o ry  je d ­
n y m  b e z k a rn ie  w o ln o  b y ło  w ie le , a 
in n i za n a jd ro b n ie js z e  w y k ro c z e n ie  
p o c ią g an i b y l i  do o d p o w ie d z ia ln o ś c i 
d y s c y p lin a rn e j.

N A  p ie rw s z y m  z e b ra n iu  „ S o lid a r  
no śc i”  p rz e d s ta w il i za ło d ze  s ta no ­
w is k o  d y r e k c j i  w  ty c h  k w e s tia c h .

N IE  zy s k a ło  ono a p ro b a ty  —  
s tw ie rd z a  D u b ie l. —  Z a ło g a  u pow aż  
n iia  nas do  p e łne go  w y k o n a n ia  
w n io s k ó w  z  tego  z e b ra n ia . A  czego

one d o ty c zy ły ?  W y m ie ń m y  m oże  
n a jw a ż n ie js z e .

I  T U  do  ro z m o w y  w łą c z a ją  się  
z n ó w  w s zys cy , p o m a g a ja c  so b ie  n a ­
w z a je m  w  fo rm u ło w a n iu  m y ś li ,  
ż e b y  ja k  n a j le p ie j  o d d a w a ły  to . 
czego c h c ia ła  za ło ga .

—  A  W IE C  p rze d e  w s z y s tk im  —  
l ik w id a c j i  zb ęd n e go , z d a n ie m  lu ­
d z i. s ta n o w is k a  m is tr z a  do  s p ra w  
t ra n s p o r tu  n a  w y d z ia le  p ro d u k c y j­
n y m . T y m  b a rd z ie j,  że  zo sta ło  ono  
u tw o rz o n e  w  c e lu  z a p e w n ie n ia  n a­
d e r  w y g ó ro w a n y c h  w a ru n k ó w  p łaco  
w y c h  d la  osoby p e łn ią c e j fu n k c je  
sp o łeczne . D y r e k c ja  p o w o ła ła  tu  
k o m is je , k t ó r a  z b a d a  zasadność  
tego  w n io s k u .

—  B Y Ł  w n io s e k  o p rz e k a z a n ie  
s p ra w y  n ie p ra w id ło w o ś c i w  gospo­
d a rc e  m a te r ia ło w e j do ro z p o z n a n ia  
o rg a n o m  p r o k u r a tu r y . Z d a n ie m  d v  
re k c j i .  n ie p ra w id ło w o ś c i te  —  w y ­
n ik łe  w  w a rs z ta ta c h  s z k o ln y c h  —  
n ie  m ia ły  c h a ra k te ru  p rzes tęp cze g o . 
J e d n a k  w  ś w ie t le  u ja w n io n y c h  n a  
z e b ra n iu  f a k tó w  w  t e j  s p ra w ie .

p rze d s ta w io n y c h  d y re k to ro w i, k tó ­
ry  o d m ó w ił w y c ią g n ię c ia  w n io s k ó w  
d y s c y p lin a rn y c h . K o m is ja  R o b o tn i­
cza  p o s ta n o w iła  p rz e k a z a ć  s p ra w ę  
do  p r o k u ra tu ry .

—  N A  w n io s e k  za łog i zw ró c o n o  
sie te ż  do d y r e k c j i  o o p ra c o w a n ie  
s p ra w ie d liw e g o  p o d z ia łu  ś ro d k ó w  
u z y s k a n y c h  ze s p rze d aży  su ro w có w  
w tó rn y c h . Z d a n ie m  z a ło g i, ro z d z ia ł  
ic h  n ie  je s t  b o w ie m  a d e k w a tn y  do  
rz e c z y w is te e o  w k ła d u  p ra c y . L u d z ie  
z a jm u ją c y  sie p rzy g o to w a n ie m , 
c zy szc zen iem , s o rto w a n ie m  s u ro w ­
c ó w  w tó rn y c h  (b e c zk i po m ie s za n ­
ce u s z c z e lk o w e j. z ło m  p ro d u k c y jn y ,  
m a k u la tu ra )  c z u ja  s ie  p o k rz y w d z e ­
n i.  że in n i p o b ie ra ją  z tego fu n d u ­
szu n a g ro d y , ch o c ia ż  sa m i n ie w ie ­
le  do n iego  w noszą , a n a w e t n ie ­

je d n o k ro tn ie  z o d zy s k a n ie m  ty c h  
s u ro w c ó w  n ie  m a ja  n ic  w s pólnego .

—  Z A Ł O G A  zo b o w ią za ła  te ż  nas 
do s k u te czn e g o  p rz e c iw d z ia ła n ia  w y  
s te p u ją c y m  d o ty ch c zas  z ja w is k o m  
to le ro w a n ia  „ ś w ię ty c h  k r ó w ” , p a­
no szą cy ch  sie w  z a k ła d z ie . C h o d z i 
p rze d e  w s z y s tk im  o osoby s tw a rz a ­
ją c e  p o zo ry  p ra c y , w  rze czy w is to ś ­
c i zaś w y k a z u ją c e  z n ik o m e  za a n g a *  
ż o w a n ie , i  re p re z e n tu ją c e  w ą tp liw e  
w a rto ś c i m o ra ln e . D z ia ła ln o ś ć  tv c h  
lu d z i b u d z i ty m  w ie k s ze  ftiezadow o  
le n ie  w ś ró d  z a ło g i, że  u z u rp u ją  so­
b ie  o n i p ra w o  o c e n v  p ra c y  za w o ­
d o w e j . ja k  ró w n ie ż  p ostaw y m o ra ł  
n e j in n y c h . N a  z e b ra n iu  w s k a z y w a ­
no k o n k re tn e  osoby.

—  R E A L IZ A C J A  ty c h  w n io s k ó w  —
s tw ie rd z a ją  zg o d n ie  — p o zw o li n a  
z lik w id o w a n ie  n a p ię ć  w  stosun­
k a c h  m ię d z y lu d z k ic h , oczyszczenie  
a tm o s fe ry , k t ó r a  od ła t  psuła k r e w  
lu d z io m  i  n ie  b y ło  m o żliw o śc i z  je d  
n e j .  a ch ę c i z d ru g ie j s tro n y . b v  ia  
ro z ła d o w a ć . W  p rzys zło ś ci p rz y ­
c h y ln e  s ta n o w is k o  d y re k c ji  i o rg a ­
n iz a c ji  p a r t y jn e j  u m o ż liw iło b y  w ła ś

c iw e  k s z ta łto w a n ie  s o c ja lis ty c zn y c h  
s to su n k ó w  w  za k ła d z ie . Jest to  pod  
s ta w a  n as ze j d a lsze j d z ia ła ln o ś c i. 
S p o ro  je s t  tu  do z ro b ie n ia . A  ty m ­
czasem  s ta ra m y  sie t rz y m a ć  ró w ­
n ie ż  re k e  n a p u ls ie  r e a liz a c ji  in ­
n y c h  p o s tu la tó w  i  w n io s k ó w  za łog i. 
N a  ra z ie  p rzed e  w s z y s tk im  ty c h  p ła  
c o w y c h .

T R Z E B A  oddać s p ra w ie d liw o ś ć  
R a d z ie  Z a k ła d o w e j,  k tó ra  te  postu  
ła ty  z e b ra ła  w c ze ś n ie j i  p rze k a za ła  
je  d y r e k c j i .  K o m is ja  R o b otn ic za  
p o w s ta ła  zaś w  m o m e n c ie  ro z p a try  
w a n ia  ty c h  p ła c o w y c h  ł  w łą c z y ła  
sie w  ic h  z a ła tw ia n ie .

— W IĘ K S Z O Ś Ć  z n ic h  ro z w ią z a ­
no zgo d n ie  z o c z e k iw a n ia m i za łog i
— m ó w ią  c z ło n k o w ie  K o m is j i  R o­

b o tn ic z e j. — N ie k tó r e  n a to m ia s t do  
tyc zą c e  n p . w y so k oś c i p re m ii,  do­
d a tk ó w  za  p rac ę  z m ia n o w ą , ja k  
ró w n ie ż  p o d w y ż e k  d la  n a jn iż e j za­
ra b ia ją c y c h , szczegó ln ie  w  g ru p ie  
p ra c o w n ik ó w  a d m in is tra c ji ,  zo s ta ły  
w  t a k i  c zy  in n y  sposób p o zm ie n ia ­
n e  n a  s k u te k  n ie p o ro z u m ie ń  w  in ­
te rp re to w a n iu  in s tr u k c ji  z je d n o s t­
k i  n a d rz ę d n e j —  Z a rz a d u  „ O p a k o -  
m e tu ” . S a je d n a k  w  t ra k c ie  z a ła t ­
w ia n ia  zgo d n ie  ze sp o łe czn y m  odczu  
c ie m  za ło g i. D w a  d n i te m u  m ie liś ­
m y  m . in . s p o tk a n ie  z d y re k c ja  i 
k ie r o w n ik ie m  s łu żb y  p ra c o w n ic z e j,  
n a  k tó r y m  z w ró c iliś m y  u w a g ę , że 
s p ra w y  p ła c o w e  k ie ro w c ó w  z o s ta ły  
p o tr a k to w a n e  ta k  ja k o ś  n ie z ro z u ­
m ia le . że  p ra c o w n ic y  c i n ie  o trz y ­
m a lib y  a lb o  ż a d n e j p o d w y ż k i, albo  
—  p rz y  in n e j  in t e r p r e ta c j i  —  m ie ­
l ib y  m o żliw o ść  z a ro b ie n ia  n a w e t  14 
ty s ię c y  n a  m ie s ią c . D y r e k c ja  w y ­
c o fa ła  an g a że , z o b o w ią z u ją c  sie do  
z a ła tw ie n ia  t e j  s p ra w y  zg o d n ie  z 
p ro to k o łe m  u s ta le ń  z p rze d s ta w ic ie  
la m i za ło g i.

—  Z A K W E S T IO N O W A L IŚ M Y  też  
s p ra w ę  d o d a tk u  za p ra c e  n a  t r z e ­
c ie j z m ia n ie . Z g o d n ie  z  u s ta le n ia m i

p ro to k o łu  d o d a te k  m ia ł w y n o s ić  20 
p roc., p rzy zn a n o  15 p ro c . D y re k e ja  
zo b o w ią z a ła  sie u s ta lić  z Z a rz ą d e m  
„ O p a k o m e tu ”  osta te czn a  w e rs ie  w y  
sokości d o d a tk u . K o m is ja  R o b o tn i­
cza s ta n ę ła  n a s ta n o w is k u  zgodnoś­
c i d z ia ła ń  w  t y m  k ie ru n k u  no o sta­
te c z n y m  w y ja ś n ie n iu  zasad p o d w y ­
że k  p ła c o w y c h  m ie d z y  z a k ła d a m i  
k o m b in a tu , d y re k c ja  k o m b in a tu  i  
re s o rte m .

—  J E Ż E L I c h o d z i o re a liz a c je  ty c h  
p o s tu la tó w  p ła c o w y c h  —  spieszą z  
w y ja ś n ie n ie m  — n ie  ż ą d a m y  d o d at  
k o w y c h  ś ro d k ó w  po n ad  p rz y z n a n e , 
le c z  w s k a z u je m y  d y r e k c ji  r e z e rw y ,  
k tó re  w  ra m a c h  sa m o rzą dn o ś ci m o ­
gą b y ć  p rzezn a czo n e  n a  dalszą po­
p ra w ę  w a ru n k ó w  p ła c o w y c h , m a­
ją c  n a  u w a d ze  szczegó ln ie  osoby  
m a ło  z a ra b ia ja e e .

—  M Y Ś L IM Y  i  o in n y c h  sp ra ­
w a c h . K o m is ja  R o b o tn ic za  je s t  w  
t ra k c ie  o p ra c o w y w a n ia  p ro g ra m u  
d z ia ła n ia  n a  n a jb liż s z y  o k re s , k tó ­
r y  c h c e m y  p rze d s ta w ić  za ło dze  w  
czasie k a m p a n i i  w y b o rc z e j. D o ty c z y  
on  m . in .  u ru c h o m ie n ia  d ru g ie j  
z m ia n y  n a  w y d z ia le  re m o n to w o -n a -  
rz e d z lo w y m . ab y  p rz y jś ć  z  pom ocą  
za k ła d o m  p rze m y s łu  ro ln o -s p o ży w ­
czego w  za k re s ie  o p rz y rz ą d o w a n ia ,  
re m o n tó w  it p „  n a k ie ro w a n ia  d z ia ­
ła ln o ś c i in w e s ty c y jn e j w  ta k i  spo­
sób. b y  m a k s y m a ln ie  w y e lim in o ­
w a ć  z a k u p y  z d ru g ie g o  ob sza ru  
p ła tn ic ze g o  n a  k o rzy ś ć  w d ra ż a n ia  
w ła s n y c h  ro z w ią z a ń  i k o n s tru k c j i ,  
a t y m  s a m y m  w y g os p o d aro w a ć  
ś ro d k i n a p o p ra w ę  w a ru n k ó w  so­
c ja ln y c h  i  m ie s z k a n io w y c h  za ło g i. 
D o ty c z y  te ż  re o rg a n iz a c ji tra n s p o r­
tu  w  t a k i  sposób, b y  zu ży c ie  p a l iw  
było  ra c jo n a ln e , ja k  n a jn iżs ze , b y  
zbed n e  ś ro d k i tra n s p o rto w e  w  po­
s ta c i sam o ch o d ó w  d o staw czy ch , 
c ią g n ik ó w , p rze zn a c zy ć  n a  sprze­
daż d la  n a jb a rd z ie j p o trze b u ją c e g o  
p o m o cy  ro ln ic tw a .

W  N A S Z Y M  z a k ła d z ie  d o k o n u ją  
sie  o lb rz y m ie  p rz e m ia n y  w  z a k re ­
sie w z a je m n y c h  s to su n k ó w . W szy­
scy u c z y m y  sie d e m o k ra c ji. J e ż e li  
c h c e m y  w y jś ć  z tego  k r y z y s u  go­
sp o darczego. p o ko n ać  t ru d n o ś c i za ­
o p a trz e n io w e . p ła c o w e . m u s im y  
te m u  s łu żyć w ła s n a  d o b rze  zo rg a ­
n iz o w a n a  p ra c a  n a  k a ż d y m  s ta no ­
w is k u , w  d o b re j a tm o s fe rze  m u s i­
m y  d o p ro w a d z ić  do t e j  rz e c z y w i­
s te j d e m o k ra c ji  w e w n ą trz z a k ła d o ­
w e j.  g o sp odarnoś ci. A le  ś ro d k i do 
tego  p ro w a d zą c e  n ie  m o g ą  po legać  
t y lk o  n a  g a d a n in ie , z a p ra s za m y  
w ie c  * a  r o k . c h y b a  b ed a ju ż  e fe k ­
ty .«  _

N o to w a ła :  M . T U R L IN S K A

W goleniowskiej „Blaszance“

Wyiście z „układów“
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Polskie filmy w ZSRR
F IL M  PO LSKI cieszy się w 

Z w. Radzieckim bardzo dobrą 
opinią i ma wielu zwolenników. 
W  latach 1971—78 znalazło się 
na ekranach Kraju Rad 68 pol­
skich filmów długometrażo­
wych, co stanowiło blisko jed­
ną trzecią całej naszej produk­
cji. Szczególne zainteresowanie 
budzą w .ZSRR dzieła tak zna­
nych twórców jak Andrzej Waj 
da, Krzysztof Zanussi, Kazi­
mierz Kutz i Jerzy Kawalero­
wicz, ale największym sukce­
sem frekwencyjnym ostatnich 
lat stała się... „Anatomia miło­
ści” Romana Załuskiego. T y l­
ko w ciągu jednego roku obej­
rzało ją 36,8 min widzów. Du­
żą popularnością cieszyły się 
również znane ekranizacje pol­
skiej klasyki literackiej — „Po­
top” J. Hoffmana czy „W pu­
styni i w puszczy”.

Encyklopedie i technika
86 PROC. rodzin francuskich 

posiada co najmniej jeden słow­
nik encyklopedyczny, 82 proc. ma 
jeden egzemplarz Larousse’a. Pe­
tit Larousse został sprzedany w 
50 min egzemplarzy, a w roku 
bieżącym sprzedanych zostanie, 
dalszych 800 000 egz. tego słow­
nika. Mimo tych liczb rynek fran­
cuski wciąż jest nie nasycony wy­
dawnictwami encyklopedycznymi. 
Oprócz Lorousse'a, który wydaje 
nowe rodzaje słowników i ency­
klopedii, do waiiki o rynek włączy­
ły się dwa inne wydawnictwa: 
Hochette i Flammarion-Ouillet. 
Pierwsze chce „wyjść” z małym 
słownikiem podręcznym, a drugie 
z dużymi wydaniami encyklope­
dycznymi. Tajemnica francuskich 
sukcesów w dziedzinie techniki i 
nauki ukryto jest, w sporej części, 
właśnie m. tn. w dostępności róż­
norodnych wydawnictw encyklo­
pedycznych.

Dźwig autobusowy
WE FRANCJI rozpoczęto pró­

by z autobusem przeznaczonym 
do obsługi pasażerów na lotni­
sku. Zabiera on jednorazowo 150 
osób, które nie będą musiały 
schodzić i wychodzić po schodach 
prowadzących do samolotu, po­
nieważ poziom autobusu dostoso­
wany jest do poziomu pokładu sa 
molo tu. Jeśli sześciomiesięczne 
próby okażą się pomyślne, auto­
bus zostanie wprowadzony do 
obsługi pasażerów na lotnisku w 
Roissy.

Mała reforma na rok 1981

Pluń juko umowa

W DROGOSZACH (woj. 
olsztyńskie) mieści się jed­
na z nielicznych w  kraju  
Szkoła Traktorzystów. 
Kształci młodzież i doros­
łych na traktorzystów ciąg 
ników i kombajnistów. Po 
ośmiu tygodniach szkolenia 
kandydaci na traktorzy­
stów otrzymują prawo jaz­
dy kategorii „T” upraw­
niające do kierowania 
ciągnikami kołowymi i gą­
sienicowymi. Rocznie szko­
łę opuszcza 200 traktorzy­
stów. (CAF - St. Moroz)

PLAN — przedsiębiorstwa, 
branży, resortu, narodowy 
— zawsze, był prawem. 

Niegdyś nawet żelaznym. Wkrót­
ce, od stycznia, ten podstawowy 
dokument naszej ekonomiki cał­
kowicie zmieni i formę i treść. 
Według propozycji Komisji ds. Re­
formy ma to być u m o w a  za- 
wierona między przedstawiciel­
stwem załogi a dyrekcją. Jedna ze 
stron zobowiąże się do wykona­
nia takich to zodoń wytwórczych, 
druga — do zapewnienia warun­
ków placowych, socjalnych, za­
opatrzeniowych.

Chwila refleksji wystarczy, by 
stwierdzić, że jest to zmiana o 
kapitalnych konsekwencjach.

Przekształcenie planu z dyrek­
tywy w umowę opiera się także 
na całkowitej zmianie samej for­
muły określania zadań. Dotych- 
czos, mimo wszelkich prób demo­
kratyzacji tej czynności (kontr- 
plany, plonowanie oddolne, trój­
stopniowe, góra—dół— góro), zaw­
sze w końcu formułowano odgór­
ny nakaz. Obecnie każde z przed­
siębiorstw ma samodzielnie, bez 
wytycznych (!) przygotować pro­
jekt rocznego planu, kierując się 
jedynie realnymi możliwościami za­
opatrzenia, kooperacji, zbytu — 
i niczym więcej. Dyrektywy obej­
mą jedynie wytwarzanie grupy 
podstawowych składników zaopa­
trzenia (energia, paliwa, surowce 
— w sumie 56 pozycji) najważniej­
szych artykułów spożywczych (19), 
przemysłowych, zadań eksporto­
wych, funduszy inwestycyjnych 
(zresztą gruntownie odbiurokraty­
zowanych, łącznie z rozpisywa­
niem konkursu na najlepszą pro­
pozycję). Nie będzie też limitów 
z ot rudnie ni a ani kwotowych ogra­
niczeń funduszu płac: jeden pro­
cent wzrostu produkcji netto upo­
ważni do zwiększenia funduszu 
płac o pół procent. A przecież 
to tylko podstawowe z propono­
wanych no rok 1981 rozwiązań, 
każdy ze szczegłów wystarczyłby, 
w innych warunkach, na całe ty­

godnie rozważań w gronie eks- władczemu w manipulowaniu fak- 
pertów. tamj i zespołami, które — np. w

„Mała reforma” sięgnie więc budownictwie — doprowadziło do 
bardzo głęboko, głębiej, niż moż- wydłużenia roku o siedem mie- 
na by sobie to wyobrazić jeszcze sięcy.
przed miesiącem, kiedy nie było Bardzo naiwne byłoby przeko- 
zgody na sterowanie gospodarką nonie, iż ten aparat może entu- 
przez 360 wskaźników, na dziele- zjastycznie poprowadzić reformę 
nie funduszu płac między 37 róż- zorientowaną w gruncie rzeczy 
nych szufladek, ale przygołowy- przeciw niemu. Bo skoro zniknie 
wonie plonu bez w y t y c z n y c h  trzysta wskaźników i związana z 
nie mieściło się jeszcze w poję- tym konieczność rozliczania każde 
ciu samodzielności. I oto niemot- go z nich wobec tysięcy przed- 
liwe staje się możliwym. Czy sa- siębiorstw, skoro ogroniczy się wy 
mo śmiałość pomysłu wystarczy rożnie kompetencje resortów i 
dla odbiurokratyzowania gospo- zjednoczeń, pozbawiając je pra- 
dorki, dla dźwignięcia wydajności wa bieżącego kierowania, to 1/3 
z kompromitującego poziomu? w skromnym, a 2/3 w śmiałym 

Nie — rozbicie biurokratycznej wariancie reformy centralnego a- 
skorupy to zaledwie m o ż 11- parotu gospodarczego — ok. 250 
w o ś ć racjonalnego gospodaro- tys. osób — musi zmienić rniej- 
wonia. Nikt nie może dziś jeszcze sce pracy. Rozważa się przecież 
przewidzieć, jak zbilansują się w zmniejszenie liczby resortów bran 
centrum propozycje 4545 uspołe- żowych do dwóch — trzech, albo 
cznionych przedsiębiorstw przemy też powołanie jednego Minister- 
słowych, czy zsumowane dadzą stwa Przemysłu, z uprawnieniami 
niezbędny wzrośt produkcji i do- strategiczno-koordynującymi. Re- 
chodu narodowego. Ale też przy ałiści z Komisji ds. Reformy pro- 
obecnym rozregulowaniu gospo- panują więc ustanowienie spec- 
dorki nie sposób cokolwiek komu- jolnej grupy interwencyjno-kon- 
kolwiek sugerować, a żaden tralnej na czos wprowadzania tej 
wskaźnik ilościowy nie ma racji „małej” reformy; która w istocie 
bytu, żadna narzucona umowa ko- daje początek przekształceniom 
operacyjna — mocy. Nie ma też rewelacyjnym i rewolucyjnym, 
innego sposobu na przecięcie od- Na razie trzeba poczekać na 
wiecznych i niszczących prze tor- to, co załogi zaproponują. W no- 
gów o niskie zadania — i duże wym układzie oznacza to mniej 
środki (płacowe, inwestycyjne) ani więcej na He, w obecnej sytuacji 
też odblokowanie mechanizmów zaopotrzeniowo-kooperocyjnej, o- 
wydajności: tylko zainteresowani cenią możliwości zarobkowe w 
mogą najlepiej określić własne roku 1981. W sumie mamy do czy 
możliwości. Inne, realne niebez- nienia z interesującą próbą pod- 
pieczeństwa, to wzrost nacisku na regulowania całej ekonomiki od 
ceny i uruchomienie powszechnej dołu — i od góry. Czy kłoś ina- 
tendencji do zwalniania zbędnych czej wyobrażał sobie samodziel- 
procowników. Ten ostatni element ność i samorządność? 
nie musi oznaczać stanu zagro- Roman LENCEWłCZ
żenią dla kogokolwiek — pracy 
w Polsce pod dostatkiem — ale 
wymaga niebywałej sprawności w 
kierowaniu ruchem tysięcy osób 
między branżami i działami.

Goła policjantka
SPORO konsternacji wśród 

władz policji Londynu wywo­
łały liczne nagie zdjęcia urzęd­
niczki policji kryminalnej 
Jackie Jeffries, które kursowa­
ły w świecie przestępczym sto­
licy Anglii.

Sprawa wyjaśniła się. Zdję­
cia robił jej przyjaciel Ray 
Wal ton, za którego policjantka 
miała wyjść za mąż i który zo­
stawił te zdjęcia w samocho­
dzie.

Samochód został mu skradzio 
ny, a złodzieje zorientowawszy 
się kogo przedstawia fotografia 
pięknej, kobiety, natychmiast 
wykonali setki odbitek, które 
puścili w obieg.

Początkowo obawiano się, że 
zdjęcia zostaną wykorzystane 
w celach szantażu, ale do tego 
nie doszło. Panna Jeffries po­
została nadal w służbie policyj­
nej, ale została przeniesiona do 
innego miasta.

Istnieje wreszcie całkiem real­
ne niebezpieczeństwo zablokowa­
nia nowego systemu planowania 
przez obecny aparat administra­
cyjny. Aby nie było nieporozu­
mień: w naszych zjednoczeniach 
i resortach pracują bardzo po­
rządni, fachowi, zaangażowani — 
jak to mawiano — ludzie. Każdy 
z osobna jest „za" odbiurokraty­
zowaniem gospodarki. Wszyscy 
razem tworzą jednak machinę nie 
przyjazną, bo opartą na wielolet­
niej rutynie, gruntownej znajo­
mości przepisów — i sposobów 
posługiwania się nimi, no doś-

Złoty rekord
W SZYSTKIE rekordy pod 

względem ilości znalezionych 
na Czukotce złotych samorod­
ków pobił w tym roku maszy­
nista koparki — Dymitr Ły- 
sienko. Wśród wielu mniej­
szych znalazł on aż trzy samo­
rodki o wadze do pół kilogra­
ma. Największe jednak oka­
zało się znalezisko, przypomina 
jące z wyglądu łapę niedźwie­
dzia. Byl to samorodek o wa­
dze... 6 kg 575 gramów. Jest 
to największa bryła złota zna­
leziona w ciągu pięciu ostatnich 
lat przez górników Kołymy i

Dla kogo ten gmach?
OD pewnego czasu na ła- nad tysiąc osób, kilka sal na 

mach śląskich gazet toczy się 300, 100, i 50 osób. Są także 
dyskusja na temat odpowied- pomieszczenia dla tłumaczy z 
niego wykorzystania nowoczes- języków obcych, nagrań radio- 
nego gmachu, wybudowanego wych oraz pomieszczenia dla 
w Katowicach dla Ośrodka dziennikarzy. Znajduje się tu 
Szkolenia Kadr Kierowniczych również restauracja dla 500 
i Specjalistycznych, a należą- osób i hotel na 80 miejsc, 
cego do KW  PZPR. Dwukondygnacyjną część pod-

Czterokondygnacyjny budy- ziemną zajmują urządzenia 
nek posiada dużą salę na po- _ obsługi technicznej.

“  Obecnie w  dużej sali odby-

Uczniowski sen
IBM wprowadził na rynek ma­

ły komputer kontrolujący ortogra­
fię. Displaywfiter — tak nazywa 
się to urządzenie — md słownik 
liczący 50 000 słów. Test jest pi­
sany normalnie, np. na maszynie 
do pisania z pamięcią, która jest 
podłączona do Displaywritera wy­
świetlającego pisany tekst na e-

r ___  _____  v _ _ kranie i sygnalizującego błędy or-
Ćzukotki. Otrzymała ona nazwę j togroficzne. Ceno maszyny — ok. 
„Niedźwiedzia łapa”. I J2 tys. doi.

wają się koncerty Wielkiej O r­
kiestry Symfonicznej Polskiego 
Radia i TV, której lokal jest 
w remoncie. Organizowane są 
tu również poranki muzyczne.

Specjalna komisja zbiera o- 
becnie wszystkie propozycje 
dotyczące wykorzystania tego 
gmachu. Wiele wskazuje na 
to, że ten kontrowersyjny bu­
dynek oddany zostanie w  
służbę kultury i nauki.

Fot. CAF —
Stanisław Jakubowski

Daleko od potrzeb

Dożywianie dziś«
J. D. Gilman i John Clive

OBECNE dzienne stawki żywieniowe na trzy posiłki dzie­
cka w żłobku lub przedszkolu, czy kwoty przeznaczone na do­
żywianie ucznia w szkole — są delikatnie mówiąc — oderwa­
ne od życia. I  takim i pozostały, mimo iż w ostatnim czasie 
nieco je podwyższono.
TRUDNO  bowiem wyobrazić iż malec- w wieku przedszikol
, . . __i .............. . riym (w okresie intensywnegosobie prawidłowe, pełne wyży- w210Stu j rozwoju) może być ży­

wienie malca w żłobku za 17,60 wiiony gorzej.
zł, W przedszkolu za 15 zł lub Jakim  cudem można dać ueanio- 
... „w-.ir.pi ¿.„¡„ni,... non wi w szko lnej, św ietlicy solidnew szkolnej świetlicy za... z, ty rt,mgie śniadanie za 2,70 zł? Star- 
zł (1 posiłek) czy półinternacie cza to zaledwie na szklankę mleka 
za 11 zł (2 posiłki). . i bulkę z masłem («0 gr mleka, 90

Nawet najdoskonalsza gospo- gr bulka i zł masło }J* ®̂ am) Dia- 
, . . J , , . czego w półinternacie ma wystar-
dyni nie poradziłaby sobie z ©zyć u zj na 2 posiłki: śniadanie 
takim zadamiem. Nie może też i obiad, gdy szkolne, pelmspłatne 
z nim sobie poradzić personel obiady kosztują is-“ 1® (jest to\ ....b-Ał realny koszt produktów zużytychzłobkow, przedszkoli i szkół. na przygotowanie posiłku)? A 
Próbuje się zatem przeróżnych przecież te kwoty na posiłki dla 
zabiegów, aby zwiększyć kwo- uozmiiów przeznaczone są jako po-

-a-,;— rodzin o najniż- 
na - osobę, zatem 

być to dożywianie inłen-Dofinamsowuje się kasy pieniądz j)C;w 
mi wpłacanymi przez rodziców sywne. 
na komitet rodzicielski, szuka 
doraźnej pomocy zakładów o- ZA STA N A W IA  NAS także
piekuńczych, w placówkach za- sprawa. W  .barku domu
kładowych dokłada się z lun- studenckiego Eldorado przy 
dussu socjalnego. Jest to jed- ul. Szwoleżerów sprzedaje się 
nak stała nerwówka i łatanina, studentom mleko po 1,60 zł za 
nigdy nie ma pewności czy czyli o .1,30 zł taniej mz
uzyska - się choćby minimalne w sklepie spożywczym. Bóżnica 
kwoty czv nie Jest dotacM  dla żaków, aby

Powoduje to także podział «J* lepiej odtyw lriŁ Tak w fo  
dzieci na „lepsze” i „gorsze” w „Eldorado” szklanka mleka 
Lepsze ‘śą npi'"w~przWSToiSih 40 f  ■ Natomiast uczeń
bogatych zakładów pracy łub w szkole płaci za nią 80 g r ,  
placówkach mających możnego - “ ł 11 me ma żadnej dopłaty do 
opiekuna (czytaj -  odpowied- dożywiania dziecka, 
nio sytuowane przedsiębior- j a k i e  za te m  powinny być «daw ­
stwo). Wtedy można pomyśleć ki w żłobkach, przedszkolach i
0 -większej porcji „zielonych .sokołach, aby mpżna J*ył» prawił«

b ~  ¡ ila w o  kanm ac dzaeci? Z  t y m  p y ta -  
W it a m t n  c z y  s ło d y c z a c h . Po- n -,em  z w ró c iliś m y  się do  p rzed s ta -  
z o s t a ją  j e d n a k  z a w s z e  te „ g o r -  w ksie ii z e s p o łu  o p ie k i  Z d ro w o tn e j  
sze” d z ie c i .  A p r z e c ie ż  r o d z ic e  <łyr. B e rn a rd a  G ó rz n e g o J  dr. Ir e n y  
w w d k i e h  l u d ź m i  w » c u ł a -  ^ o n e rk o  o ra z  p ra c o w n ik ó w  W y d z ia  w s z y s t k ie  n  są  lu a z r m  pracują- ,u ośwła.ty t. wychowania U rzę d u  
c y m t ,  są r ó w n i  i  ich p o c ie c h y  M ie js k ie g o  B a rb a ry  S m e re o z y ń -  
p o w in n y  m ie ć  j e d n a k o w y  start, sklej, M a r i i  j» - ło w ic z  p ra ż  S te fa n a  

.  M ik u ls k ie g o , Ic h  p ie ozy  b o w ie m
P R Z E G L Ą D A J Ą C  k o k w im y  c y f r  p o rlle g a ją  om aw iia-ne p la c ó w k i, 

m o żn a  stw lerdsałć, że o s ta tn io  s ta w - U zy s k a n e  o d p o w ie d z i b y łv  zgod- 
kd z o s ta ły  p o d n ies io n e . -  O w szem , n e \ je d no zn a czn e  — s ta w k i ż y -  
a łe  ty lk o  w  p rzed s zko la c łt i ż łó b - w iś n io w e  m uszą b y ć  w yższe , je ś li 
k a c h  l o  o k o ło  2 z l. N a d a l w ię c  d z ie c i m a ją  o trz y m y w a ć  to , co je s t  
pozo sta ły  n ie re a ln e , b o  p o d w y ż k a  ;,m  n ie zbę d n e  do  p ra w id ło w e g o  ro ­
n ię  re k o m p e n s u je  w zro s tu  ce n  ZWOju . W  ż ło b k a c h  k w o ta  d z je p n a  
Ż ło b k i ,  p rzed s zko la  i  s zk o ły  n ie  na je d ze n ie  p o w in n a  wytttosic 22 
p o s ia d a ją  b o n ó w  na c u k ie r , k u p u ją  zi  w  p rzed s zko la ch  24—2S Ti, w  
go po 26 z ł za k i lo g ra m  Z a  m ięso
1 w ę d lin y  p łacą ce n y  k o m e rc y jn e , 
a w ię c  w y ższe  n iż  przed  d w o m a - 
trz e m a  la ty . W y s ta rc z y  p o ró w n ać  
zes zło ro c zne i teg o ro czn e  c e n n ik i 
w a rz y w  o ra z  ow o có w , a b y  p rz e k o ­
nać się iż  c e n y  w z ro s ły  bard zo  
zn ac zn ie , A p rze c ie ż  za p o trz e b o w a ­
n ie  d z ie c i na b ia łko ., w ita m in y , cu­
k ie r  pozosta ło  tafcie sam o.

Is tn ie je  r  esztą w ie le  p a ra d o k s ó w  
w  u s ta la n iu  ty c h  s ta w e k . N a  t r z y  
p o s iłk i d z ie ck a  w  w ie k u  od p aru  
m ie s ię c y  do Z la t  o f ic ja ln ie  p rz y ­
zn an o  17,60 z ł, podjczas gd v  d la  
p rze d s zk o la k a  (3—7 - la tk a )  ty lk o  15 
z ł. G d z ie  łogftka, s k o ro  k i lk u la t e k  
p o trz e b u je  zn a c zn ie  w ię c e j je d ze ­
n ia  n iż  n ie m o w lę ?  C h y b a , że  za ło -

ś w ie t lic a c h  s zk o ln y c h  6 z ł, w  p ó ł­
in te rn a ta c h  14— 16 z l. I  n ie  chodzi 
tu ; t y lk o  o je d n o ra z o w ą  podiwyżikę, 
le c z  ró w nocze śn ie  o  s ta łe  k o re k ty  
zw ią z a n e  ze w zro s te m  cen  i od n ie  
go u za leżn io n e .

SŁUSZNOŚĆ takiego rozwią- 
zatija, postulowanego wszak 
przez ludzi z dużym doświad­
czeniem zdobytym podczas pra­
cy w placówkach opiekuńczo- 
wychowawczych, nie powinna 
budzić żadnych zastrzeżeń. Po­
zostaje problem, skąd wziąć na 
to fundusze (chodzi o kwotę o- 
koło 35 min zł w skali rocz­
nej). Trudno myśleć o prze­
rzuceniu tego ciężaru na rodzi­
ców, skoro np. w przypadku 
szkół dożywianie ma być for­
mą pomocy dla rodzin o naj­
niższym dochodzie na osobę. 
Jeśli chodzi o przedszkole, od­
płatność rodziców nieźle sy­
tuowanych nie jest niska — 
700 zł miesięcznie (z czego tyl­
ko 375 zł przeznaczone na je­
dzenie dla malca), zaś tam, 
gdzie opłata jest obniżona, 
znów mamy do czynienia z 
niskimi zarobkami.

W ostatnim okresie stale 
słyszy się o narosłych przez 
lata pilnych potrzebach i sta­
wia pytania jak je zaspokoić,. 
Faktycznie mamy w kraju wie­
le spraw do rozwiązania. Mu­
simy zatem wprowadzić pewną 
hierarchię, ważności, czyli po­
dzielić je na ważne l ważniej­
sze. A kwestia tu poruszona 
należy chyba do tej drugiej ka 
tegorii. Jej rozwiązanie zadecy­
duje bawieni w dużej mierze o 
przyszłym polskim pokoleniu. 
Zresztą nakłady na lepsze od­
żywianie (a zatem podniesienie 
zdrowotności) dzieci zrekom­
pensuje mniejsza ilość zwol­
nień na opiekę nad najmłod­
szymi branych przez dorosłych.

J. SUŁOCKA

LEKARSTW  brakuje, bo brakuje surowców, także naszych sadek mózgowych, które są m i- więc różne substytuty, np. ole- produkcji witaminy C i leków
własnych. Nie ma na przykład węgła drzewnego, a więc nie kroskopijnej wielkości, potrze- je. W konsekwencji — produk- wielowitaminowych,
ma węgła aktywnego — podstawowego środka przeciwdziała- ba farmacji całe tony. To więc, cja antybiotyków jest mniejsza,
jącego zatruciom, a takiego „dobra” jak węgiel drzewny chyba co dla zakładów mięsnych jest a ich import staje się koniecz-
nam nie brakuje? Rzeczywiście! Cóż jednak z tego, kiedy je- sprawą marginalną i komplet- ny. , . . .
dyny producent — zakłady w  Hajnówce — są w stanic w y- nie nieopłacalną, dla farmacji Z IE M N IA K I SYTUACJĘ na rynku leków
produkować 200 ton rocznic, podczas gdy potrzeby „Polfy” jest racją bytu. miała ratować uchwała RM  nr
są o wiele większe.

HAJNÓ W KA od wielu lat 
wielokrotnie występowała do 
Komisji Planowania o zatwier­
dzenie sukcesywnych planów  
modernizacji. Teraz pomóc mo­
że już tylko ekstra uchwała o 
ekspresowej modernizacji. Te 
stare zakłady mają bowiem kło­
poty nie tylko z ilością, ale tak­
że z jakością. Bywa i tak, że 
przez długi okres ani jedna 
tabletka nie może być wypro­
dukowana ze względu na złą 
jakość węgla. Polska farma-

W  efekcie, z powodu braku

Prioryiet cna wszystkich, czyli dla nikogo

Na ratunek lekarstwom
TR ZUSTKA I  SMALEC

Z IE M N IA K I dla farmacji to: 70/79 z maja 1979 r. Dawała ona 
priorytet wszystkim dostawom 
dla farmacji, a rolę koordyna­
tora oddawała w ręce ministra 
zdrowia i opieki społecznej. Te­
raz okazało się, że nawet nie­
które reporty, których dotyczy­
ła, nie znały jej treści. Kiedy 
potrzebne były środki transpor­
tu do przewozu surowców dla 
farmacji, które nie mogły cze­
kać ze względu na nietrwałość 
— Ministerstwo Komunikacji 
odpowiadało: teraz priorytettrzustek, wstrzymana została skrobia, glukoza, syrop ziem-

produkcja insuliny — leku ra- niaczany, dekstryna. Ostatnie mają wszyscy — i według włas
_____  DO produkcji organoprepa- tującego życie ludzkie. Z dia- dostawy dla „Polfy” pokryły je nej woli ustalało priorytety

kopea słynie wprawdzie z naj- ratów, leków hormonalnych i logu pomiędzy „Polfą” a Cen- dynie 70 proc. potrzeb. W y- dając dowód, że nie opłaca się
ostrzejszych wymagań na świe- antybiotyków potrzebne są tralą Przemysłu Mięsnego w y- starczy na produkcję do końca wozić surowców na lekarstwa,
cie, ale rzecz oczywiście nie w zwierzęce trzustki, tarczyce, nika, że trzustek nie będzie listopada. Co dalej? Brak ziem-
nadmiernie ostrych kryteriach, żółć, śluz oraz smalec. M niej- także w najbliższej przyszłości, niaków przemysłowych może W SPOM NIANA wyżej uchwa 
Produkcja węgla aktywnego szy ubój zwierząt — to mniej- Na rynku insulina jeszcze jest, wstrzymać syntezy antybioty- ła obowiązuje nadal. Minister
jest bardzo uciążliwa — to sza ilość tychże surowców, a ale wyprodukowana wcześniej, ków, produkcję leków tabletko- zdrowia pełni więc nadal rolę
prawda, zaś żmudna robocizna, niektórych nie ma wcale Rzecz Co będzie za kilka miesięcy? wych, drażowanych ł in. Im - koordynatora. Tymczasem spro-
prowadzona w ciężkich warun- również w tym, że izolowaniem Tego nikt nie wie! port sprawy nie załatwi. Im - wadzanie wielu leków budzi co
kach, daje przedsiębiorstwu nie poszczególnych organów mogą portowana glukoza jest... za najmniej zdziwienie zdrowo
omal groszowy efekt. Z tego też zajmować się tylko stare za- Do produkcji antybiotyków czysta dla naszej technologii, myślącego, przeciętnego oby-
m. in. względu zakłady w  H a j- kłady mięsne, zaś te nowe, wy „Polfa” w  Tarchominie po- Większość polskich zakładów watela.
nówce traktowane były „poza posażone w nowoczesne maszy- trzebuje także tak prostego su- farmaceutycznych i przetwór-
planem” i Hajnówka zmniej- ny, nie są do tego po prostu rowca, jak smalec — i to ok. stwa spożywczego musi mieć ze
szała produkcję. „Polfa” poszu- przystosowane. Proces oddziela- tony dziennie. Z całej Polski względu na parametry produk- Małgorzata M ALEW SKA
kuje więc importera węgla ak- nia tych organów jest nie- można tymczasem zgromadzić cji glukozę krajową. Glukoza,
tywnego. zwykle pracochłonny. Np. przy- najwyżej 700 kg. Stosuje się to także materiał wyjściowy do (Interpress)

Mrożonki
N A D S Z E D Ł  o k re s  k ie d y  to  gos­

p o d y n ie  d o m u  w y ka au iją  w ię ks ze  
za in te re s o w a n ie  m ro żo n ik am i. M ro ­
ż o n k i o b e jm u ją  ró żn e  g ru p y  p ro ­
d u k tó w , d z ię k i czem u m o żn a  z ndeh 
kom ipoinow ąć różne p o s iłk i i p rzy  

.n ie w ie lk im  d o d a tk u  św ie ż  ye ti p ro ­
d u k tó w  o trz y m a ć  p e łn o w a rto ś c io ­
w e  p o ży w ie n ie . P o za ty m  p rz y  g o - . 
tow au iie  p o s iłk ó w  z  m ro ż o n e k  za ­
b ie ra  d użo  m n ie j czasu ndź z p ro ­
d u k tó w , ś w ieży ch , d la te g o  n o w oczes  
n a gosp o d yn i c h ę tn ie  w p ro w a d z a  
je  do ja d ło sp is u . W a r to  ty lk o  
z w ró c ić  u w a gę , że  m ro ż o n k i z a w ie ­
ra ją  b a rd zo  m a łe  ilo ś c i t łu szc zó w , 
d la te g o  p o w iu ie n  b yć  on  d o d a w a ­
n y  p rz y  s p o rzą d za n iu  p o tra w .

z u p a  Ś l i w k o w a

S K Ł A D N I K I :  50 d k g  ś l iw e k  m ro ­
żonych., g o źd z ik i, c y n a m o n , 1 ły ­
żec zka  czu b a ta  m ą k i  z ie m n ia c z a n e j  
lu b  ś m ie ta n k o w e g o  b u d y n iu , 1/2 
sziklamki c u k ru .

Ś l iw k i le k k o  ro zm ro z ić , usunąć  
p e s tk i, z a la ć  1 1 w rz ą c e j w o d y ,
dodać g o ź d z ik i 1 c y n a m o n . G o to ­
w a ć  a ż  ś l iw k i b ę d ą  z u p e łn ie  m ię k ­
k ie . U s u n ą ć  c y n a m o n  i  goźd iz ik i, a 
p rzes tud zo n e  o w o ce w ra z  z częścią  
p ły n u  ro zm ik s o w a ć  lu b  p rze trze ć  
przez  s ito . P o łą c zy ć  z po zo sta ły m  
p ły n e m , dodać c u k ie r  do  s m ak u , 
m ą k ę  lu b  b u d y ń , ro zm ie sza ć z z im  
n ą w o d ą . zag o to w ać . W  ra z ie  b r a ­
k u  m ą c z k i z ie m n ia c z a n e j j  b u d y ­
n iu  m ożna d a ć  m ą k ę  pszenną.

F L A C Z K I J A R S K IE  Z  W A R Z Y W

S K Ł A D N IK I :  50 d k g  m ro żo n e j
m ie s z a n k i w a r z y w n e j,  1 ły ż k a  czu ­
b a ta  m ą k i,  1 ły ż k a  czu b a ta  tłu s z ­
czu , 1 kos-t o a b u lio n o w a , sól, 
p ie p rz , m a je ra n e k , g a łk a  m u s z k a ­
to ło w a , m ie lo n a  p a p ry k a , z ie lo n a  
p ie tru s zk a .

C ias to  n a le ś n ik o w e : 1 ja jo , pó ł 
s z k la n k i m le k a , p ó ł s z k la n k i w o d y , 
só l. tłu szc z  do s m aże n ia .

W a rz y w a  za lać  w rz ą c ą  w o d ą . 
t a k  a b y  b y ły  n ią  t y lk o  p rz y k ry te .-  
dodać k o s tk ę . b u lio n o w ą  1 g o to w a ć  
pod p rz y k ry c ie m  aż b ęd ą z u p e łn ie  
m ię k k ie . Z ro b ić  b ia ła  za s m a żkę  z 
m ą k i i  t łu szc zu , dodać do w a rz y w

O

i  zag o to w ać . D o p ra w ić  do  sm aku  
solą i  p rz y p ra w a m i, ta k  a b y  po­
t ra w a  b y ła  p ik a n tn a . U sm a ży ć  n a ­
leśn ik i., le k k o  ru m ie n ią c  z obu  
s tro n . N a le ś n ik i zw in ą ć  w  ru lo n  
i  p o k ro ić  w  paski p ó łc e n ty m e tro -  
w e j sze rokoś ci. D o d ać  d o  w a rz y w , 
w y ło ż y ć  na s a la te rk ę , posypać po­
s ie k a n ą  z ie lo n ą  p ie tru s zk ą .

O W O C E  J A G O D O W E  Z  C U K R E M

S K Ł A D N I K I :  50 d k g  m ro żo n y c h
o w o c ó w  (tru s k a w k i , p o rze c zk i, ja ­
g o d y ), 10— 15 d kg  c u k ru .

O w o c e  ro z ło ży ć  do  k o m p o tie re k  
i  t rz y m a ć  w  p o k o jo w e j te m p e ra tu ­
rze  aż ro zm a rzn ą . P o d a w a ć  zaraz  
po ro zm a rzn ię c iu .

Moda na ekspertów
W S P Ó Ł C Z E S N E  ż y c ie  zw łaszcza  

t ru d n o ś c i gospodarcze w y m a g a ją  
co ra z  w ię ks zeg o  u d z ia łu  e k s p e rtó w , 
m a ją c y c h  o d p o w ie d n i zasób w ie ­
d zy , dośw iad c zen ia  a n a w e t — In ­
tu ic j i .  P ra k ty k a  w ie lo k ro tn ie  po­
tw ie rd z iła  celow ość zas ię g an ia  o p i­
n ii  s p e c ja lis tó w  szczegó ln ie  w  spra  
w a c h  m a ją c y c h  zas ad n ic ze  znacze­
n ie . W a rto  je d n a k  w ie d z ie ć , że w y ­
k o rz y s ta n ie  ocen e k s p e rtó w  n ie  
ie s t w y n a la z k ie m  naszych  czasów . 
W  przeszłości b o w ie m  ta k im  zes­
p o ło w y m  doradcą b y ły  ra d y  s ta r ­
có w . c zy  ra d y  k ró le w s k ie . W  cza­
sach  I I  w o jn y  ś w ia to w e j k o rz y s ta ­
no  z p o m o cy  ek s p e rtó w  w  m a r y ­
n a rc e  i lo tn ic tw ie  b r v t y js k im  o raz  
a m e ry k a ń s k im . O b e cn ie  co ra z  szer­
sze je s t w y k o rz y s ta n ie  zespoło­
w y c h  ocen e k s p e rtó w  w  p la n o w a ­
n iu  g o spodarc zym , p o lity c z n y m , de­
m o g ra fic z n y m . P rz y k ła d e m  m oże  
b y ć  o p ra c o w a n ie  s łyn n eg o  ra p o rtu  
K łuto  u  R zym s k ieg o .

KG-20

Przełożył Andrzej Pakuła

©  3. D . G iim a n  an d  John  C U v e  1971.
E rs tm a lig  v e rö f fe n tl ic h t  von S o u v e n ir  Press L td . . L o n d o n  197?
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— No, to przynajmniej z tym dobrze. Na pewno 

chciałby pan jak najszybciej się umyć. Proszę to 
zrobić od razu. Jesi pan też na pętano głodny. Po 
tym paskudztwie. — Wskazał pogardliwie na kubek 
i talerz. — Czy zechciałby pan przyjąć ode mnie 
i od porucznika Lange — stojący obok oficer trzasnął 
obcasami — zaproszenie na obiad? Obiecuję panu 
coś lepszego niż to, co pan tu jadł. Ostatecznie coś 
nas łączy. My leż jesteśmy lotnikami. Wszyscy je­
steśmy lotnikami.

—• Ja... — zaczął niepewnie Turner.
— Świetnie .. odpowiedział za niego Weber. •—

A więc, jesteśmy umówieni.
— Za godzinę porucznik Turner ma zostać odpro­

wadzony do kasyna — zwrócił się do Sonderfiihrera. 
— Czy odprasowano mu mundur?

— Nie, ale... — odparł Sonderfuhrer.
— Proszę tego dopilnować, kiedy porucznik będzie 

się kąpał — rozkazał Weber.

Cztery godziny później oficer KG 200 ponownie 
usiadł przed Weberem w jego małym gabinecie w 
Dulag Luft. Weber był zadowolony.

— Niełatwo coś loyciągnąć z tego Amerykanina, 
prawda? Ale jakoś poszło.

— Chce pan powiedzieć, że udało się? — spytał 
z podziwem porucznik. — Słyszałem o was jako o 
dobrych fachowcach, ale nigdy bym nie uwierzył, że 
jesteście aż tak dobrzy. Stanowczo nie doceniłem wa­
szych kursów rozpracowywania nieprzyjaciela. Nigdy 
nfe zapomnę miny Turnera, kiedy spytał go pan, czy 
Kay podobał się „Arszenik i stare koronki” i czy za­
uważyła, że wino reńskie w „T^cndeTo*3 podrożało w 
ciągu ostatnich paru miesięcy.

— Prawdopodobnie zupełnie zapomniał o tych 
wszystkich drobiazgach, które m iał w  kieszeni — 
odparł Weber. — Pierwsza zasada... udać, że się wie 
wszystko, a wtedy nie mają wyrzutów sumienia, jeśli 
to i owo powiedzą. Podsumujmy więc, czego się do­
wiedzieliśmy.

— Usłyszałem sporo potocznych wyrażeń — rzekł 
porucznik. — Na tego typu rzeczach zależy nam
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szczególnie. Zauważył pan, że nazywał „Trocadero” 
skrótowo „Troć”? Nie znałem tego. I  jeszcze to w y­
rażenie... „było morowo”, Też nowe. No i pewne 
szczegóły administracyjne... jeżeli nie biorą udziału 
w akcji, to co tydzień dostają przepustkę na weekend. 
Warto o tym wiedzieć.

— A czy zwrócił pan uwagę, że kiedy chwaliłem 
Latające Fortece, niespodziewanie wspomniał — tyl­
ko raz i w paru słoimch — o Boeingach 24? Myślę, 
że nie zdawał sobie nawet sprawy z tego co mówi. 
Nie ma to jak parę kieliszków dobrego wina na pu­
sty żołądek, żeby troszkę przyćmić pamięć. A musie­
liśmy dość długo czekać, aż nam podadzą, jeść 
prawda?

— Istotnie — przytaknął porucznik i uśmiechnął się 
porozumiewawczo.

Nie dosłyszałem niestety, co powiedział, a nie chcia­
łem o nic pytać, żeby przypadkiem go nie spłoszyć. 
Zastanawiam się, czy nie chodziło o to, że Amery­
kanie mają przenieść do Polebrook skrzydło Boein­
gów 24 —rzekł Weber.

— To możliwe — powiedział porucznik niezdecy­
dowanie. — Ale za mało, żeby cokolwiek wniosko­
wać.

— W każdym razie możemy to wykorzystać w  ko­
lejnej rozmowie z kimś innym.

— Muszę przyznać, że sporo się nauczyłem — 
rzekł porucznik. — Ten Amerykanin stojąc zakłada 
kciuki za pas, co wygląda na wypracowaną pozę, 
przyjętą w jego jednostce. Salutuje też w  charakte­
rystyczny sposób, odginając rękę w dół tuż przy no­
sie. Ćwiczyłem to przed lustrem w łazience. Bardzo 
efektowne, I  ta czapka, w której odbył trzydzieści 
akcji.

— Myśli pan o nacięciu na daszku? To oczywiście 
żadna nowość. Lotnicy z 997 pułku robią to od wielu 
miesięcy.

— Ale warto wiedzieć, czy robią to nadal — wy­
jaśnił porucznik. — Jeśli popełni się gafę i da się 
przyłapać na takim szczególe, to zaczynają na czło­
wieka dziwnie patrzeć.

Weber spojrzał na niego w zamyśleniu.
(cdn)
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Niezmiennie popularny
UStary „Lodogryi 

wymaga remontu
JEDYNE w Szczecinie sztucz­

ne lodowisko — popularny „Lo- 
dogryf” — otworzyło swoje po­
dwoje 3 listopada. Każdego dnia 
setki mieszkańców naszego mia­
sta korzystają z tego obiektu. 
Największy tłok jest w niedzie­
lę, kiedy odbywają się ślizgaw­
ki. Wtedy blisko 2 tysiące osób 
przychodzi na lodowisko. N aj­
większą popularnością cieszą się 
ślizgawki dla uczniów szkół 
podstawowych. Dlatego też po­
stanowiono zwiększyć liczbę go­
dzin przeznaczonych dla tej gru 
py młodzieży. Oprócz ślizgawek 
rozpoczynających się o godz. 9, 
10.30 i 12 uczniowie szkół pod­
stawowych będą mogli jeździć 
również od godz. 13.30.

Beckenbauer już gra
W  M E C Z U  o m is trzo s tw o  B u n d e s -  

llgi m ię d z y  V F B  S tu t tg a r t ,  a H a m ­
b u rg e r  S V , w  d ru ż y n ie  z H a m b u r ­
g a z a d e b iu to w a ł F ra n z  B e c k e n ­
b a u e r . 10 3 -k ro tn y  . r e p re z e n ta n t  
R F N , k t ó r y  w  m a ju  1977 r .  w y e m i­
g ro w a ł do U S A  t  g ra ł w  C osrao- 
sie , b ro n i o b ec n ie  b a r w  H a m b u r ­
g e r  S V . B e c k e n b a u e r w s zed ł na  
b o is k o  w  d ru g ie j p o ło w ie  p r z y  s ta ­
n ie  1:1. M ec z  w y g r a l i  gospodarze  
3:2, a s p o tk a n ie  na N e e k a rs ta d io n  
o g lą d a ło  53 tys . w id z ó w .

Codziennie przed południem 
na lodowisko przychodzą stu­
denci szczecińskich wyższych 
uczelni oraz uczniowie szkół 
średnich. Natomiast po połud­
niu z obiektu korzysta szkółka 
łyżwiarska ogniska T K K F  
„Gimnastyczne”. Dwa razy w 
tygodniu na łyżwach jeżdżą pra­
cownicy szczecińskich przedsię­
biorstw. Chętnych do wynajęcia 
godzin na „Lodogryfie” jest dużo. 
Niestety, jedno lodowisko nie 
może zaspokoić wszystkich po­
trzeb.

SZCZECIŃSKI obiekt liczy 
sobie kilkanaście łat. Najwięk 
szą bolączką są awarie rur 
chłodniczych, które usuwają 
pracownicy „Lodogryfu”. Aw a­
rii tych jest sporo. Lodowisko 
powinno przejść solidny re 
mont. Jednak wtedy należałoby 
zamknąć obiekt na co najmniej 
rok. A jak wiemy z doświad­
czenia, chociażby na przykła­
dzie basenu przy pł. Orła Bia- 
łego, mogłoby się to przeciąg 
nąć na dłuższy okres czasu. 
Dlatego też gospodarze obiektu 
liczą na pomoc z zewnątrz. W 
szczecińskich zakładach pracy 
posiadających urządzenia chłód 
nicze często wymienia się je

na nowocześniejsze. Być może 
część niepotrzebnych urządzeń 
mogłaby być wykorzystana do 
remontu „Lodogryfu”. (e)

Nasi lekkoatleci na krajowych 

listach najlepszych

Bez rewelacji...
K A TO W IC K I „Sport” opublikował ostatnio- tabele naj­

lepszych dwudziestu tegorocznych wyników w poszczegól­
nych konkurencjach lekkoatletycznych* kobiet i mężczyzn. 
W klasyfikacjach tych znalazło się m. in. 14 rezultatów, 
uzyskanych przez repiezentąntki i reprezentantów szczeciń­
skich Budowlanych (9) oiaz stargardzkiego Pomorza (5). 
Spośród tych 14 wyników dziewięć jest lepszych od rezul­
tatów, osiąganych poprzednio przez ich autorów. Trzy są 
gorsze, a w  dwóch przypadkach utrzymały się one na tym 
samym poziomie. Najwyżej w tabelach najlepszych zna­
leźli się: trójskoczek Budowlanych — Spychalski, który ma 
trzeci rezultat roku (16,32) oraz 400-metrowiec Pawłowicz, 
szósty w klasyfikacji r.a tym dystansie (47,04). Pozostali nie 
mieszczą się w pierwszej szóstce.

A oto tabelka, pokazująca pozycje czołowych naszych 
lekkoatletów w klasyfikacjach krajowych:
K o n k u re n c ja  Z a w o d n ik K lu b W y n ik  L o k a ta P o s tę p

M Ę Ż C Z Y Ź N I

100 m Iw iń s k i B u d o w la n i 10,60 U _
200 m R ze p k a B u d o w la n i 21,65 20 4-0,30
400 m P a w ło w ic z B u d o w la n i 47.04 6 4-0,67
5000 m K rz y s ie k P o m o rze 18,59,67 10 4-20,43
tró js k o k  S p y c h a ls k i B u d o w la n i 1'6,32 3 4-0.04
m ło t W o jtk o w ia k B u d o w la n i 64.94 16 4-6.10

* K O B IE T Y
1500 m W rzo sek P o m o rze 4.25,28 18 45 ,72

W  rzosek P o m o rze 9.37.80 14 49 ,40
400 p p ł Les zak B u d o w la n i 61,3« 15
400 pp ł K a z im ie rs k a B u d o w la n i 61.79 18 4 1  21
k u la M atu sze w sk a P o m o rze 13,14 17 —0,48
dys k S ad o w sk a P o m o rze 46.22 11 43 ,9 0
oszczep N a m ie ro w s k a B u d o w a łn l 50.18 !0 —4,66
oszczep W a w rz a k B u d o w la n i 49,16 11 —0,06

JAK z powyższego wynika, bieżący rok, mimo olim pij­
skiego startu Pawłowicza nie przyniósł naszym lekkoatle­
tom wyników, dających im miejsca w ścisłej krajowej czo­
łówce, czy też rezultatów zbliżonych do rekordów Polski. 
Nawet nas5 najlepsi wyraźnie ustępowali tegorocznym lide­
rom swych konkurencji. W trójskoku Sobora, legitymuje 
się wynikiem o 40 cm lepszym od Spychalskiego, a Jarem- 
ski przebiegł dystans 400 m w czasie 46,00 (słaby wynik), 
podczas gdy Pawłowicz uzyskał czas 47,04. Mimb to jed­
nak zbliżenie się obu zawodników Budowlanych do krajo­
wej czołówki jest sporym ich sukcesem. Pocieszającym ob­
jawem są także wyraźne .postępy poczynione przez niektó­
re lekkoatletki i lekkoatletów ze Stargardu i Szczecina, 
uwidocznione w powyższej tabeli. Może więc w przyszłym 
roku w naszej „królowej sportu” będzie więcej jasnych 
punktów? Aktualnie bow’em jest ich niewiele, przez co nie­
stety nadal jeszcze musimy tę dyscyplinę zaliczać do sła­
bych Oigniw szczecińskiego sportu. (jg)

Szperanie po kieszeni"

A może tak
zapytać Pogoń?
„SZTANDAR MŁODYCH" za­

mieścił swego czasu artykuł 
„Szperając po kieszeni", w któ­
rym znalazło się .m. in. stwierdze­
nie, iż KKS Lech Poznań uzyskał 
od Pogoni Szczecin 1 milion zło­
tych za piłkarza Piekarczyka oraz 
250 tys. zł za Stelmasiaka. Ostat­
nio prezes Lecha B. Zeidler spro­
stował (też no łamach „SM") tę 
informację, pisząc że za Piekar­
czyka wypłacono („ekwiwalent za 
wyszkolenie") 800 tys. zł, a za 
Stelmasiaka —-  400 tys. zł.

Autor „Szperając po kieszeni" 
raz jeszcze podliczył i wyszło mu, 
że tak czy siak zapłacono 1 200 
tys. Czy nie prościej jednak było 
by zapytać samą Pogoń?

Rekordy
ciężarowców Chemika
W  T Y C H O W IE  o d b y ł sie tró.1- 

rttecz lu n io ró w  w  » o d n o sze n iu  c ię ­
ż a r ó w . W  za w o d a c h  w z ię ły  u d z ia ł 
r e p r e z e n ta c je  S zc zec in a , K o s za lin a  
i  B ia ło g a rd u . D ru ż y n a  lu n io ró w  na 
szego m ia s ta  z a ję ła  d ru g ie  m ie js c e  
za gosp o d arza m i im p re z y  B ia ło g a r ­
d e m . W  t ra k c ie  za w o d ó w  m ło d y  cie  
ż a ro w ie c  C h e m ik a  P o lic e  —  K rz y s z ­
to f  M ile r  s ta r tu ia c y  w  w a d ze  do  
75 k g  u s ta n o w ił 3 re k o rd y  o k rę g u  
ju n io ró w . U z y s k a ł on  w  rw a n iu  
112,5 kg , w  p o d rzu c ie  142,5 k g  ł  w  
d w u b o ju  255 kg .

N a to m ia s t  w  czasie M e m o r ia łu  
B a rc iń s k ie g o  w  B yd g o szc zy d w ó c h  
c ię ż a ro w c ó w  p o lic k ie g o  C h e m ik a  
u s ta n o w iło  re k o rd y  o k rę g u  se n io ­
ró w . K a z im ie rz  K ę s k a  w  w a d ze  do  
110 k g  u z y s k a ł w  p o d rzu c ie  200 kg  
i  w  d w u b o ju  345 k g . N a to m ia s t  
je g o  k lu b o w y  k o le g a  Z d z is ła w  N a -  
d ło n e k  s ta r tu ją c y  w  w a d ze  do 75 
k g  u s ta n o w ił n o w y  re k o rd  o k rę g u  
w  d w u b o ju  w y n ik ie m  275 kg .

Bieg na 100 km

LOT do bramki? Bebensee z Hannover BSG i Wesseler 
z Herthy (w jasnym kostiumie) w akcji podczas meczu 
tych drużyn, grających io I I  lidze. (CAF  — Unifax)

F. Mąkosa
czwarty w Koszycach
Z  O K A Z J I  63 ro c z n ic y  R e w o lu c ji 

P a ź d z ie r n ik o w e j o d b y ł sle  w  K o ­
szycach  (C S R S ) V I I  m ię d z y n a ro d o ­
w y  b ieg  n a  d ys ta n s ie  100 k m . N a  
s ta rc ie  im p re z y  s ta n ę ło  54 z a w o d n i­
k ó w  re p re z e n tu ją c y c h :  C S R S , P o l­
skę. N R D . R F N . W e g rv  i B u łg a r ie .  
N a jle p s z y  n a  d ys ta n s ie  100 k m  
o k a z a ł sie V a c la v  K a m e n ik  (C S R S ). 
C z w a r te  m ie js c e  w y w a lc z y ł szcze­
c in ia n in  F e l ic ja n  M ą k o s a  re p re z e n ­
t u ją c y  W S S  S p o łe m . D ru g i z a w o d ­
n ik  z naszego m ia s ta  — J a n  M a tu ­
ra (C e n tra la  R y b n a ) z a ia ł 28 m ie j. 
see.

Na ringu w Grudziądzu

Stal Stocznia 
walczy o I ligę

TY D ZIE Ń  temu zakończyły 
się rozgrywki o mistrzostwo I I  
ligi w boksie, w których bar­
dzo dobrze spisali się pięściarze 
Stali Stocznia. Szczecinianie 
walcząc w grupie pierwszej zo­
stali je j zwycięzcami i tym sa­
mym uzyskali prawo ubiegania 
się o ekstraklasę. Przeciwnika­
mi bokserów Stali w walce o 
I  ligę będą pięściarze Błękit­
nych Kielce, którzy dopiero na 
finiszu zdobyli prymat w gru­
pie I I I  nieznacznie wyprzedza­
jąc wrocławską Gwardię.

Jak nas poinformowali dzia­
łacze klubu stoczniowego PZB 
ustalił już miejsce spotkania 
Błękitni — Stal Stocznia. Mecz 
o I  ligę odbędzie się 23 listopa­
da na ringu w Grudziądzu. 
Stoczniowcy korzystając z przer 
wy po zakończeniu rozgrywek 
w grupach przygotowywali się 
b. pilnie do spotkania na szczy­
cie. Po tygodniowym obozie w 
Wałczu obecnie podopieczni tre­
nera Bojanowskiego szlifują for 
mę w hali WDS. Najbliższy 
przeciwnik pięściarzy Stali Sto­
cznia to rutynowany zespół ma­
jący w swoich szeregach wielu 
pięściarzy uznanych na krajo­
wych riingach; takich jak Wnuk 
czy Zapart. Poza tym kielcza- 
nie, jako były I-ligowiec, mają 
sporo doświadczenia co w tak 
prestiżowym pojedynku nie bę­
dzie bez znaczenia. Warto po­
nadto nadmienić, że zespół Błę­
kitnych prowadzony jest przez 
Kazimierza Paździora. W tym 
miejscu rekomendacja wydaje 
się zbyteczna. Te atuty wcale 
nie przesądzają losów zbliżają­
cego się spotkania w Grudzią­
dzu. Wiadomo bowiem, że w 
zespole stoczniowców nie brak 
również dobrych pięściarzy. A 
oto kadra bokserów Błękitnych 
Kielce, z której K. Paździor wy 
bierze „10” na mecz ze Stalą

Stocznia: Wnuk, Zapart, Dzwo­
no wski, Tomasik, W ilk, Budzisz, 
Góra, Szczepański, Marczewski, 
Łakomieć, Marszałek, Bieniek. 
Drugiego I-ligowca wyłoni spot 
kanie Górnik Knurów — Olim ­
pia Poznań. (jk)

Jutro Polska-Algieria
W C Z O R A J  do  K ra k o w a  p rz y b y ła  

p iłk a rs k a  re p r e z e n ta c ja  A lg ie r i i ,  
k t ó r a  w  ś rod ę  n a  s ta d io n ie  H u tn i­
k a  w  N o w e j H u c ie  ro ze g ra  to w a ­
rz y s k i m ię d z y p a ń s tw o w y  m ecz p i ł ­
k a r s k i z zes p o łem  p o ls k im . M ec z  
ro zp o c zn ie  się o godz. 13.30.

O T O  16 zes p o łu  p o lsk ie g o: 
M o w iik , K o s trz e w a , D z iu b a , B u d ­
k a , Ja nas , W a lc z a k , B a rc z a k , S k ro -  
b o w s k i, K u p c e w ic z , L ip k a ,  C io łe k ,  
M a ty s ik , Iw a n ,  A d a m c z y k , T e r le ­
c k i, P ałasz.

19 P O Z Y C J A  
P O L S K IC H  P IŁ K A R Z Y

J U T R O  p iłk a r z e  W id z e w a  ro ze ­
g r a ją  p ie rw s z y  m e cz  w  t rz e c ie j 
r u n d z ie  P u c h a ru  U E F A ’ — z Ip s ­
w ic h  T o w n . W  p u c h a ro w y c h  ro ­
z g ry w k a c h  p o zo s ta ły  je szcze n a  
p la c u  b o ju  32 zes p o ły  z  16 k r a jó w .  
N a jw ię c e j d r u ż y n  z R F N  — sześć, 
z A n g li i  —  t r z y .  N ie  m a ją  n a to ­
m ia s t s w y c h  p rz e d s ta w ic ie li ta k ie

k r a je ,  ja k  W ę g ry , S z k o c ja , R u m u ­
n ia , A u s tr ia , G re c ja , S zw e c ja .

B io rą c  pod u w a g ę  w y n ik i  d w ó ch  
ru n d  e u ro p e js k ic h  p u c h a ró w  m o ż­
n a u ło ż y ć  ta b e lk ę . I  ta k  zespo ły  
R F N  z d o b y ły  39 p k t . ,  H o lan d ii! 33 
p k t . ,  H is z p a n ii 29 piet., N R D  21 
p k t .  N asze d ru ż y n y  z d o b y ły  9 p k t  
D a je  to  z a le d w ie  19 p o z y c ję  n a 33 
k r a je  b io rą c e  u d z ia ł w  p u c h a ra c h .

W  E L IM IN A C Y J N Y M  m e czu  p i ł ­
k a rs k ic h  M is trz o s tw  Ś w ia ta  — 82 
M e k s y k  z re m is o w a ł z K a n a d ą  1:1. 
D o  d a lszy ch  g ie -  a w a n s o w a ły  K a ­
n a d a  i  M e k s y k . G w a te m a la  po ko n a  
P a n a m ę  5:0. H o n d u ra s  z re m is o w a ł 
z K o s ta ry k ą  1:1. M a ro k o  p o ko n a ło  
Z a m b ię  2:0.

N A  je d n ą  k o le jk ę  p rze d  zakończę  
niean r o z g ry w e k  p iłk a rs k ie j e k s tra ­
k la s y  Z S R R , d ru ż y n a  D y n a m o  K i ­
jó w  z a p e w n iła  sob ie  t y t u ł  m i ­
s trz o w s k i.

Roczna dyskwalifikacja
Zenona Kasztelana
Z A R Z Ą D  P o ls k ieg o  Z w ią z k u  P i ł ­

k i  N o ż n e j r o z p a try w a ł s p ra w ę  b y ­
łe g o  za w o d n ik a  P o g o n i S zc zec in  
Z e n o n a  K a s z te la n a , z a w o d n ik  te n  
w  1978 r. w y je c h a ł do  A u s tr ii, 
g d zie  w y s tę p o w a ł w  ta m te js z y m  
k lu b ie  A d rn jra  b e z  f o r m a ln e j zgo­
d y  G K K F iS  p o p a r te j o p in ią  P Z P N .

W  b ie żą c y m  ro k u  Z . K a s z te la n  
p o w ró c ił do  k r a ju  i  P o g o ń  w y s tą ­
p iła  z w n io s k ie m  o dopuszczen ie  
go d o  g ry  w  b a rw a c h  te g o  k lu b u . 
Z a rz ą d  P Z P N  o d rz u c ił w n io s e k  P o ­
g o n i 1 u z n a ją c , że Z . K a s z te la n  
n ie p ra w n ie  p o d ją ł g rę  w  k lu b ie  
a u s tr ia c k im , u k a ra ł go ro czną  
bezw zg lęd n ą  d y s k w a li f ik a c ją .

POKRÓTCE
C Z E S Ł A W  L A N G  s k la s y fik o w a n y  

zo sta ł n a  tr z e c ie j p o z y c ji na liś c ie  
n a jle p s zy c h  szosow ców  ś w ia ta  se­
zo n u  1980. T y t u ł  n a jlep s zeg o  szo­
so w ca  ś w ia ta  1980 r. p rz y p a d ł za­
w o d n ik o w i ra d z ie c k ie m u , S e rg iu szo  
w i S u c h o ru c z e n k o w o w i. T u ż  za  
n im  s k la s y fik o w a n y  zo sta ł J u r i j  
B air in o w .

W  R O Z G R Y W K A C H  P u c h a ru  P o l­
sk i w  szpadzie  t ro fe u m  zdobyła  za ­
w o d n ic y  A Z S  W ro c ła w .

Z notatnika sportowca
WIĘCEJ W IDZÓW...

S P O T K A N IA  p iłk a rs k ie  X I I I  s e r ii  
sp o tk a ń  I I  l ig i  g ru p y  I  o g lą d a ło  19 
ty s . w id z ó w , a w ie c  p ra w ie  dw a  
ra z y  ty le  co w  p o p rz e d n ie j s e r ii . 
N a jw ię c e j k ib ic ó w  b y ło  w  G o rzo ­
w ie  — 6 ty s . n a s tę p n ie  w  W a łb rz y ­
c h u  — 5 ty s .. S zc zec in ie  (P o g o ń) —
4 tvs . N a jm n ie j  w  G liw ic a c h  —  200 
osób i  w  J e lc zu  — 300 osób.

STAL GRA O 13.15
P IŁ K A R Z E  S ta l i  S to c zn ia  w  X I V  

s e rii s p o tk a ń  g ra ć  bed a  w  W a łb rz y ­
c h u  w  n a jb liż s z a  n ie d z ie le  z Z a g łę ­
b ie m . M e c z  te n  ro zp o czn ie  sie  o 
godz. 13. N a to m ia s t  o s ta tn ie  s p o tk a ­
n ie  je s ie n n e j s e r ii ro z e g ra ła  n a  
w ła s n y m  b o is k u  29 lis to p a d a . S p o t­
k a n ie  to  m ia ło  s ie  rozp o czą ć  o godz.
14 je d n a k  ze w z g lę d u  n a szy b c ie j 
za p a d a ia c e  c iem n o ś c i ro zp o czn ie  sie  
o godz. 13.15. P o n ie w a ż  je s t  to  so­
b o ta . k ie ro w n ic tw o  k lu b u  c z y n i s ta -  , 
ra n ia  a b y  k ib ic ó w  d o w o z ić  a u to k a ­
ra m i.

Uwaga karatecy
W  N IE D Z IE L E  o godz. 11 w  D o ­

m u  K u l t u r y  S to czn io w ca - . .K o ra b ”  
p rz y  u l. 1 M a ja  o d b ęd z ie  sie w a ln e  
z e b ra n ie  k a ra te k ó w , n a k tó re  o rg a -  
n iż a to rz y  za p ra s za ła  w s zy s tk ic h  za 
w o d n ik ó w  w o je w ó d z tw a  szc zec iń ­
sk ie g o . C e le m  ze b ra n ia  je s t  re a k ­
ty w o w a n ie  K o m is j i  do  s p ra w  K a ­
ra te  d z ia ła ją c e j p rz y  T K K F .

V
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18 LISTO PADA

DZIŚ:
Romana. Klaudyny 

JUTRO:
Elżbiety, Seweryny

POGODA
ZACHM URZENIE duże, 

opady deszczu. Temp. do 
12 st. W iatry południowo- 
zachodnie, silne i porywi­
ste.

' D Z IŚ  ra n o  w  S zc zec in ie  ciś­
n ie n ie  w y n o s iło  997 h P a  (748,3 
m m  H g ). W  ciągu  d n ia  poc/.ąt. 
ko w o  sp a d ek , p ó ź n ie j w zros t 
c iś n ie n ia .

P O L S K I —  ..A re te u s z "  g. 19: S A L A  
P R Ó B  — ..C ze s ła w  M iło s z ” g. 17: 
W S P Ó Ł C Z E S N Y  —  ..F a c h o w c y ” g. 
19: M U Z Y C Z N Y  — ..Z b ó ie c k a  o b e r­
ż a ” g. 19.

D E L F IN  ( le i . 468-78) ..N ie w o ln ic a - m i 
ło ś c i” g. 15.45. 18 . 20 15. ra d ź .. 1. 15: 
ś rod a : ,,Ja  c i za g ra m  za.iacu” g. 9. 
10. 13, 14. ra dź .: ..N ie d o k o ń c zo n y
u tw ó r  n a p ia n o le ” g. 11. 15.45. 18. 
20.15 ra d ź .. 1. 15: K O S M O S  (te l. 
380-04) ..B ez s k ru p u łó w ” g. -13.30. 16.
18.15. 20.30, f r . ,  C .1 5 : środ a : ..K o n ­
t r a k t ’^ .  9.-11.15. 13.30. 16. 18.15 . 20.30, 
p o i.. 1. 15; B A Ł T Y K  ( te l. 733-35)
..G d z ie  sie po d z ia ła  7 k o m p a n ia ” 
g. 15.30, f r . :  . .U k r y t y  w  s ło ńc u ” g.
17.30. 19.30. p o i.. 1. 18: ś rod a : ..G d z ie  
s ie  po d z ia ła  7 k o m p a n ia "  g. 15.30; 
. .H a ir ”  g. 17.30, 19.45. U S A . 1. 15: 
C O L O S S E U M  ( te l. 458-18) ..39 stop­
n i” g. 9. 11.15. 13.30. 16. 18.15. 20.30. 
an g .. 1. 12 (w to r e k  i środ a ): P O L O ­
N IA  ( te l. 22-18-34) ..W e ro n ik a  w  
k r a in ie  c z a ró w ” g. 15. ru m .;  ..G e­
h e n n a ” g. 17, p o i., 1. 12: „ H a ir ” g.
19.15. U S A . 1. 15 (w to r e k  i  środa): 
P IO N IE R  ( te l. 475-02) ..G w ia z d b r  f i l ­
m o w y ”  g. 17. p o i.: „ D z ie c i w śród  
p ira tó w ”  g. 15. 1ap.: ..C o  m i zrob isz  
ja k  m n ie  z ła p ies z”  g. 18 20. po i.. 
1. 15: „Z em s ta  ró żo w e ! p a n te ry ” g. 
22: ś roda: ..C ze rw o n y  K a p tu r e k ” g. 
10. 17. p o i.; ..J e n n y  i T o b y  w ś ró d  
d z ik ic h  z w ie rz ą t” g. 11. 13. 15. U S A :  
..C o  m i z ro b is z  la k  m n ie  z ła p ies z” 
g. 18. 20: „ Z e m s ta  ró ż o w e i p a n te ry ” 
g. 22: P R O M IE Ń  „ B a ła m u t”  g. 17. 
19. ra d ź ., 1. 12: M A R S  — ..M ilc z ą ­
c y  w s p ó ln ik ”  g. 16. 18 15. 20.30. k a -  
n a d ., 1. 18: Z A M E K  — .K rw a w e  Ko­
d y ”  g. 18. m a ro k .. 1. 15: T R A N S  —  
..Ś m ie rc io n o ś n y  ła d u n e k "  g. 17. 
U S A . 1. 15: ..C z ło w ie k  z m a r m u r u ” 
g. 20. p o i.. 1. 15: S Z M A R A G D O W E  
(Z d r o le )  „ B łę k itn y  p ta k ”  g. 17.30 
ra d ź .; „ G w ia z d a  e s tra d y "  g. 19.30, 
ra dź .: M E W A  (Ż e le c h o w ó ) ..C h ło ­
p iec z b u rz y ”  g. 16.30. 18 au str.- 
P R Z Y J A Z Ń  (D ą b ie )  „ R e w o lw e r” g.
17.30. 19.30. W ł.. 1. 18: H U T N IK  (S tó ł 
c z y n ) . .Id e a ln a  p a ra ”  g. 17.30, U S A . 
1. 15; 1 M A J  (Ż y d ó w c e ) „ B łę k itn a  
p łe tw a ”  g. 17. a u s tra l.:  „P rz y g o d y  
P ica ss a” g. 18.45. szw .. 1. 15: B A J ­
K A  (P o lic e ) „O b c y  — 8 pasażer 
„N o s tro m o ”  g. 17 19.10. ang . 1. 15; 
B IA Ł Y  Ż A G IE L  (T rz e b ie ż )  „ K u g i-  
ta ń s k a  t ra g e d ia ”  g. 17. 19. ra d ź .. 1. 
15: S Y R E N K A  (Ja s ie n ica ) .B lo k a ­
d a ”  g. 17. 20, ra d ź ., 1. 12, cz. I I I  i 
IV :  R O B O T N IK  (P y rz y c e )  .Z w o ln ię  
n ie  w a ru n k o w e ”  • USlA. 1. 18: W I­
S Ł A  (G o le n ió w ) „ P a n ta le i” bu le .. 
1. 12: „ N o s fe ra tu  w a m p ir” R F N . 1. 
18: D A R  (S ta rg a rd ) ..O s ta tn i skok  
gan g u  O ls e n a ” d u ń sk i. 1. 15: IN A  
(S ta rg a rd )  ..N ie c h  ż v ie  M e k s y k ” 
ra d ź .. 1. 15.

R E P E R T U A R  K IN  na pod staw ie  in ­
f o r m a c ji  O P R F .

M U Z E U M  — S ta ro m ły ń s k a  27 —
S z tu k a  P o m o rza  Z a c h o dn ieg o  X I I I — 
X V I I  w  : S ta re  s re b ra  ze zb io ­
ró w  w ła s n y c h : S z tu k a  p o lsk a: P o ­
k a z  je d ne g o  ob razu : W ła d z tw o  
K s ią ż ą t P o m o rs k ic h  g. 11—17: S T A ­
R O M Ł Y Ń S K A  1 — G a le r ia  S z tu k i  
W spó łcze sne l — P o ls k ie  m a la rs tw o  
w spółczesne g. 11—17: W A Ł Y  C H R O  
B R E G O  3 — P o ls k a  nad B a łty k ie m  
p rze d  1 000 la t:  P rz y ro d a  m o rza :  
G o s po d a rka  m o rs k a  na P o m o rzu  
Z a c h o d n im  1945—70: D a w n a  k u ltu ra  
lu d o w a  na P o m o rzu  Z a c h .:  K u l­
tu ra  A f r y k i  Z a c h o d n ie !:  Z  d z ie ió w  
rze m io sła  n a P o m o rz u  Z a c h o d n im :  
P o ls k ie  w spółczesne m a la rs tw o  m a ­
ry n is ty c z n e  g. 11—17: S T A R Y  R A ­
T U S Z  — p i. R ze p ic h y  — D z ie je  
S zc zec in a  od X  w ie k u  do w s n ó ł-

czesności: „N as z  Szezeciin”  — d o k u  
m e n ty  35 -lec ia  g. 11—17: S A L O N  
M E L O M A N A  — p i. H o łd u  P ru s k ie ­
go 8 — R y s u n e k  Ja nusza S . J a n o w ­
skiego g. 11— 17: G A L E R IA  F A C ­
T U M  — B o i. K rz y w o u s te g o  —  w y ­
s ta w a  „ V e n u s  78” : Z A M E K  B W A  —  
3 S a lo n  J e s ie n n y  g. 11— 18.

S Z P IT A L E
P O Ł O Ż N . I  G IN E K O L . — P o m o ­
rza n y ; O D D Z . C H IR U R G . — u l.  
A rk o ń s k a ; K L IN IK A  C H IR U R G I I  
D Z IE C . — U n i i  L u b e ls k ie j ( d y ż u r  
o g ó ln y ); M IE J S K I S Z P IT A L  D Z IE C .
— W o jc ie c h a  7 (d y ż u r  o p a rze n io ­
w y ).

P R Z Y C H O D N IE

D Z IE C IĘ C A  -  W o jc ie c h a  7 -  g. 
¡8—7: D O R O S Ł Y C H  -  Je dnośc i N a -  
ro d o w e i 12 — g. 20—7: S T O M A T O ­
L O G IC Z N A  -  Jednośc i N a ro d o ­
w e j 12 — g. 20— 7; N a d  O d ra  18 — 
g. 8—19: C H IR . D Z IE C IĘ C A  -  W o j­
c iecha 7 — g. 8—20.

A P T E K I

J A G IE L L O Ń S K A  16A (dod. o d tr u t ­
k i  i t le n ) te l. 371-55: A L . P I A ­
S T Ó W  60 — te l. 465-17; M A R C IN A  1
— te l. 22-21-09: S T O Ł C Z Y N  '  N a d  
O d rą  20 — te l. 239-422; P O D J U C H Y ,  
p i. W o lno ś c i 5 — te l. 612-820.

S Ł U Ż B A  Z D R O W IA  — te l. 425-25 
i  446-46 -  g. 7—21.
U S Ł U G O W A  — te l. 428-14 . 473-15 — 
g. 8 -1 9 .
K O L E J O W A  r -  te l. 935.
R U C H  S T A T K Ó W  — te l. 918.
S T A N  D R Ó G  — 980.

P O G O T O W IA

P O G O T O W IE  R A T U N K O W E  — te l.  
999; S T R A Ż  P O Ż A R N A  -  998; P O ­
G O T O W IE  M O  — 997: P O G O T O ­
W IE  D R O G O W E  — 981: P O G O T O ­
W IE  D Ź W IG O W E  — ' 982: P O G O ­
T O W IE .  E L E K T R O W N I — 991: P O ­
G O T O W IE  G A Z O W N I — 992: P O ­
G O T O W IE  W O D O C IĄ G Ó W  I  K A ­
N A L IZ A C J I  — 994: P O G O T O W IE
L O K A T O R S K IE  -  986: P O G O T O ­
W IE  S P Ó Ł D Z IE L C Z E  — 22-24-16:
P O G O T O W IE  T V  — 356-96 i  359-55.

TELEWIZJA

P R O G R A M  I

15.58 P ro g ra m  d n ia . 15.55 O b ie k ty w ,  
16.15 D z ie n n ik . 16.30 T V  K lu b  S e­
n io ra . 16 55 T e le tu rn ię l „ S k o ja rz e -  
n ia ” . 17.15 D om  i m y . 17.35 M ag a zy n  
T V  M ło d y c h . 18.15 K r ó l ik  Bugs  
p rzed s ta w ia  18.40 P o ls ka  K ro n ik a  
F ilm o w a . 18.50 D o b ra n o c . 19 L e k a rz  
ra d z i. 19.10 Ś w ia d k o w ie . 19 30 D z ie n ­
n ik . 20.10 F ilm  T V  ra dź . „ S y b e r ia ” . 
21.45 P ra w d ę  m ó w ią c . 22-20 D z ie n ­
n ik . 22.35 Ś p ie w a m  sobie i m u zo m  —  
p ieśn i i f ra s z k i Ja n a  K o c h a n o w ­
skiego.

P ro g ra m  lo k a ln y . 19.30 D z ie n n ik .  
20.10 A n ty k w a r ia t  —  ..H is to r ia  na 
p e rg a m in ie  s p isa na” . 20.40 K s z ta łt  
s ło w a . 21.10 „24 g o d z in y ” . 21.20 P o ­
ra d n ia  „ Z a u fa n ie ” . 22.05 T e a tr  
W sp o m n ień  1970 ..K rze s ło  w  szcze­
ry m  p o lu ” . 23.20 Je z . a n g ie ls k i.

U W A G A :  T V  zas trzeg a  sobie z m ia ­
n y  w  p ro g ra m ie .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

14.36 Je z . a n g ie ls k i. 15.05 Je z . ro ­
s y js k i. 15.35 P ro g ra m  z R o sto ck u , 
16 „ P o lo w a n ie ” . 17 W iad o m o śc i, 
g im n a s ty k a . 17.15 T e le te k a . 17.45 M u ' 
z y e zn e  im p re s je . 18.15 F ilm y  d la  
k a żd eg o . 18.50 T V  d z ie c ię ca . 19 G o ­
d z in a  d la  ro d z ic ów . 19.25 P ro g n o ­
za pogody , k r o n ik a . 20 F ilm  N R D  
„ P rz e jś c ie ” . 21.15 D z ie ń  na Z ac h o ­
d z ie . 22 K ro n ik a . 22.15 D z ie ła  m u ­
zyc zn e .

Ś R O D A

7.55 Jez. a n g ie ls k i. 9.25 K ro n ik a .  
10 F ilm  „ P rz e jś c ie ” . 11.15 ..D z ie ń  
na Z a c h o d z ie ” . 12 G o d z in a  d la  ro ­
d z ic ó w . 12.25 W iad o m o śc i. 12.45 Jez. 
a n g ie ls k i. 15.20 F ilm  ru m . ..P oste  
re s ta n te ” . .16.50 W iad o m o śc i. 16.55 
P rz e g lą d  s p o rto w y . 18.50 T V  d z ie c ie  
ca. 19 F ilm  T V P  „ Z n a k  o r ła ” . 19.25 
P ro g n o za  pog od y . k r o n ik a . 20 
K w ia ty  d la  A n n y  S eghers. 20.40 
F i lm  k r y m . z s e r ii „ S p ra w y  z 3 kon  
ty n e n tó w ” . 21.35 K ro n ik a . 21.50 
S p o rt. 22.35 W iad o m o śc i.

P R O G R A M  I

14 S tu d io  „ G a m a ” . 14.20 S tu d io  „ R e ­
la k s ” . 14.25 S tu d io  „ G a m a ” . 15.05 
K o re s p o n d e n c ja  z z a g ra n ic y . 15.10 
S tu d io  „ G a m a ” . 16 M u z y k a  i A k tu a l  
ności. 17 P o le m ik i. 17.30 R a d io k u -  
r ie r .  18 A u d y c ja  p u b lic y s ty c zn a .
18.25 N ie  ty lk o  d la  k ie ro w c ó w . 18.33 
K o n c e r t  życ zeń . 19.25 K ie rm a s z  p o l­
s k ie j p io se n k i. 19.40 G ra  k a p e la  
rzeszow ska z P ią tk o w e j.  20.05 W ie -  
szór w  S tu d iu  „ G a m a ” . ,21.20 T y ­
d z ie ń  m u z y c z n y  w  k r a ju .  22 Z  k r a ­
ju  i ze ś w ia ta . 22.20 T u  ra d io  k ie ­
ro w c ó w . 22.23 B ydgoszcz na m u zy c z  
n e j a n te n ie . 23 W ita  W as P o lska . 
0.06 K a le n d a rz  k u l tu r y  i n a u k i p o l­
s k ie j. 0.11 N o c z m e lo d ia  1 p iosen­
ka  z K o s za lin a .

P R O G R A M  I I

14.10 W ie c e i. le n ie j ,  n o w ocześn ie j.
14.25 T u  R ad io  M o s k w a . 14.45 R o b e rt  
S c h u m a n n  — I  s y m fo n ia  B -d u r .
15.20 P o p o łu d n ie  d z ie w c z ą t i  ch ło p ­
có w . 16 K la s y c y  m u z y k i ro z ry w k o ­
w e j. 16.10 M ło d e  ta le n ty  na ra d io ­
w e j a n te n ie . 16.40 „ C h iru rg ia ” . 17 
O p e re tk a . 17.20 Sposób na żyę ie . 18 
A m a to rs k ie  zespo ły  p rzed  m ik ro ­
fo n e m . 18.25 P le b is c y t S tu d ia  „ G a ­
m a ” . 18.30 E cha d n ia . 18.40 K ra io b ra  
zy . 19 M u z y k a . 19.40 In fo rm a c je ,  
ra d y . p ro p o zy c je . 19.55 K a ta lo g  w y ­
d a w n ic z y . 20 R e d a k c y jn e  F o ru m .
20.20 P ły t y  s ta re  i n d w e. 21.40 M u ­
zy k a . 22 R a d io w y  T y g o d n ik  K u l­
tu ra ln y . 22.40 PoLska m u zy k a  w spół 
czesna. 23.35 C o s ły c h a ć  w  św iec ie . 
23.40 M u z y k a  na do b ran o c .

P R O G R A M  I I I

Z d z is ła w  U zm ań s ki —  
22-85-97.
T E L E P O G O T O W IE  —
M ie c zy s ła w  U a n a p s k i —  
22-38-32.
T E L E P O G O T O W IE  —
B ru n o n  Ja fk im ow ioz —  
381-5L
A N T E N Y  in s ta lu ję  —  
Mile h a l K  iiziew.icz —  
446-38.
T E L E P O G O T O W IE  —
in s ta lo w a n ie  a n te n  — 
C zes ław  G ą g a ls k i, 81Ö- 
639.
T A P E T O W A N IE  — m a ­
lo w a n ie , te l. 22-88-70 
„S p o łe m ” .
C Y K  L IN  O W  A N IE  —
W o jc ie c h  Z a k ro e k i — 
352-45.
E K S P R E S O W O  c y k l i-  
n u je m y  — te l. 22-98-70 
„S p o łe m ” .
C Y K L IN O W A N IE  — Ro
m a n  B in ie k  — te l. 22- 
24-56.
N A P R A W A  p ra le k  a u to  
m a tyczm ych  — te l. 23- 
218-30. R ys zard  D o h ru c k i. 
M O N T A Ż  k a m is z y , ż a ­
lu z j i  p rzec iw s ło n ec z­
n y c h . tap lc eń k a  d rz w i,  
te l. 22-41-70 — R ys zard  
S ę k o w s k i.
Ż A L U Z J E  p rzec iw s ło ­
n eczne, m ięd izyszybow e
— sp rze d aż  w y s y łk o w a
— Jan u sz  M aircyn iiuk, 
Soipot, u l. K o rd e c k ie ­
go 8.
O C IE P L A N IE  d rz w i sy­
s te m em  g a b in e to w y m , 
u s zc ze ln ia n ie  okien ,, 
m o n ta ż  k a rn is z y  —  
230-840 — M a r ia n  K & iąż- 
kiew.lcz.
M E B L O Ś C IA N K I po leca  
s k le p . S zczec in , u l. 
U ła ń s k a  l&a.

P R O S T O W N IK I do ła ­
d o w a n ia  a iku m u ła ita ró w , 
re g u la to ry  n a p ię c ia  do  
te le w iz o ró w  —  poleca  
S k le p  M o to ry z a c y jn y  
R zem ieś ln icze g o  D o m u  
T o w a ro w e g o , Szczecin,, 
u l. K r .  J a d w ig i 4,

L O K A L  MO m  k w „  s iła  
w o d a, 1000 m  lew. p la *  
cu, o d stąp ię . O fe r ty  
24202 B iu ro  O głoszeń
Szczecin.
S P Ó Ł D Z IE L N IA  P ra c y  
„ F O T O -S T U D IO ”  w  
S zc zec in ie  u n ie w a żn ia  
zg ub iona p ie c zą tk ę  o 
tre ś c i: W U S P  0 / . ,F 0 -  
T O -S T U D IO ”  S zczec in . 
Z a k ła d  F o to o p er a to rs k i 
n r  49 P o g o rze lic a  C e n ­
tru m  W czasow e. 
U N IE W A Ż N IA  się  p ie ­
c zą tk ę  „ B u fe t  n r  ®1 w  
S zc zec in ie  u l. B a t  
C h ło p sk ich  120 P G H  
„K o n s u m y ” O d d z ia ł 
S zc zec in ”
Ś W IA D K Ó W  w y p a d k u  
a u to b u so w e g o  15.11. oko  
ło  godz. 9.35 na uL  
S c za n ie c k łe j, p rz y  w ia ­
d u k c ie , p ro szę  o sk o n ­
ta k to w a n ie  z k ie ro w c ą  
au to b u su , u l. Ł o k ie tk a  
10/23. S p ra w a  bard zo  
p iln a .

P R O G R A M  I I

15.20 P ro g ra m  d n ia . 15.25 D la  m ło ­
d yc h  w id z ó w  „ S e k re ty  k in a ” . 16.05 
Jęz. n ie m ie c k i. 16.35 .Jęz. an g ie ls k i. 
16.55 D la  m ło d y c h  w id z ó w  „ L a ta ją c y  
H o le n d e r” . 17.30 P a ra d a  b rz y d k ic h  
w si. 18 S z k ie łk o  i oko . 19.10 P ro g ra m  
lo k a ln y . 19.30 D z ie n n ik . 20.10 W to re k  
m e lo m a n a  -  w  k rę g u  m is trz ó w  ba 
ro k u  21.20 B ez recept.. 21.50 60 la t  
k in a  ra d z ie c k ie g o  „ C y r k ” . 23.20 Jez. 
n ie m ie c k i.

Ś R O D A

6 i 6.30 T T R . 8.10 C h e m ia  d la  k i .  
V I I I .  9 F iz y k a  d la  k i .  V I .  9 55 „ M ó j  
m a ły  s a m o c h o d z ik ” , 13.30 1 14 T T R .
15.20 N U R T  — m a te m a ty k a . 15.55 
O b ie k ty w . 16.15 D z ie n n ik . 17 Loso­
w a n ie  E x p res s L o tk a  1 M a łe g o  L o t­
k a . 17.10 S p ra w o zd a w c zy  m a ga zyn  
s p o rto w y . 19 D o b ra n o c . 19.10 C arne- 
ra ta . 19.30 D z ie n n ik  20.10 F ilm  po i. 
„ P e r ła  w  k o ro n ie ” . 22.10 X Y Z  — 
cz. I .  22.50 D z ie n n ik . 23.00 X Y Z  —  
cz. I I .

P R O G R A M  I I

10 F ilm  T V  f r .  „ B ry g a d y  T y g ry s a ” .
11 A n ty k w a r ia t .  11.30 F ilm  C SR S  
„D o m  n a s k ra ju  m ia s ta ” . 12.25 L e ­
k a r z  ra d z i. 15.55 P ro g ra m  d n ia . 16 
Jez. a n g ie ls k i. 16.30 Jez. n ie m ie c k i.  
17 P ro g ra m  m o rs k i 17.30 F ilm  C SR S  
„D o m  na s k ra ju  m ia s ta ” . 18.30 
T W P  -  35 -lec ie ..P ro b le m ó w ” , 19.10

15.05 P rz y p o m in a m y  f i la d e lf i js k ie  
b rz m ie n ie . 16 W s p o m n ie n ia  o W acła  
w ie  S z y m a n o w s k im . 16.15 M u z y k o -  
b ra n ie . 16.40 R e p o rta ż  l i te ra c k i.
17.05 M u zy c zn a  p o czta  U K F . 17.40 
B ie ls z y  o d c ie ń  b lu e s a * 18.10 P o l i ty ­
k a  d la  w s zy s tk ic h . 18.25 Czas r e la k ­
su. 19 „ G d y b y  pan  w ie d z ia ł, m i­
s trzu  C a n a le t to ” . 19.20 N iezn o ś n a  
Z o śk a . 19.35 O p e ra  ty g o d n ia . 19.50 
„ L o t  n ad  k u k u łc z y m  g n ia zd e m ” . 20 
A n to lo g ia  p io se n k i fra n c u s k ie j. 20.30 
„ K w ia ty  z p ie rz a ”  — słuch. 20.55 
R o ck  w  F ilh a rm o n ii .  21.30 Ś la d a m i 
ja zzo w y c h  le g en d . 22 F a k ty  d n ia . 
22.08 G w ia z d a  s ie d m iu  w ie c zo ró w  — 
E u m ir  D e o d a to . 22.15 G ra n ic e  m u ­
z y k i  23 05 M ie d z y  d n ie m  a snem .

P R O G R A M  IV

13.50 T u  S tu d io  S te re o . 14.45 G ra  ka  
p ela  z K o ś n y c h  C h a m a ró w . 15.05 
„ M a ty s ia k o w ie ” . 15.40 K s ią ż k i do  
k tó ry c h  w ra c a m y  16.05 T a k ie  beda  
R zec zyp o sp o lite . 16.25 R o zm o w y  o 
s p ra w a c h  ro ln ic tw a . 16.40 P A W . 17 
M iło ś n ik o m  n f t iz y k i k la s y c zn e j. 17.30 
S zc zec iń sk ie  p o p o łu d n ie . 18.05 T r y ­
b u n a  W y b rz e ż a  18.25 B a n k  in ic ja ­
t y w  — lic e n c le  na sprzedaż. 19.15 
J ę z . a n g ie ls k i. 19.30 O pow ieść o V e r  
d im . 20 S a lz b u rg e r  Fes tsp ie le 80. 
21.20 W a rs za w s k a  Je sień  80. 21 50 
N U R T  — W y c h o w a n ie  es tetyczne. 
22.15 W e rs je  i k o n tro w e rs je . 22.50 
F r i t z  K re is le r  — .C ie rp ie n ia  m iło s -  
sne” .

M A T R Y M O N IA L N E

B IU R O  M a try m o n ia ln e  
R O D Z IN A  poleca s w o je  
us ług i. K lie n to m  b iu ra  
w  p ie rw s zą  i  trze c ią  
środ ę m ie s iąc a  b e z p ła t­
nyc h  p o rad  u d z ie la  
d o k to r  psy ch o lo g ii. 
S zczec in , u l. R o se nb e r­
g ó w  HO. T e le fo n  765-70. 
C IE K A W E , now oczesne  
usług i m a try m o n ia ln e  
p ro w a d z i psycholog . D y  
s k re c ja  zap e w n io n a . 
„ J u n o n a ” P rze m y ś l, 
s k r y tk a  148. 
N A J S T A R S Z E  W Polsce  
B iu ro  M a try m o n ia ln e  
„ M a łż e ń s tw o ” 61-707 P o ­
zn ań , L ib e lta  29 — ko ­
ja r z y  szczęś liw e m a ł­
żeń s tw a .

N IE R U C H O M O Ś C I

S P R Z E D A M  d z ia łk ę  roi 
nlezą. Szczec in  — S ze­
ro ka  2.
S P R Z E D A M  d o m  W
S za m o tu łac h , w  s ta n ie  
s u ro w y m . O fe r ty  „ P ra ­
sa” P o zn a ń . G ru n w a ld Z
k a  18 d la  2220 g.
S P R Z E D A M  lu b  w y ­
d z ie rż a w ię  s zk la rn ię  w  
K ra k o w ie . W yg o d ne  
m ie s zk a n ie  za p e w n io n e . 
O fe r ty  46571 .P ra s a ” 
K ra k ó w , W iś ln a  2.

N A U K A

A N G IE L S K IE ,  n ie m ie c ­
k ie . f ra n c u s k ie  t łu m a ­
cze n ia , l is ty  le k c je  — 
J a g ie llo ń s k a  7/2. te ł 
38-666, godz. 14— 18 
U D Z IE L A M  k o re p e ty c ji  
— za k re s  s z k o ły  pod­
s ta w o w e j. te l. 22-38-70. 

P R A C A
Z A O P IE K U J Ę  się dziec  
k ie m . n a jc h ę tn ie j w

śród m ieś c iu , w  w ie k u  
do 1,5 ro k u , c o d z ie n ­
n ie  do godz. 16. O fe r ty  
24220 B iu ro  O głoszeń  
Szczec in .

R O Ż N E
P O G O T O W IE  T e le w lz y j  
ne W P H W  S zczec in , ul. 
W ie lk a  25 c zy n n e  w  
godz. 8— 17. w  n ie d z ie ­
lę  od 9— 12. T V  cza rn o ­
b ia ła  te l. 356-96 T V  k o ­
lo ro w a . t e l .  359-55. G w a

ra n c ja  6 m iesięcy. 
T E L E P O G O T O W IE  
Z b ig n ie w  K n o p  — 3 
06.
T E L E P O G O T O W IE
.Tan B u g a js k i —  22-71 
T E L E P O G O T O W IE
W a ld e m a r C ze rn ik  
809-04.
T E L E P O G O T O W IE
A nd rz  e j T a  r  gowskd 
740-50.
T E L E P O G O T O W IE

— K U P N O
51-

P R ZF .D  W O J E N N Y  Sa-
— m ochód  k u p ię . O fe r ty  

-46. „35406” P ra sa . Łó d ź ,
— P io trk o w s k a  96.
— R O Z R U S Z N IK  M e rc e ­

desa 190 D  t e l ,  22-88-
— 84.
— P R Z Y C Z E P Ę  to w a ro w ą ,  

ty lk o  ty p o w ą  do F ia ta .
— te l. 22-77-75.

Z głębokim żalem zawiadamiamy, 
że 16 listopada 1980 r. zmarła 

śp.

Aniela Jeszke
Msza święta odprawiona zostanie 
19 listopada o godzinie 7.30 w koś­
ciele pod wezwaniem św. Andrzeja 

Roboli.
Wyprowadzenie zwłok z Domu 
Przed pogrzebowego przy Cmentarzu 
Centralnym o godz. 14 o czym za­
wiadamia pogrążona w głębokim 

żalu
CÓRKA Z  RODZINĄ.

Mgr Teresie Marszalec
wyrazy głębokiego współczucia z 

powodu śmierci

Matki
składa
Zarząd Oddziału Stowarzyszenia In ­
żynierów i Techników Przemysłu 

Spożywczego w Szczecinie.

Kol. Hance Wolickiej
serdeczne wyrazy współczucia 

z powodu śmierci

Ojca
składają:

dyrekcja i Rada Zakładowa 
PÓPN „CPN”, kierownictwo 
oraz koleżanki i koledzy z 
ZGPN-3 w Szczecinie.

Zofii i Przemysławowi Cichorskim 
wyrazy serdecznego współczucia z 

powodu śmierci

Teścia i Ojca
Zygmunta Cichorskiego

weterana
Powitania Wielkopolskiego 

składają:
dyrekcja, POP PZPR, pra­
cownicy, uczniowie i słu­
chacze Zespołu Szkół Eko­
nomicznych nr 2 im. St.
Staszica.

S P R Z E D A Ż
S P R Z E D A M  sam ochód  
c ię ż a ro w y  T a t ra  w  p e ł­
n i s p ra w n y . J a n  N o ­
w a k , Ś w ie rk o w a  8 62-050 
M o sin a .
T R A B A N T A  (1975) i  S il­
n ik  T ra b a n ta , te l. 22-73- 
4«, B a rn im a  15/44. 
S Y R E N Ę  105 L , w  b a r ­
dzo d o b ry m  s ta n ie . G ry  
i  in o , te l. 22-83.
C IĄ G N IK  C 328. O fe r ­
ty  24205 B iu ro  O głoszeń  
Szczec in .
F IA T A  1500 (1979), te l. 
456-51.
W A R T B U R G A  p rz e j-  
śc ió w k ę  (1866). Z a le s k ie  
go 20 (16— 19).
P Ł A S Z C Z E  s k ó rzan e , 
u l. B enesza 18/9. 
K U R T K Ę  1 spódn icę  
sk ó rzan ą  — c ie m n y  
b rą z . ro z m ia r  ś red n i, 
te l. 22-89-26.
S Z A F Ę  od se g m en tu  
'W is ła  .‘ u x ’ ', te l. 700- 
27.
P IE C  c.o. 1« m  kw ., 
P iłc h o w o . ul. Starodeś- 
na 17.
O K U L A R Y  w ło s k ie  d la
k ie ro w c ó w . O fe r ty  24171 
B iu ro  O głoszeń Szcze­
cin.
M A G N E T O F O N  M-S32 
S D  m a ło  i t fv w a n y . T e le  
fo n  436-80 Od 8— 11. 19— 
21.
S T Ó Ł  ro z k ła d a n y , sza f­
k ę  pod te le w iz o r, szafę  
z n a d s ta w k a , z k o m p le  
t.u . .S w a r-K o m b i" . te l. 
822-612 po godz. 17. 
W IĘ K S Z Ą  ilość d o n i­
czek o ś re d n ic y  10— 12 
c e n ty m e tró w . o raz  ce­
b u lk i tu lip a n ó w , w ie l­
k o k w ia to w e . K o z ło w s k i 
— S z c z e c in -S k o lw in , u l. 
N o w v  S w iiat 1. 
S Z C Z E N IĘ T A  p e k iń c zy  
k i 7-ty g o d n io w e  G o le ­
n ió w  u l. W y s p ia ń s k ie ­
go 3/4
S P R Z E D A M  50 szt. 6-
m ie s ięe zny ch  sa m ic  n u ­

t r i i  s z a f ir  — g re n la n d . 
W iadom ość k ie ro w a ć  
72-U1E S te p n ic a , u l. W o j  
ska P o lskiego  2, teL  
1«3.

L O K A L E

W Y N A J M Ę  p o k ó j 2 
u czn io m . S ze ze c in -S k o l-  
w in , ud. N o w y  Ś w ia t  1. 
z a m i e n i ę  m ie s zk a n ie  
d w u p o k o jo w e  i  tr z y p o ­
k o jo w e , w  n o w y m  b u ­
d o w n ic tw ie  n a t r z y  po­
k o je  I  p ię tro , ś ród ­
m ieśc ie . c.o ., te le fo n , 
b a lk o n . In fo rm a c ja  22- 
31-30, po  godz. i6. 
K O M F O R T O W E  M -2, 
c e n tru m  z a m ie n ię  na  
d w u p o k o jo w e , te l. 382- 
01.
3 P O K O J E  z a m ie n ię  na  
2 m ie s z k a n ia , te l. 226- 
741, od godz. 16. 
3 -P O K O J O W E , m ie s zk a ­
n ie  w ła sn o ś c io w e , k o m ­
fo r to w e . c.o ., I  p ię tro ,  
te le fo n , w  ś ród m ieś c iu , 
za m ie n ię  na 2 m ie s zk a ­
n ia , 2 -p o k o jo w e  i 1 -p o -  
k o jo w e , o  ty m  s a m y m  
s ta n d a rd z ie , lu b  na d o - 
m e k  w  szeregow cu , tel. 
394-69.
M -3 , sp ó łd zie lc ze, za ­
m ie n ię  na dw a m ie sz­
k a n ia  M -2  ró w n ie ż  
spółdzielcze.- T e le fo n  
grzec zn o śc io w y  79-24-56. 
J E L E N IA  G Ó R A . M ie ­
szk an ie  M -2 . o ra z  t r z y ­
p o k o jo w e  z a m ie n ię  na  
je d n o  w ię ks ze  w  S®c.ze- 
etn ie . K o ło b rze g u , K o ­
sza lin ie . P rz y jm ę  in n e  
p ro p o zy c je . O fe r ty  24203 
B iu ro  O głoszeń S zcze­
cin.
J E L E N IA  G ftR A . M ie ­
szk a n ie  k w a te ru n k o w e ,  
2 -p o k o jo w e  n o w e  b u ­
d o w n ic tw o  — z a m ie n ię  
n a podobne lu b  spó ł­
d z ie lc z e  w  S zczec in ie . 
O f e r t y  te l. 255-13 — Je ­
le n ia  G ó ra . lu b  Szcze­
c in  W y z w o le n ia  88/5.

„ K U R IE R  S Z C Z E C IŃ S K I”  — d z ie n n ik  R o b o tn ic ze j S p ó łd z ie ln i W y d a w n ic z e !  ..P ra s a — K s ia ź k a —R u ch ” . W Y D A W C A :  K o m b in a t W y d a w n ic z o -K o lp o r ta ło w y  w  S zc zec in ie  R E ­
D A K C J A ; p l H o łd u  P ru s k ie g o  8. 70-550 S zc zec in , s k r  poczt. 70-952. R e d a g u je  k o le g iu m . T E L E F O N Y : c e n tr a la  430-21. s e k re ta r ia t  red naczelnego  457-41. s e k re ta rz  reclakCR  
467-21. dz. m ie js k i 162-35. dz. e k o n o m .-m o rs k i 427-77, dz. s p o rto w y  379-50. dz. łącznośc i /  C z y te ln ik a m i 450-21 re d . p o ra n n a  (od godz. 6) 22-10-28 i 22-12-50. d a le k o p is y  sz-tfl-is . 
O G Ł O S Z E N IA  p rz y jm u je  B iu ro  R e k la m  i O głoszeń. 70-550 Szczec in  p l. H o łd u  P ru s k ie g o  8. te l. 394-34 o ra z  w s zy s ta ie  b iu ra  ogłoszeń RS W  „ P ra s a —K s ia z k a — R uch  n a te re n ie  
k r a ju  Z a treś ć  i te rm in  d ru k u  ogłoszeń re d a k c ja  n ie  ponosi o d p o w ie d z ia ln o ś c i. IN F O R M A C J I o w a ru n k a c h  p re n u m e ra ty  u d z ie la ła  o d d z ia ły  R S W  .P ra s a —K s ią ż k a — k u c  >
I u rz ę d y  p o cztow e. C en a  p re n u m e ra ty  ro c z n e j 312 zł. P re n u m e ra tę  ze z le c e n ie m  w v s v łk ł za g ran icę p rz y jm u je  C e n tra la  K o lp o r ta ż u  P ra sy  1 W y d a w n ic tw  u l. T o w a ro w a  zs. 
00-958 W a rs za w a , k o n to  N B P  X V  O d d z ia ł w W a rs za w ie  n r  U53-201045-139-11; p re n u m e ra ta  ta  Jest d roższa od p re n u m e ra ty  k r a jo w e j o 50 p ro c . d la  z le c e n io d a w c ó w  in d y w i­
d u a ln y c h  I o 100 proc. d la  z le c a ją c y c h  in s ty tu c ji  ! z a k ła d ó w  p ra c y . N r  In d e k s u  35034. D ru k :  S zczec ińsk ie  Z a k ła d y  G ra fic z n a .
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Awaria ciepłowniczej magistrali

Ul. Wielka -  zamknięta
W KOŃCU ub. tygodnia w 

rejonić ul. W ielkiej . nastąpiła 
awaria sieci ciepłowniczej. Spo­
wodowało to zakłócenia w do­
stawach ciepła i ciepłej wody 
do większości szczecińskich 
mieszkań. Wczoraj o godz. 9 do 
stawy te trzeba było zupełnie 
wstrzymać.

Na szczęście pogoda poprawi­
ła się w tym czasie i wysoka, 
jak na połowę listopada, tem­
peratura czyni te ograniczenia 
znośniejszymi. Obecnie ekipy

W Y KOP w poprzek ul. 
Wielkiej. Jeszcze nie obo­
wiązuje objazd przez pl. 
Hołdu Pruskiego.

(Fot. Z. Jodkowski)

Okiem reportera

Kwaśna cena
N A  P Ó Ł K A C H  w ie lu  sk le p ó w  spo  

iy w c z y c h  p o ja w iły  się m a lu tk ie  
pu sze czk i so k u  c y try n o w e g o . P ro ­
d u c e n te m  tego  s p e c ja łu  je s t zn a ­
n a w  n aszym  k r a ju  f irm a  „D o d o-  
n i ” . D o ty c h c za s  jedna<k s p ro w a d z a ­
n e  do P o ls k i s o k i t e j  f i r m y  ro z le ­
w a n e  b y ły  do  pusze k  m ie szczących  
o k . 600 g ra m ó w . N a to m ia s t  sok cy ­
t r y n o w y  t r a f ia  do  P o ls k i w  pusz­
k a c h  m ie szc ząc yc h  je d y n ie  185 g ra ­
m ó w . S o k  te n  gościł ju ż  w  n a ­
s zy m  k r a ju  p rze d  6—7 la ty  1 ta k że  
w te d y  b y ł s p rz e d a w a n y  w  id e n ty c z  
n y c h  o p a k o w a n ia c h . Jest je d n a k  
p e w n e  „a-l«” ..

600-g ram ow a puszka so ków  „D o. 
do n i”  k o s z tu je  28 z ł, n a to m ia s t  
185-g ra m o w a puszk a  soku  c y try n o ­
w e g o  te j  s a m e j f i r m y  k o s z tu je ... 
25 z ł. P o n a d to  p ra g n ie m y  p rzy p o m ­
n ie ć , że p rzed  6— 7 la ty  ow a m a ła  
puszeczka soku c y try n o w e g o  ko s zt o 
w a ła . .. 9 z ł. Z d a je m y  sob ie  s p ra w ą , 
że p rzez  te n  czas w s zy s tk o  na św ie  
e ie  p o d ro ża ło , je d n a k  w y ra ż a m y  
w ą tp liw o ś ć , a b y  u t r z y m a ły  się ce ­
n y  p rz e tw o ró w  z g ra p e fr u itó w  i po 
m a  ra ńe z , a o k iilk as e t p ro c e n t w z ro  
s ły  ce n y  s o k ó w  z c y t r y n y .

W y d a je  s ię , że w  ty m  p rz y p a d k u  
k o n ie c z n a  je s t in te rw e n c ja  P a ń stw o  
w e j K o m is j i C en . (M a cz)

PROSZĘ O GŁOS
M A K U L A T U R A  D O  W Z IĘ C IA

„ IN F O R M U J E . 4e n a  te re n ie  ca ­
łe g o  C m e n ta rz a  C e n tra ln e g o  sa h a ł­
d y  o p a k o w a ń  po zn ic za c h , ś w ie ­
ca ch  i in .  B y ło b y  m a rn o tra w s tw e m  
p o zo staw ić  te  k a r to n y  a b y  zn iszcza­
ły .  zam ias t oddać ie  la k o  su ro w iec  
w t ó r n y  do pon ow n eg o  p rz e ro b u ”  -  
p is ze  C z y te ln ik .

R ze c zy w iś c ie  d z ie s ią tk i k i lo g ra  
m ó w  k a r to n u  n ie  p o w in n y  zb u tw ie ć  
1 zostać w d e p ta n e  w  b ło to . T y m  
-b a rd z ie j że w a la ja c e  sie p a p ie ry  
n ie  w y g la d a ia  e s te ty c zn ie  i trze b a  
j e  co p re d ze j u p rz ą tn ą ć . P ro p o n u ­
je m y  w ie c . a b y  s łu żby  c m e n ta rn e  
n ie  ty lk o  u p o rz ą d k o w a ły  te re n , a le  
ta k ż e  o d ło ż y ły  osobno m a k u la tu rę .  
D o b rz e  b y ło b y , g d y b y  c i p ra c o w ­
n ic y  d o s ta rc z y li ó w  s u ro w ie c  do  
s k u p u  lu b  te ż  w e s z li w  p o ro zu m ie ­
n ie  z m ło d z ie żą  szk o ln a  czy h a rc e ­
rz a m i. a b y  u c z n io w ie  o d w ie ź li m a ­
k u la t u r ę  do s k ła d n ic y .

Transport i handel — naczynia połączone

Dlaczego nie dowieziono mleka?
WCZORAJ — jak informowaliśmy — w  wielu sklepach 

Szczecina nie było rano mleka. Do 150 placówek spożywczych, 
głównie na terenie Śródmieścia i Pogodna, dotarło ono o 6—7 
godzin później niż przewidywał harmonogram. Prezes Woje­
wódzkiej Spółdzielni Mleczarskiej M arian Pańezak poinformo­
wał nas, że spóźnienia te powstały wskutek nicpodstawienia 
pojazdów przez Oddział Przewozów Mleczarskich Spółdzielni 
Transportu Wiejskiego.
— TO PRAW DA — oświad­

czył wczoraj dyrektor OPM Sta 
nisław Kareński. — Natych­
miast po tym jak dyspozytor 
powiadomił nas o sytuacji, uda-

Kronika wypadków
S Z C Z E C IŃ S K A  m il ic ja  d ro g o w a  

o d n o to w a ła  w c z o ra j szereg  w y p a d ­
k ó w , k tó ry c h  o f ia ra m i p a d li p ija n i  
p rze c h o d n ie . O  godz. 13.30 na a l. 
B o h a te ró w  W a rs z a w y  t ra m w a j l i ­
n i i  „7” ja d ą c  w y d z ie lo n y m  to ro ­
w is k ie m  w  k ie ru n k u  ś ród m ieś c ia  
p o tr ą c i ł p ija n e g o  p rze c h o d n ia , 43- 
Letniego W ie s ła w a  M ., k t ó r y  n ie ­
sp o d z ie w a n ie  w szed ł n a to ro w is k o . 
P o  k u r a c j i  s z p ita ln e j W ie s ła w  M . 
s ta n ie  p rze d  k o le g iu m . O godz. 
18.10 n a  u l. P rz e s trz e n n e j vis  a 
vis „P o łm o z b y tu ”  d w a j za m ro c ze ­
n i a lk o h o le m  m ę żczy źn i: 4 9 -le tn i 
Ja n  M . i 31- le t n i  A lf r e d  O . id ą c  
„ z y g z a k ie m ”  z a to c z y li się n a  je z d ­
n ię  —  p rosto  pod k o ła  osobow ej 
„ S k o d y ” . J a n  M .  z u ra ze m  g ło w y  
i  m ie d n ic y  p rz e b y w a  w  s zp ita lu  
n a  G o łę c ln ie , A lf r e d  O . po  opa­
t r u n k u  w  p o g o to w iu  w r ó c ił  do do ­
m u . G o d z in ę  p ó źn ie j w  D ą b iu  u 
zb ie gu  u lic  E . G ie rc z a k  ł A . K rz y -  
w o ń  osobow a „S k o d a ”  k ie ro w a n a  
p rze z  L u c ja n a  M . z K a m ie n ia  po ­
t r ą c i ła  43 -le tn ie go  F ra n c is z k a  ż .  Z  
in fo rm a c ji  „ d ro g ó w k i”  w y n ik a  iż 
ta k ż e  i  te n  p rzec h o d z ień  b y ł pod  
w p ły w e m  a lk o h o lu . F ra n c is z e k  Z . 
p rz e b y w a  ze z ła m a n ą  n o w ą  w  szp i­
ta lu .

O p ró c z  w y ż e j p o d an yc h  — m il i ­
c ja  d ro g o w a  o d n o to w a ła  jeszcze  
d w a  w y p a d k i . O  godz. 14 n a u l. 
M a rc in a  „ N y s a ”  S Z A  387-N o m ija ­
ją c  s to ją c ą  na poboczu c ię ż a ró w ­
ką  p o trą c i ła  8 - le tn ie g o  N o rb e r ta  K  , 
k t ó r y  n ie s p o d z ie w a n ie  zza te j  
w ła ś n ie  c ię ż a ró w k i w y b ie g ł na  
je z d n ią . P o  o p a tru n k u  w  s zp ita lu  
ch łop c a  z a b ra li ro d z ic e. U  zb ie gu  
u lic  S ik o rs k ie g o  i P u ła s k ie g o , sa­
m och ó d  d o staw czy  „ ż u k ”  S Z A  
390-X p o trą c ił 76 -le tn ią  B ro n is ła w ę  
H . K o b ie ta  d o zn a ła  ob raże ń .

(ap)

liśmy się na miejsce wraz z 
przewodniczącym Komisji Ro­
botniczej Sławomirem M atu­
szakiem. Wspólnie ustaliliśmy, 
że spóźniło się do pracy 20 osób, 
w tym  5 — po kilka godzin. 
Jest godzina ósma i dotychczas 
nie wiemy co się stało z dzie­
więcioma, które jeszcze nie 
przybyły do pracy. Tak wiel­
kiej liczby osób nie mogliśmy 
zastąoić z rezerwy i pojazdy na 
5 tras wyruszyły ze znacznym 
opóźnieniem. Można przypusz­
czać, ¿e ta absencja wiąże się 
z faktem, że w sobotę była w y­
plata...

PRACA ludzi zatrudnionych 
w transporcie mleczarskim jest 
bardzo ciężka. Każdą prawie 
noc spędzają w samochodzie z 
butelkami. Nie raz i nie dwa 
pracują po 12 godzin.

W  D O D A T K U  su p e rn o w o cze sn y  
z a k ła d  w y b u d o w a n y  p rz y  u l. P o ­
łu d n io w e j m a  „w ą s k ie  g a rd ło ” . 
Jest n im  ra m p a , p rz y  k t ó r e j  z a ła ­
d o w ać  m o żn a  ró w n o c ze ś n ie  a lb o  5 
c ię ż a ró w e k , a lb o  3 s a m o ch o d y  z' 
p rz y c z e p a m i. P rz e d  ty m , w  m le ­
c z a rn i p rz y  u l. J a g ie llo ń s k ie j, pod 
z a ła d u n e k  k ie ro w a n o  je d nocześn ie  
10 p o ja z d ó w . S y tu a c ję  u tru d n ia ją  
te ż  czę ste  a w a r ie . W  c ią g u  3 m in io  
n y c h  la t  O P M  n ie  o trz y m a ł żad n e­
go sa m o c h o d u  s k rzy n io w e g o . 8 w o -  

■zów n a le ż a ło b y  ju ż  p rzezn a czy ć  do  
k a s a c j i. Ł a ta  się je  je d n a k  1 re ­
p e ru je , b o  n ie  m ożna d ra s ty c zn ie  
zm n ie js z a ć  ta b o ru .

W  e fe k c ie  p ra c a  k ie ro w c ó w  s ta ­
ła  się b a rd z ie j u c ią ż liw a  i t r w a  
d łu ż e j . Z d a rz a  się te ż  — w s k u te k  
n ie m o ż liw o ś c i z h a rm o n iz o w a n ia  
w s zy s tk ic h  e le m e n tó w  — że m uszą  
w  s zo ferce  o c ze k iw a ć  p rzez  g o d z i­
n ę 1 w ię c e j do o tw a rc ia  sk le p u . 
T o  w s zy s tk o  p ra w d a . A le  p ra w d ą  
je s t  ró w n ie ż  f a k t ,  że w  o s ta tn im  
o k re s ie  ta  g ru p a  p ra c o w n ik ó w  o- 
t r z y m a ła  zn ac zn e  p o d w y ż k i. I  ta k  
p rz e d te m  k o n w o je n t  z a r a b ia ł po

5—5,5 tys . z ł m ie s ięc zn ie , obecn ie  
zaś o trz y m u je  9,5—10 tys . z ł. P e n ­
s je  k ie ro w c ó w  k s z ta łto w a ły  się  na  
p o zio m ie  8—10 tys . z ł, d z is ia j zaś 
s ię g a ją  14—15 tys . zł i  n ie  m a  p rz y ­
p a d k u  by k toś za ro b ił m n ie j n iż  
10 tys . z ł.

— ZE TK N ĘLIŚM Y SIĘ w po­
niedziałek — powiada dyr. Ka­
reński — z przypadkiem rażą­
cego niezdyscyplinowania. Ucier 
piało na tym całe społeczeń­
stwo. W  imieniu przedsiębior­
stwa, wspólnie z Komisją Ro­
botniczą NSZZ „Solidarność”, 
chcemy przeprosić wszystkich 
mieszkańców Szczecina za tę 
„nawałankę”.

— Na nasz wniosek — doda­
je przewodniczący KR Sławo­
mir Maruszak — dyrekcja po­
wołała specjalną komisję z na­
szym udziałem do rozpatrzenia 
problemu. Z każdym, kto się 
spóźnił lub nie przyszedł do 
pracy, przepiowadziliśmy indy­
widualną rozmowę. Wobec tych, 
którzy naprawdę zawinili, ad­
ministracja powinna wyciągnąć 
odpowiednie wnioski. Chodzi o 
jedno — o solidną pracę. Nie 
można więc wśród załogi tole­
rować ludzi, których postępo­
wanie rzuca cień na nasze sze­
regi. O wynikach — powiado­
mimy szczecinian za pośred­
nictwem „Kuriera”. (ten)

Notatnik szczeciński
•  D Z IŚ  o r . 20 w  K lu b ie  ..P in o ­

k io ”  (a l. B o h . W a rs z a w y  55) o dbę­
d z ie  sie s p e k ta k l te a tra ln y  ot, 
„A b a d d o n ”  w  w y k o n a n iu  T e a tr u  
S tu d e n c k ie g o  ..K a n a ” .

•  ..K O N T R A S T Y ” zap ra sza ła  dziś  
o g. 21 na ..W to re k  ja z z o w y ” . W y -  
s tą n ią  zespo ły: G o ld  W ash b o a rd  
o ra z  D ix i  L o vers .

•  S Z C Z E C IŃ S K A  S p ó łd z ie ln ia  
M ie s z k a n io w a  o rg a n iz u je  u ro c z y ­
stość z o k a z ji D n i S e n io ra  19 bm . 
o g. 16.30 w  B ib lio te c e  n a o s ied lu  
„ P rz y ja ź ń ” . »

0  K L U B  P ra c o w n ic z y  P A M  ..Pod  
W ie ż a ” zaprasza w  środ ę  o g. 17 
do  K a w ia re n k i M u z y c z n e j na k o le j  
ną p re ze n ta c je  p ły t  g ru p y  P in k  
F lo y d .

Współpraca: slogan czy możliwość?

Dz i a ł a l n o ś c i  sp o łe czn e j 
z w y c z a jo w o  p rz e c iw s ta w ia  
się  o p ó r a d m in is tra c ji  na 
w s ze lk ic h  je j  szczeb lach  te ­

re n o w y c h . H a s ła  „ w s p ó łd z ia ła n ie ” , 
„w s p ó łp ra c a ”  — c ią g le  jeszcze zb y t  
często  b rz m ią  pusto  i n ie  m a ła  po ­
k r y c ia  w  rze czy w is to ś c i. A  p o w in ­
n y  one być tre ś c ią  w z a je m n y c h  
k o n ta k tó w .

W n io s e k  te n  w y n ik a  n ie  z poboż­
n y c h  ży c ze ń , le c z  je s t u re g u lo w a ­
n y  p ra w n ie  c e n tr a ln y m  a k te m , to  
je s t  u c h w a łą  n r  133 R a d y  M in is tró w  
z T l . V I . 1973 r . w  s p ra w ie  zad a ń  D re- 

-z y d ió w  ra d  n a ro d o w y c h  o ra z  n a ­
c z e ln ik ó w  m ia s t i  g m in  w  d z ie d z i­
n ie  ro z w o ju  i d z ia ła ln o ś c i sam o­
rzą d u  m ie s zk a ń c ó w  m ia s t. W  o p a r­
c iu  o te  p o s ta n o w ie n ia  p o w o ła ne  
z o s ta ły  w  1977 ro k u  d w a  d o k u m e n ­
t y  w o je w ó d z k ie :  w s p ó ln a  u c h w a ła  
W R N  i W K  F J N  o ra z  z a rzą d ze n ie  
w o je w o d y  szc zec ińskiego , re g u lu ją ­
ce t r y b  te jż e  w s p ó łp ra c y .

N ie  b ra k u je  p o d staw , a le  n ie  one  
w  k o n s e k w e n c ji p rzes ad za ła  o m ie j  
scu  s a m o rzą d u  w  za rz ą d z a n iu  ż y ­
c ie m  o s ie d lo w y m . C o ro k u  n a sesji 
W R N  ra d a  d o k o n u je  o c e n y  re a liz a ­

c j i  w s p ó ln e j u c h w a ły , na po d sta - le c z  i sp o łe czn e j. P o  trz e c ie  w s k a -  
w ie  m . in . w n io s k ó w  i sy g n a łó w  od za n o  na p o trze b ę  w y p ra c o w a n ia  i 
b ie ra n y c h  z te re n u  w o je w ó d z tw a , w d ra ż a n ia  sta łeg o  s y s te m u  w s p ó l-  
T e m a ty , k tó r e  są n a js ła b ie j re a liz o -  n y c h  szk o le ń . P o  c z w a rte  — k o n ty -  
w a n e  w  m in io n y m  o k re s ie  ro c z - n u b w a n e  m a ją  b y ć  o k re s o w e  soo t-  
n y m  — u s ta la n e  sa w  fo rm ie  ża le -  k a n ia  a k ty w u  s a m o rzą d u  m ie s zk a ń -

Sasn®raądy 
na ppostef

ceń  do w y k o n a n ia  d la  te re n o w y c h  
o rg a n ó w  a d m in is t ra c ji  p a ń s tw o w e j.

J a k ie  p ro b le m y  z o s ta ły  w y s u n ię ­
te  ja k o  g łó w n e  na ro k  1380? P u n k ­
tó w  t a k ic h  b y ło  p ię ć . P rz e d e  w s zy ­
s tk im  a d m in is tra c je  z o b o w ią za n o  do  
rz e te ln e g o  w y k o n y w a n ia  p o stu la ­
tó w  s a m o rzą d ó w . P o  d ru g ie  n a łożo ­
no  n a n ia  o b o w ią z e k  za p e w n ie n ia  
s a m o d z ie ln y c h  lo k a l i  do p ro w a d ze ­
n ia  d z ia ła ln o ś c i n ie  t y lk o  b iu ro w e j.

có w  z p re z y d e n ta m i i n a c z e ln ik a m i.  
W re s zc ie  p o d ję te  m ia ły  b y ć  d z ia ła ­
n ia  d la  z a k ty w iz o w a n ia  s a m o rzą d u  
w  p o d e jm o w a n iu  i  r e a liz a c ji  c zy ­
n ó w  sp o łecznych .

W y k o n a n ie  ty c h  w s zy s tk ic h  w s k a  
z a ń  n ie  je s t s p ra w a  ła tw a . A n a liz a  
s to p n ia  re a liz a c ji  w y k a z a ła , że n a  
w n io s k i s a m o rzą du  is tn ie ją  t r z y  ro ­
d z a je  r e a k c ji :  o d p ow ied ź  p o z y ty w ­
n a , o d p o w ie d ź  n e g a ty w n a  (u d o k u ­

m e n to w a n a ) o raz  — w  na ¡w ię ks zym  
p ro ce n c ie  — o d p o w ie d ź  o d rac za lac a  
ro zp a trze n ie  w n io s k u  z n a jró ż n ie j­
szych p rz y c z y n . Z ap o b ie g a  sie te m u .  
o rg a n iz u ją c  o b e c n ie  s p o tk a n ia  obu  
s tro n , c e le m  w y ja ś n ie n ia  w s ze lk ic h  
m o ż liw o ś c i w  w y k o n a n iu  "źadań i 
życ zeń .

S p ra w a  lo k a li  n ie  m oże b y ć  ro z­
w ią z a n a , d la te g o  te ż  w s k a z u je  sie  
na m o ż liw o ś ć  k o rzy s ta n ia  2—3 ra zy  
w  ty g o d n iu  z sa l s zk o ln y c h  lu b  po­
m ie szc zeń  b iu ro w y c h  O A D M  czy  
s p ó łd z ie ln i m ie s z k a n io w e j. N ie  je s t  
n a d a l ro zw ią za n a  k w e s tia  o k re ś lo ­
n a ja k o  „ k o n ty n u o w a n ie ” s p o tka ń  
p rz e d s ta w ic ie li a d m in is tra c ji z re ­
p re z e n ta n ta m i sa m o rzą du . W  w ie lu  
b o w ie m  w y p a d k a c h  s p o tk a ń  ta k ic h  
w  ogó le  n ie  b yło . W  w a ru n k a c h  na  
szego m ia s ta  p o w o ła n ie  W y d z ia łu  
S a m o rzą d u  M ie s zk a ń c ó w  w  U rz ę ­
d z ie  M ie js k im , m im o  w ysoce pom oc  
n e j jego  ro li — te ż  tego  p u n k tu  
n ie  p o w in n o  zas tępow ać.

Z a le c e n ia  w o je w o d y , a c z k o lw ie k  
n ie  bez p rzes zkó d , w c h od zą  do  » ra k  
t y k i .  Z w ła szc za , że b ra n e  sa ju ż  
pod u w a gę  o p in ie  sa m o rzą dó w , o 
sposobach z a ła tw ia n ia  ic h  s p ra w  
p rz e z  o rg an a  a d m in is tra c ji . W  b ie ­
ż ą c y m  ro k u  p rze p ro w a d zo n o  ro zm o ­
w y  z d w o m a n a c z e ln ik a m i n ie  w y ­
w ią z u ją c y m i sie z ty c h  o b o w ią z ­
k ó w . Z a g a d n ie n ia  z w ią z a n e  z sam o­
rz ą d a m i s ta ia  s ie  w ie c  n o rm a ln a  
czę śc ią  p ra c y  a d m in is tra c ji , ( j f )

-remontowe Wojewódzkiego
Przedsiębiorstwa Energetyki 
Cieplnej na trzy zmiany pracu­
ją nad usunięciem awarii.

USZKODZENIE jest dosyć 
poważne — zachodzi koniecz­
ność natychmiastowego wymie­
nienia skorodowanych i przecie 
kających rur na odcinku 15—  
20 m. Najprawdopodobniej nie* 
da się także uniknąć profilak­
tycznego wymienienia pozosta­
łej części tego ciągu ciepłowni­
czego — aż po rejon ul. Bo- 
rysza (pobliże budującego się 
hotelu „Neptun”). Te prace ma­
ją być prowadzone sukcesyw­
nie przez okres 2 lat.

D O T Y C H C Z A S O W A  In s ta la c ja  za­
m o n to w a n a  b y ła  w  1971 r .  i  zgod­
n ie  z te c h n ic z n y m i n o rm a m i po­
w in n a  s p ra w n ie  fu n k c jo n o w a ć  p rzez  
m in im u m  20 la t .  S ta ło  się je d n a k  
in a c ze j. P o  z e rw a n iu  a s fa ltu , p rz e ­
c ięc iu  szyn t ra m w a jo w y c h  i odsło­
n ię c iu  k o le k to ró w  o ka za ło  się, że  
ic h  iz o la c ja  je s t z u p e łn ie  zniszczo­
na.

P R A C A  J E S T  Ż M U D N A . T rz e b a  
d o k ła d n ie  oczyścić r u r y  z n as ią k ­
n ię te g o  go rąc ą  w o d ą  p ia sk u , resz­
tek  iz o la c j i itp ., a b y  m óc p re c y ­
z y jn ie  o k re ś lić , n a  ja k im  o d c in k u  
k o n ie c zn a  je s t n a ty c h m ia s to w a  w y ­
m ia n a  r u r .  Ja k  nas p o in fo rm o w a ł 
zastępca d y re k to ra  ds. e k s p lo a ta c ji 
W P E C  J a n  M ro c z k o w s k i, c z y n i się  
w s zys tk o , a b y  m ia s to  ja k  n a jk ró c e j 
pozostało  bez d o staw  c ie p ła  i c ie p ­
łe j  w o d y  i w z n o w ie n ie  ty c h  do­
s ta w  p la n o w a n e  je s t n a c z w a rte k  
(20 bm .).

ROZKOPY na ul. W ielkiej 
spowodowały reorganizację (czy 
raczej dezorganizację) ruchu ko­
łowego na tej ważnej dla mia­
sta arterii. Tramwaje linii 7 i 8 
od Bramy Portowej podążają 
trasą „dziewiątki” do ul. Po- 
tuiickiej (do Basenu Górnicze­
go kursują autobusy), a tram­
waje linii 2 i 3 jadą do pętli 
na Pomorzanach przez ul. Dwór 
cową. Powrót na stałe trasy 
przewidywany jest na czwartek 
(20 bm.) lub — w razie jakichś 
komplikacji — na dzień następ­
ny.

Gorzej przedstawia się roz­
wiązanie ruchu samochodów.
Pojazdy jadące z centrum Szcze 
cina w stronę Dąbia skierowa­
ne zostały na Nabrzeże Wielec­
kie przez ul. Dworcową, co po­
woduje częste korki przed skrę­
tem na Most Długi. Przyczyną 
niedostatecznej przepustowości 
tego szlaku jest niemożność 
przystosowania istniejącej przy 
Moście Długim sygnalizacji 
świetlnej do nowych warun­
ków, jakie stwarza wzmożony 
ruch Nabrzeżem Wieleckim. Je­
den milicjant z „drogówki” nie 
-jest w stanie nadążyć z rozła­
dowywaniem piętrzących się 
korków.

Pojazdy zmierzające przez 
Most Długi do centrum Szcze­
cina są natomiast kierowane 
przez ul. Farną i pl. Hołdu Prus 
kiego. Ulice są tam zbyt wąs­
kie, aby zagwarantować płyn­
ność przejazdu, a przed skrzy­
żowaniem z torami tramwajo­
wymi na tyłach Bramy Królew  
skiej tworzą się kolejne zatory 
aut. Ponadto widnieje tam*znak 

•zakazujący wjazdu pojazdom o 
wadz(e powyżej 2,5 t, który jest 
w tej sytuacji nagminnie nie 
przestrzegany.

Miejmy nadzieję, że kłopoty 
te skończą- się jeszcze w bieżą­
cym tygodniu, zgodnie z prze­
widywaniami dyrekcji WPEC. 
Przez ten czas warto przypom­
nieć sobie o umożliwiającej po­
łączenie z prawobrzeżnym 
Szczecinem Szosie Poznańskiej.

(Jr)

Od środy w Kosmosie

„Kontrakt1
W ŚRODĘ, 19 bm. wchodzi na 

ekran kina Kosmos premiero­
wy polski film  — „Kontrakt”. 
Jest to komedia w reż. Krzy­
sztofa Zanussiego, mówiąca o 
„nowej burżuazji” . W  rolach 
głównych m. in. Tadeusz Łom­
nicki i Leslie Carom.


